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Numer pojedyńczy kosztuje w miejseu 5 centów, 
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ulica Wałowa ur. 29, — Listy należy fraukować. — 
Reklamacye otwarte wolne od opłaty, 
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Jednorazowa inssraty obliczają się po 7 centów 
kilkurazowe po 6 centów od miejsca 1 wiersza, 

Inseraty przyjmują w Austryl i Niemczech 
wszystkie agencye anonsów; we Francyi m ej 
| wyłącznie agenega p. Adama, 4. Rue Clément 4. 


CZĘŚĆ URZĘDOWA 


Minister i kierownik ministerstwa spra- 
wiedliwości przeniósł adjunkta sądu powia- 
towego w Dubiecku, przydzielonego obeenie do 
sądu obwodowego w Przemyślu, Franciszka 
Kownackiego w tym samym charakterze 
do sądu powiatowego w Ustrzykach dolnych. 


Minister i kierownik ministerstwa spra- 
wiedliwości mianował kancelaryjnego adjun- 
kta sądu obwodowego w Samborze Wilhel- 
ma Szaprowskiego naczelnikiem urzę- 
dów pomocniczych w sądzie obwodowym w 
Kołomyi. 


Prezydyum e. k. dyrekceyi poczt zamia- 
nowało ofieyałami pocztowymi *systentów 
poeztowych Zenobiusza Szałowskiego w 
Przemyślu i Edmunda Padlewskiego w 
Tarnopolu; następnie asystentami pocztowy- 
mi: praktykanta pocztowego Michała Rze- 


peckiego w Brodach, byłego ekspedytora 
pocztowego Gustawa LŁachmana w Zło-: 


T 


at nabrała rozgłosu nadzwyczajnego, | w słowach, że p. Beer długo jeszcze | blizka, niejednokrotnie zapraszało Cze- 
jak nigdy przedtem. Zbroiła się bo-l patrzeć musi na zegarek, zanim usły- | chów, aby opuścili stanowisko absten - 


wiem lewica do tej walki krasomow- 
czej naprzód i odgrażała się, jak gdy- 
by pewną była swej wyższości. Tym- 
czasem z dwóch stron padły na nią 
ciosy przygniatające. Z ławy ministe- 
ryalnej minister skarbu dr. Dunajew- 
ski, z ław poselskich p. Hausner tak 


natarli na pewnych tryumfu mowców | 


lewicy, że w jednej chwili pozorna 
przewaga, zyskana na wstępie rozpra- 
wy, zmieniła się w klęskę nie do powe- 
towania. Na obie te mowy lewica nie 
mogła już dać odpowiedzi i odpierała 
tylko niektóre zarzuty, a odpór ten miał 
charakter strzałów dawanych dla osło- 
nięcia odwrotu. Świadomość klęski 
w kołach poselskich lewicy jest jawną, 
bo przebija ze zgryźliwego tonu od- 
powiedzi, a fanfaronada prasy opozy- 
cyjnej, która nie chce uznać przegra- 
nej i sili się na lekceważenie mów 
ministra dr. Dunajewskiego i p. Hau- 
snera, staje się śmieszną wobec faktu, 
że z jedną i drugą mowa dotąd upo- 
|rać się nie może, że z jednej i dru- 


czowie i podoficera rachunkowego 24 pułku 
piechoty Micbała Hyszkę w Tarnopolu, 
nakoniec przeniosło oficyała pocztowego Mi- 
chała Gutkowskiego z Tarnopola do 
Złoczowa, a oficyała pocztowego Włodzimie- 
rza Sierackiego z biały i asystenta 
pocztowego Stanisława Bałabana z Bro- 
dów obu do Lwowa. 


CZĘŚĆ NIEURZĘDOWA 
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Lwów, 5 marca. 


| dobna. 


ce rzeczywistej, tak i w takiem star- 
ciu na trybunie, wolno stronie poko- 


dla podtrzymania ducha w własnym 
LB wynajdywać różne pozory. Do 
| pewnego stopnia zatem można prze- 
vaczyć prasie to przekręcanie rezul- 
tatów. Na nie się to jednak nie zda, 
bo w specyalnej rozprawie budżeto- 
wej można wiele wymyślać, krytyko- 
wać, nawet dokuczać każdemu mini- 
strowi z osobna i wszystkim naraz, 
ale ogólnej sytuacyi zmienić nie po- 
Sytuacya zaś ta przedstawia 


Z winy samej lewiey, klęska przez się najtrafniej w kilku zdaniach pole- 
nia w rozprawie budżetowej poniesio- | Micznych ministra skarbu, zwłaszcza 


Mickiewicz w okresie Dziadów 


PPPOE 


Il. 
(Ciąg dalszy.) - 

Nadzieje, wyrażone w liście Jeżowskie- 
Ło, spełniły się, i Lelewel przypuścił do Sies 
bie Mickiewicza tak blisko, że ten stat się 
częstym gościem na urządzanych przez a 
lewela kawalerskich herbatkuch , na któryć 
zwyczajnie zbierali się młodzi profesorowie 
uniwersytetu, przyjaciele pana Joachima 1 
niektóry z wybrańszych jego uczniów, i gdzie 
Udyńcowi, wprowadzonemu tam także przez 
Mickiewicza, poruczano czasem rolę Ganime- 
da przy nalewaniu herbaty. Co się tyczy 12- 
nych towarzyskich, pozakoleżeńskich stosu” | 
ków Miekiewicza, to wiemy, że bywał on tak- 
Wo OWym czasie u Borowskiego, u paml 
Wojskiej Zaleskiej i u państwa Becu. U Bo- 
rowskiego spotykał Się ze Stanisławem Ro- 
sołowskim , doktorem medycyny i poetą, któ” 
ry w studenckich latach Miekiewicza zajmo” 
wał na Parnasie wileńskim zaszczytne miej” 
sce obok Szydłowskiego i Goreckiego. BI? 
to dobry człowiek, ale zdolność mniej 2% 
mierna. 

Jak dalece Mickiewicz uczuwał SWoJż 
wyższość nad tą wielkością Parnasu wilen- 
skiego, wskazuje nam pewna scena, opowie” 
dziana we Wspomnieniach Odyńca : „Adam zu 
bytności swej w Wilnie był przez parę dni słaby 
i nie wstawał z łóżka. Raz, przychodząc do 
niego, powiada Odyniec, słyszę czyjś g!05 
podniesiony z zapałem i wszedłszy widzę JA” 
kiegoś pana, który siedzi przy nim na łó 
1 wylicza imiona poetów, którzy byli zara- 
zem doktorami medycyny. Gdy skończył , J® 
robię zarzut, że nie wspomniał imienia Sta” 
nisława Rosołowskiego, Tu ten pan zryw% 
się z łóżka i rozstawiwszy ręce z zajmują” 


pz 


cą serdecznością wykrzyka: „A mości do- 
brodzieju! subinituję się sum dn persona i 
wdzięczen jestem panu, że o mojem imie- 
niu pamiętasz!* Znajomość więc zawiązała 
się prędko, a w ślad za nią i żarliwa dyspu- 
ta o romantyczności, w której Adam nie 
brał udziału, a tylko śmiał się, patrząc na 
nasze zaciętrzewienie się wzajemne.“ 
nie „pow pani Wojskiej Zaleskiej szczegól- 
dla mógł pociągać ku sobie Adama, nietylko 
Rz że pani domu, sędziwa matrona, 
m dz; Jeszcze była życia, rozumu, uczucia 
dzięku”, ale i dlatego, że była niegdyś 
serdeczną przyjaciółką Kościuszki, który po 
powrocie z Ameryki a przed wstąpieniem na- 
powrót do bojowej służby, sasiadował przez 
lat kilka z Zaleskimi na wsi. W jej to domu 
poznał Miekiewiez pannę Flore Lsskarys, któ- 
rej nazwisko, wyczytane na kilka lat przed- 
tem na jednym z grobowców ementarza wi- 
leńskiego tak go mocno uderzyło, a którą 
jako ostatnią latorośl sławnej niegdyś rodzi- 
ny cesarzów greckich nazywał żartobliwie 
„Cezarynią*. Była to panna wesoła, dowci- 
pna, oryginalna w pogladach ; Mickiewicz, 
jak twierdzi Odyniee, lubił jej towarzystwo i 
był jej szczerym przyjacielem. 

W domu państwa Becu, Mickiewicz, 
wprowadzony tam przez Odyńca, znajdował 
również bardzo wykształcone i przyjemne to- 
warzystwo kobiece w osobach samej pani 
domu, matki Julka Słowackiego, jej pasier- 
bie i przyjaciółek, do których należały cór- 
ki Jędrzeja Śniadeckiego pani Balińska Mi- 
chałowa i znana z poezyi Słowackiego pan- 
na Ludwika. Wtedy to po raz pierwszy ze- 
tknął się nasz posta ze swoim przyszłym 
współzawodnikiem w poezyi, autorem Kor- 
dyana i Beniowskiego, który liczył WÓWCZAS 
dopiero lat trzynaście, ale w którego dużych, 
czarnych, pałających oczach malowała się 
już niespokojna , gorączkowa ambicya, eo go 
miału trawić całe życie. W lat kilkanaście 
potem, na owej sławnej uczcie w Paryżu, 


giej dotąd nie ochłonęła. Jak w wal-| 


nanej maskować klęskę frazesami i, 


| listopada 1841. 


|szy ostatnie uderzenia, ostatnie „tik- 
itak" dla obecnego gabinetu. 

Cóż zresztą może opozycya przy- 
|toczyć w rozprawie szczegółowej po 
| tem wszystkiem, co powiedziała w roz 
prawie ogólnej? Stopniujące zarzuty 
swoje w krytyce finansów i stosun- 
ków politycznych, musiałaby już chy- 
ba powiedzieć, że skarb państwa jest 
| już niewypłacalny, a konstytucya prze- 
| stała istnieć! W groźbach wyczerpnał 
się już nawet p. Menger, bo jego o- 
świadczenie, że lewica zorganizuje się 
'w  narodowo-niemieckie stronnictwo, 
|stanowi ostatni nabój. Ale kogo ugo- 
| dzić może, nawet ugodzić musiałby 
(ten strzał ostatni, gdyby padł rzeczy- 
wiście? Tylko lewieę, bo już wtedy 
i nietylko w bieżącej kadencji, lecz w 
ogóle nigdy nie mogłaby się dostać 
'do steru, bo wtedy programem jej 
„stałoby się naprawdę to, co p. Car- 
neri powiedział, może nie z głębi prze- 
| konania, lecz w uniesieniu polemmicznem, 
ıt. j. że pogodzenie narodowości w Au- 
stryi byłoby poświęceniem jej charak- 
teru jako państwa. 

Niemcy austryaccy, których oba 
te oświadczenia pp. Mengera i Carne- 
rego skompromitowały politycznie, po- 
winni być wdzięczni hr. Coroniniemu, 
który sytuacyę ocalił swojem umiar- 
kowanem, prawie pojednav szem wy- 
|stąpieniem. Hr. Coronini ocalił szanse 
polityczne lewicy, którym mowy pp. 
| Mengera i Carnerego zadały ciosy za- 
|bójcze. W hr. Coroninim znalazła wy- 
raz i schronienie ta prawdziwa myśl 
| polityczna, której stronnictwo wierno- 
konstytucyjne samo dawniej hołdowa- 
ło, gdy mając w rękach losy państwa 
'1 patrząc na jego warunki rozwoju z 


kiedy dwaj ci poeci stoczyli z sobą walkę 
improwizatorska, przypominał Mickiewicz 
Słowackiemu , że gdy bywał w Wilni: w do- 
mu jego matki, ta pokazywała mn próbki 
poezyi swego syna, i że wówczas Już przepo- 
wiadał on jemu wielką i świetną przyszłość. *) 
|Z samym gospodarzem domu, doktorem Be- 
cu, który kiedyś miał tak smutną rolę ode- 
grać w Dziadach, mało miał zapewne spo- 
sobności zbliżyć się nasz poeta, wiemy bo- 
wiem od Odyńca, że dr. Becu „w obejściu 
z młodzieżą, która u nich bywała, a której 


wybór żonie wyłącznie zostawiał, był zawsze | 


i wieczorami, gdy 


tylko obojętnie grzecznym 
BC ui. i rzadko bardzo, 


nikogo ze starszych nie było, 
a raczej prawie n l erbat 
nie schodził. przepędzając je w gabinecie 
swoim tuż obok na czytaniu gazet lub ksią- 
żek albo też na pisaniu listów. Czasem tyl- 
ko, gdy córki śpiewały czy grały, przycho- 
dził w okularach do progu, zatrzymywał się 


we drzwiach i słuchał; niekiedy pochwalił | 


A ry 
lub zganił i znowu powracał do siebie“. Z in- 
nymi profesorami nie łączyła go Ścisła za- 


żyłość: wyjątek stanowili tylko Sniadecey, | 


z którymi żył w przyjaźni i w jego to domu 
Mickiewicz niebawem po wydaniu pierwsze- 
go tomiku swych poezyi zetknął się raz z 
Janem Śniadeckim i musiał w milczeniu wy- 
słuchać szyderczej krytyki na swoje ballady 
j romanse. Ze strony Śniadeckiego była to 
zemsta, co prawda niebardzo wybredna. Czuł 
on się mocno dotkniętym przez Mickiewicza, 
nie tyle może jego rozprawą o romantyczno- 
ści, gdzie jak wiemy, znajdowały się wy- 
mierzone przeciw niemu ciosy, ile wierszem 
Romantyczność. Ażeby zaś nie krępować ni- 
czem wylewu żółci, udał Śniadecki, że nie 
dostrzega obecności Mickiewicza w towarzy- 
stwie. Do gospodarza domu należało zapo- 


*) List Słowackiego do matki z d. 


igdy do salonu na herbatę | 


piwa r ia una 


10 į one skutkiem intrygi, 


cyjne, weszli do parlamentu i sta- 
nęli przed jedynie właściwem forum 
polityczneni dla swoich pretensyj na- 
rodowych. Do końca roku 1876 dr. 
Herbst uznawał konieczność pogodze- 
nia się z Czechami i jak wiadomo Z 
śp. Etiennem zrobił ważny krok w te) 
mierze. Dziś dr. Herbst zeszedł zu- 
pełnie na drogę negacji, a stronnic- 
two wiernokonstytucyjne tylko z hr. 
Coroninim na czele wypłynąć może 
napowrót. 


ZZOZ ZZ Z ZR ZE) 


Rada państwa, 


(CCLXXIII posiedzenie Izby poselskicj). 


*|* Wiedeń, 2go marca. (Kor. Gaz. 
Lwow.) Prezes Smolka zagaja posiedzenie 
o godź. 11. Od rządu wniesiono projekt u- 
stawy o wybudowaniu drogi żelaznej ze Stry- 
ja do Beskidu (Stryj- óeskid-Munkacz). Przy- 
stąpiwszy do porządku dziennego. przekazano 
wniesione wczoraj projekty rządowe w pier- 
wszem czytaniu właściwym komisyom. 

W dalszym ciagu ogólnej dyskusyi bu- 
dżetowej zabrał głos pos. Hausner dla 
sprostowania kilku twierdzeń z lewicy. Prze- 
ciw pos. Coroniniemu mowca stwierdza, że 
sąd swój o dźwiganiu się żeglugi handlowej 
oparł na datach statyst, cznych, pochodzą- 
cych z ministerstwa handlu, i nie odstępuje 
od swego zdania. Pos. Scharschmidowi, który 
twierdzenie p. Hausnera, że lewica sprzeci- 
wiała się rozszerzeniu i zdamokratyzowaniu 
ordynacyi wyborczej, nazwał nieprawdą. 
przypomina p. Hausner, że jeden z najwy- 
bitniejszych posłów, bar. Walterskirehen, 
złożył mandat, aby nie głosować wraz z le- 
wieą przeciw zmianie ordynacji „wyborczej, 
a mowa pos. Auspitza przeciw niej dziś je 
szcze w uszach dzwoni. (Głosy lewicy : 
kończyć! kończyć!) Pos. Scharschmid dodał 
jednak (na nowo: konczyć! kończyć D, że le- 
wica tylko w trzeciem czytaniu głosowała 


£ 


biedz owym szyderczym wycieczkom, tym- 
czasem on, zamiast to uczynić, zdawał się 
znajdować w nich upodobanie i niejako za- 
chęcać do nich Sniadeckiego. Łatwo zrozu- 
mieć, że to musiało wywołać w sereu Mi- 
ckiewieza głęboką i uzasadnioną niechęć dla 
ojczyma Słowackiego; o ile jednak ta nie- 
chęć mogla zaślepiać naszego poetę przy pi- 


' sabiu trzeciej części Dziadów, pytania tego 


nie roztrząsam . bo ono tu nie należy. 
Jeżeli pomiędzy starszyzną, jako kory- 


|feusz nowej poezyi, znajdował niechętnych i 


„uchodził za patryarehę skażenia”, to w młod- 
szem pokoleniu, szczególnie w młodzieży 
filareckiej, obudzuł coraz większą cześć i 
podziw dla siebie. Na wieczornych tedy zgro- 


| madzeniach koleżeńskich , które tchnęły jak 


dawniej swobodą i wesołością, a były uro- 
zmaicane śpiewem, muzyką i deklamac)ą, 
bardziej jeszeze niż przedtem był on słoń- 
cem, ku któremu wszystko grawitowało. Nie 
występował on wtedy jeszcze jako improwi- 
zator, ale za to natchnienie nawiedzało go 
wówczas często samotnego, były to bowiem 
czasy, w których pisał Deiady i Grażynę. 

W dniu 30 marca 1822 roku zawitał 
do Wilna kurator naukowego okręgu, książę 
Adam Czartoryski, Od trzech lat blisko nie 
był on w Wilnie, z daleka jednak przez ten 
czas, przynajmniej o ile był w kraju, zajmo- 
wał się sprawami swego okręgu. Jeszcze 
przed przybyciem do Wilna był on niezado- 
wolony z. rządów Malewskiego i niezadowo- 
lenie to bardzo wyraźnie wyjawił w liście 
do Jana Śniadeckiego, datowanym z Puław 
20 listopada 1821. Między innemi rzeczami 
pisał on tam: „Przyznam się W. M. Panu. 
że Rektor stracił moję ufność; nie dowierzam 
jego rekomendacyom. Widzę, iż nominacye 
Uniwersytetu rzadko są powodowane czystą 
chęcią posuwania zasługi i talentów i dogo- 
dzenia potrzebie szkół, że bardzo często są 
pochlebiania, płaszcze- 


inia się i różnych innych sposobików. Ztąd 


przeciw zmianie. Stwierdzam przeto, że le- 
wica w trzeciem czytaniu sprzeniewierzyła 
się własnym zasadom. (Wesołość i huczne 
bruwo! z prawicy). 

Zabiera głos jako mowca generalny 
przeciw budżetowi pos. Herbst: Od 22 lat 
bez przerwy uczestniczę w obradach budże- 
towych, a więc znam dobrze moje zadanie, 
i nie lękajcie się, abym poszedł za przykła- 
dem pos. Hausnera lub zapuszezał się w po- 
lemiki, szczególniej według tej metody, jak 
on, który z genialnej mowy pos. Carnerego 
wyrwał kilka zdań i ułożył je po swojemu, 
aby w ten sposób mógł z nich wysnuć, co 
mu się podobało. (Brawo! e lewicy). Nie my- 
ślę też zajmować się jego wywodami o cze- 
skiej szkole w Wiedniu, które polegają na 
informacyach zasiągniętych u dwu czy trzech 
dam — jak na statystyka nie wielka to ści- 
słość w liczbach. ( Wesołość na lewicy). Spra- 
wy Galicyi lepiej mu znane, a powinien był 
pamiętać, że trybunał polityczny w r. 1880 
wydał orzeczenie, iż w pewnem mieście na- 
leży utworzyć szkołę z językiem wykłado- 
wym ruskim jako językiem krajowym, a ta- 
kim język czeski w Wiedniu dotychczas je- 
szcze nie jest (brawo! z lewicy), i że to o- 
rzeczenie po dziś dzień jest niewykonane. 
(Huczne brawo z lewicy). Przystępuję odrazu 
do budżetu. O budżecie na r. 1880 mówiła 
prawica, że nie jest to budżet gabinetu 
Taaffego, że jest to jeszcze budżet lewicy. 
Ipsi fecistis — mówiono nam wówczas. Twier- 
dzenie to nie miało podstawy. Dowiodłem 
wtenczas, że dług publiczny rósł zawsze tyl- 
ko za rządów absolutnych, a wszakże i te- 
raz nie pochłaniają większej części gwaran- 
cyj skarbowych te koleje, które powstały za 
dłuższych ezasów parlamentarnych, lecz te, 
które powstały w krótszym czasie rządów 
bezparlamentarnych, a mianowicie kolej z 
Czerniowiec do Suczawy, linie uzupełniające 
sieć kolei Karola Ludwika, kolej morawsko- 
szląska i kolej imienia Rudolfa. Ale i to o- 
kazało się nieprawda, że rozszerzenie auto- 
nomii zmniejszy wydatki skarbu; albowiem 
nowa administracya polityczna kosztuje nie- 
wiele ponad 4 miliony, i to w budżecie czy- 
niącym razem przeszło 400 milionów. Ileż 
jeszcze chcianoby odjąć państwu czynności 
przez rozszerzenie autonomii? Zresztą dla 
ludności rzecz to obojętna, czy podatki na 
nią nakłada państwo, czy ciała autonomi- 
czne. Dziś atoli mogę już porównać budżet 
z r. 1860, ten niby nasz jeszcze budżet, z 
budżetem waszym na r. 1858. Przedewszyst- 
kiem jednak muszę nadmienić, że ten wasz 
budżet przychodzi do skutku wśród okolicz- 
ności o wiele korzystniejszych. Jedną z nich 
jest. że nie ma już aźżża od srebra. (Bardzo 
słusznie! z lewicy) — a to jest skutkiem za- 
prowadzenia w Niemczech waluty złotej, bo 
srebro straciło wartość. Gdyby dziś zapro- 
wadzono bimetalizm, miedbyśmy znowu ażio 
od srebra. Dla nas przeto monetarna polity- 
ka Niemiec była prawdziwie szczęściem, a 
pan minister skarbu winien podziękować za 
to księciu Bismarckowi, nie zaś swojemu sy- 
stemowi. (Brawo z lewicy). Gdybyśmy dziś 
mieli ażio od srebra, znaczyłoby to powię- 
kszenie niedoboru o 9 milionów. Drugą 
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szezęśliwą okolicznością jest spadek stopy 
procentowej, bo gdyby nie byłą spadła. rząd 
musiałby zawierać transakcye kredytowe na 
znacznie wyższy procent, a niedobór byłby 
większy o tę różnicę w procentach. (Brawo 
z lewicy). A nakoniec szczęśliwą okoliczno- 
ścią jest, jak wcale nie przeczę, polepszenie ! 
ekonomicznego stanu rzeczy. 

Mowca w obszernym wywodzie usiłuje 
przedstawić to polepszenie jako jednostronne 
tylko, i jak gdyby z drugiej strony szerzył 
się pauperyzm w sposób zastraszający; a 
przy tej sposobności uderza na p. Hausnera, 
że optymistycznie rzecz przedstawiał. Osta- ! 
teczny rezultat tych wywodów mowey, opar- 
tych prawie wyłącznie na fakcie, że w mie- 
siącach styczniu i lutym wywędrowało 
z Wiednia 120 osób, i że w Wiedniu zniża 
się konsumcya , jest ten, że z tego jedno- 
stronnego polepszenia się sytuacyi ekono- 
micznej sam tylko fiskus ciągnie korzyści. 
(Huczne brawo z lewicy.) Dalej w związku 
z tem twierdzeniem przedstawia mowca 
szczegółowo, jak od r. 1880 do r. 1883 rząd 
i prawica nowemi podatkami, podwyższaniem 
dawnych i podwyższeniem cen tytoniu nało- 
żyły na ludność 22 milionów nowych cięża- 
rów, a mimo to sytuacya finansowa jest 
niekorzystna, bo podniosły się wprawdzie 
dochody, ale podniosły się i wydatki i pod- 
niósł się niedobór. (Huczne brawo z lewicy). 
Jako szczególniej rażący przykład pogorsze- 
nia stanu finansów przytacza mowca, że 
procent od pożyczek zaciągniętych na rok 
1680 wynosił tylko '/ą miliona, od pożyczek 
zaś na lata 1881 i 1882 wynosi 5 milionów. 
Wielki ma to być sukces. że część niedo- 
boru z roku 1865 ma być pokryty z za- 
sobów kasowych, gdy tymczasem jest to 
rzecz bardzo naturalna, bo sam dochód 
z ceł jest o blisko 10 milionów więk- 
szy niż preliminowano. Niedobór nie zmniej- 
Sza się przez to, że go się pokrywa, owszem 
konieczność pokrycia go świadezy. że niedo- 
bór jest. Zresztą tylko Pan Bóg, komitet 
piętnastu z prawicy i rząd mogą wiedzieć, 
o ile niedobór jeszcze się podniesie wskutek 
kredytów dodatkowych. Mowca przechodzi 
do polityki rządu i uderza nań za st!umie- 
nie niemieckich stowarzyszeń , niemieckich 
życzeń i konfiskowanie niemieckich dzieuni - 
ków. Nowela szkolna ma na celu przywró 
cić szkołę z czasów konkordatu. Omawiając 
szeroko tę nowelę, uderza na polskie Koło 
poselskie, że samo nie pragnie tego błogo- 
słąwieństwa, a narznea je innym wbrew ich 
woli. (Przeciągie oklaski z lewicy). Czechom 
wytyka, Że nie życzą jej sobie tak samo jak 
Niemcy, a jednak za nia głosować będą. 
(Przeciągie oklaski z lewicy). Bardzo obszer- 
nej krytyce poddaje projekty podatkowe, 
dowodząc, że głównie spadną nowe ciężary 
na chłopów. nawet z tego projektu, który 
chee opodatkować kapitały, t. j. z projektu 
o należytościach skarbowych. Mówiąe już 
o chłopach , mowca widzi dla nich wielkie 
niebezpieczeństwo od strony wielkiej posia 
dłości, która pochłania posiadłość mniejszą. 
Mowca ostro krytykuje nowelę przemysłową, 
która zdaniem jego ma na celu niewolę klas 
robotniczych, (przeciągłe oklaski z lewicy), i 


to podobno w całym wydziale nie widać owe- 
go prawdziwego zapału, spółubiegania się 
do nagród własną pracą i talentem, któreby 
go uświetnić mogły. Miejsca przełożonych 
są w ogóle bardzo miernie osadzone, tego 
rodzaju ludzi nam braknie. Między nauczy- 
cielami nie znajdujemy kandydatów, odpo- 
wiadających życzeniom i oczekiwaniu, bo nie 
mają dosyć licznych wzorów, jak ten urząd 
ma być wypełniany itd.“ *) 

Przyjazd księcia do Wilna miał temu 
złemu przynajmniej w części zaradzić. „Ku- 
rator, pisze Lelewel do ojca, przyjechał słod- 
ki, uprzejmy, ale surowy i w działaniu na- 
gly“. Najpierwszem jego staraniem było dać 
uniwersytetowi i okręgowi wileńskiemu dziel- 
nego rektora na miejsce Malewskiego, który 
złożył na ręce księcia dymisyę. Takiego re- 
ktora upatrzył książę w osobie Józefa Twar- 
dowskiego. który kolegował niegdyś na ła- 
wie uniwersyteckiej z Lelewelem, a teraz był 
marszałkiem i podkomorzym pińskiego po- 
wiatu. W tym celu potrzeba było przeprowa- 
dzić naprzód nominacyę jego na profesora 
matematyki, czego książę dokonał głównie, 
jak się zdaje, dzięki poparciu młodszych pro- 
fesorów. Lelewel, który do tych młodszych 
należał, który zostawał w dobrych stosun- 
kach z przyszłym rektorem i przez księcia 
był ceniony, mógł fatwo teraz ziścić nadzieje 
kolegów Mickiewieza a mianowicie skute- 
cznie przyczynić się do tego, aby wysłano 
poetę kosztem uniwersytetu zagranicę. 

Trzeba było korzystać z chwili, z obe- 
eności kuratora i zabrać się do dzieła, to jest 
przedstawić się księciu i przedstawić swoje 
prace prozą i wierszem. Pomiędzy temi pra- 
cami była zapewne rozprawa o romantycz- 
ności i wybór ballud, a może i Grażyna, 
która podług wspomnień Odyńca jnż w kwie- 


*) M. Baliński Pamiętniki o Janie Snia- 
deckim. Tom 1, 844, 


tniu 1822 r. miała być na czysto przepisy- 
waną. W orszaku księcia był człowiek, który 
znał się na poezyi i mógł ocenić i zalecić 
księciu talent młodego poety. Był to Karol 
Sienkiewicz, bibliotekarz księcia z Puław, 
tłómacz Walterskotowej Pani Jeziora, która 
się w owym czasie właśnie drukowała w War- 
szawie. To też Mickiewicz łatwo pozyskał 
sobie przychylność księcia kuratora i wraz 
z Józefem Jeżowskim zalecony został przez 
niego uniwersytetowi jako kandydat do wo- 
jażu. Ale trudniej było zjednać sobie poezyą 
takie stare powagi, jakiemi byli Grodek i Ję- 
drzej Śniadecki, których głos w radzie uni- 
wersyteckiej wielkie miał zawsze znaczenie. 
Ci, nie przeczuwając geniuszu poetyckiego w 
młodym kandydacie do wojażu, traktowali go, 
jak każdego innego i domagali się zapewne, 
ażeby się wykazał ściśle naukowemi praca- 
mi, a przedewszystkiem Grodek domagał się, 
aby Miekiewicz uzyskał przed wyjazdem sto- 
pień magistra, eo dla poety. który żył tylko 
i dyszał rymami, nie było ani łatwem, ani 
ponętnem zadaniem”) 


*) Podług anonyma, który w Czasie 1659 
(N. !17) umieścił wspomnienie o Mickiewiczu 
na podstawie rozmów niegdyś z nim prowadzo- 
nych, Grodek tak mia! przemawiać do swego 
ucznia: „Porzuć te poezye, a kiedy chcesz 
prawdziwie coś wielkiego dokonać, weź jakiegoś 
niewydanego jeszcze ze starożytnych pisarzy n, p. 
Eumenidesa. którego zaledwie kilkadziesiąt wier- 
szy w różnych autorach rozrzuconych napotkać 
można i zrób komentarz“. Może to tylko wy- 
iwyślona anegdota, w każdym razie dobrze ona 
charakteryzuje nauczycielski stosunek Grodka 
do Mieklewicza. 

(Ciąg dalszy nastąpi. ) 
JÓZBE TRETIAK 


kończy słowami: Przeszkodziliście nam prze- 
prowadzić program socyalno-polityczny w zu- 
pełności; poznaliśmy teraz wasz program so- 
cyalny i finansowy, Przeprowadźcie go bez 
nas, a nie pozazdrościmy wam sukcesów 
waszych, lecz przyjdzie czas, że powiemy: 
ipsi fecerunt. (Grremiące, przeciągłe oklaski na 
lewicy i z galeryi). 

Prezes zapowiada, że jeżeli powtórzą 
się jeszcze raz okiaski nu galeryi, każe ją 
zamknąć. 

Pos. Tonner jako ostatni z zapisa- 
nych za budżetem zabiera głos i zwraca się 
przeciw pos. Herbstowi, wywodząc, że owo 
ipsi fecistis, które w r, 1680 prawica powie- 
działa lewicy o budżecie. właściwie jeszcze 
po dziś dzień w większej części ma zna- 
czenie; budżet na rok 1858 jest przewa- 
żnie jeszcze budżetem dawnego systemu; 
rząd bowiem nie nie zmienił w dawnej or- 
ganizacyi administracyjnej. Nie hołdując opty- 
mizmowi, mówca wynurza ministrowi skar- 
bu uznanie za jego szczęśliwe usiłowania 
około uporzadkowania finansów; a jeśli, jak 
to pos. Herbst w sprawie ażia twierdzi, na- 
leży się jeszcze komu innemu uznanie czy 
wdzięczność, mowca nie waha się podzięko- 
wać także komu innemu. Nie oddawaliśmy 
się żadnym illuzyom — powiada pos. Ton- 
ner — trzeźwo i oględnie przystąpiliśmy do 
dzieła; dlatego też spodziewam się, że nie 
doczekamy się takiego rozczarowania, jak ów 
znamienity mąż stanu, zasiadający obecnie w 
Izbie wyższej, który w roku 1878 powiedział: 
„Dobrobyt strumieniami zlewa się na ludy 
Austryi*, aby w kilka tygodni po tem do- 
czekać się krachu. Jeśli energiczne i oglę- 
dne usiłowania dzisiejszego ministra skarbu 
nadal także będą miały takie jak dotychezas 
powodzenie; gdy komisya do obmyślenia o- 
szczędności wystąpi z praktycznemi propo- 
zycyami a mądra polityka zagraniczna ochro- 
ni państwo od zgubnych i kosztownych za- 
wikłań, to możemy spodziewać się, że nako- 
niec dopniemy pożądanego celu i zrównowa- 
żymy wydatki z dochodami. Nie myślałem 
jednak zabierać głosu w dyskusyi budżeto- 
wej, bo niezwykła flegmatyczność rządu w 
spełnianiu naszych żądań na pola równo- 
uprawnienia zniechęciła mię. Do zabrania 
głosu zniewoliły mię tylko twierdzenia i po- 
dejrzenia mowców z lewicy, powtarzające się 
niestety nstawicznie, a urągające prawdzie. 
Sprostować niejedno poczytuję sobie za obo- 


wiązek. 

Mowea zwraca się naprzód przeciw 
pos. Steudelowi, który ubołewał nad „bied- 
nym parłamentaryzmem*. Działalność par- 


lamentarna rzeczywiście będzie smutna, do- 
póki nie zapanuje powszechne vrzekonanic, 
że Austrya nie powinna być ani niemiecka, 
ani słowiańska, lecz austryacka, to znaczy, 
że powinna być warownią prawa i wolności 
wszystkich ludów. Ale lewicy nie podoba się 
Austrya, jeśli nie jest wyłącznie niemiecką. 
Mowa posła Carnerego mogłaby znaleźć 
niejaką wiarę tylko u ludzi nie mających 
żadnego wyobrażenia o rzeczywistym stanie 
rzeczy w Austryi. Fałszywe zarzuty o uci- 
sku i t. p. są zbyt nierozważne, bo zwra- 
cają się właśnie przeciw tej stronie, która 
je wypowiada. Mowca przypomina prześla- 
dowanie Czechów za btrgerministerstwa, które 
jeszcze więcej się rozsrożyło po upadku ga- 
binetu Hohenwarta; przytacza przykłady, 
jak tendencyjne zapadały na Czechów wy- 
roki sądowe, jak rząd nie cierpiał sędziów, 
którzy pragnęli zachować swą objektywność 
i niezawisłość. I w obec takich faktów lewica 
śmie mówić, że dziś coraz większa jest nie- 
ufność do sprawiedliwości! Lewica zapomi- 
na, że wówczas sprawiedliwość była taka, 
jak gdyby lada kadi turecki stał na jej 
straży. Cnotliwa Themis była wówczas zde- 
tronizowana, a na jej miejscu rozpościerała 
się pewna inna dama, bardzo powolna. Mo- 
wca w dalszym toku mowy wybornie cha- 
rakteryzuje calą dyskusyą budżetową, o ile 
składają się na nią mowy z lewicy: w roku 
zeszłym zajście w Chuchli pod Pragą (Ku- 
chelhad), w tym roku anegdota z piwiarni 
praskiej o wyproszeniu z niej Niemca i 
szkółka czeska na przedmieściu wiedeńskiem! 
— oto tematy lewicy w dyskusyi budżeto- 
wej. Co się tyczy zarzutów, że rząd podżega 
stany przeciw stanom, mowca powiada bar- 
dzo trafnie: mutato nomine de te fabula nar- 
ratur. Porównawszy pokrótce gabinet teraż- 
niejszy z poprzednim, oświadcza mowca, że 
mimo niedostatecznego uwzględnienia żądań 
czeskich będzie głosował za budżetem (Prze- 
ciągłe oklaski na prawicy). 

Po przemówieniu sprawozdawcy gene- 
ralnego komisyi budżetowej pos Henryka 
Clama, który głównie prostował porówna- 
wcze obrachunki Herbsta, Magga i Beera co 
do budżetu r. 1688, a budżetów z r. 1580, 
1379, i 1882, nustępuje głosowanie, w któ- 
rem głosami prawicy, klubu Coroniniego i 
polskiego Koła poselskiego przeciw głosom 
lewicy postanowiono przejść do  dyskusyl 
szczegółowej. 

Koniec posiedzenia o godz. 4. Następne 
jutro. 


Podajemy mowę JE. p. ministra skarb” 
dr. Dunajewskiego mianą wśród rozpraw 
budżetowych: 

W dyskusyi ogólnej nad preliminarzem 
i ustawą finansową na r. 1888 tyle i tak 
rozmaitych powiedziano już rzeczy, że ze 
względu na konieczność, żeby dyskusyi nie 
przedłużać zbytnio, może już nastała chwila 
po temu, aby i rząd wystąpił w obronie 
swego stanowiska i duł wys. Izbie objaśnie- 
nia, jakie dać może. Wywód taki sam w sv- 
bie może jest zbyteczny o tyle, że każdy z 
szanownych ezłonków wys. Izby zna preli- 
minarz, że wywód ministra skarbu z dnia 5 
grudnia jest drukowany, uwag krytycznych 
zaś i zarzutów należących do rzeczy tak 
mało wypowiedziano, iż nikomu, przyjacie- 
lowi eży przeciwnikowi, nie będzie trudno 
wytworzyć sobie sąd właściwy o przedmio- 
cie, który nas zajmuje. Mimo to głos zabie 
rając, czynię to dłu spełnienia obowiązku, 
aby odpowiedzieć na to, co tu niektórzy pa- 
nowie posłowie wypowiedzieli. 

Pozwalam sobie przypomnieć wys, Izbie, 
że o sposobie i metodzie uregulowanie na- 
szego budżetu niejednokrotnie od dnia obję- 
cia urzędu mojego, a raczej od dnia, w któ- 
rym po raz pierwszy miałem zaszczyt prze- 
mawiać z tego miejsca, a zawsze jednakowo 
mówiłem. Starałem się jak najrzetelniej dać 
wys. Izbie jak najwyraźniejszy obraz stanu 
rzeczy pod względem finansowym. Niejedno- 
krotnie mówiłem, że same oszczędności nie 
będą dostatecznym środkiem docelu, wszyst- 
kim patryotom Austryi zarówno pożądane- 
go. Nie omieszkałem przedstawić wys. Izbie 
konieczności postarania się o przymnożenie 
skarbowi dochodów. Na jednem z posiedzeń 
wys. Izby, ale też tylko na jednem, lekko 
wspomniałem o początku polepszenia w sy- 
tuacyi ekonomicznej. To jednak przyjęto w 
wys. lobie tu i owdzie z niedowierzaniem ; 
postanowiłem więc czekać faktów, któryby 
za mną przemawiały. Starałem się dalej wy- 
luszczyć wys. Izbie, że bez ofiar stanowcze 
uporządkowanie finansów będzie niepodobień- 
stwem. Z przyciskiem mówiłem, że to sta- 
nowcze uporządkowanie zawisło właściwie od 
dwu okoliczności: po pierwsze od statecznej 
choć powolnej naprawy ekonomicznego stanu 
rzeczy, po drugie od niezawsze przyjemnego, 
ale nieuniknionego podwyższenia dochodów 
skarbowych. 

Co się tyczy ekonomicznego stanu rzeczy, 
miałem wprawdzie zamiar przedstawić wys. 
Izbie podezas tegorocznej dyskusyi budżetowej 
fakta i liczby na stwierdzenie owej wzmianki 
mojej ; ponieważ atoli uczynił to już pos, Haus- 
ner w sposób bardzo gruntowny i wyczerhu- 
jacy. mniemam , iż spełnię tylko obowiązek, 
nie powtarzające rzeczy tych, chociażby w in- 
nej formie. Co się tyczy właściwych wyda- 
tków i dochodów skarbowych , kilku mow- 
ców 4 szanownej opozycji także przywodziło 
wczoraj i pozawezoraj liczby niektóre. Mówi 
się wprawdzie -- powiedział to podobno wielki 
poeta niemiecki — że liczby są wymowne, 
Że w liczbach pokazuje się właściwy stan 
rzeczy. Liczba atoli, jak każdy przedmiot 
myśli ludzkich podlegają indywidualnemu 
wpływowi i pojmowanin każdego ezłowieka 
z osobna, a ugrupowanie liczb ukształea się 
także bardzo rozmaicie stosownie do kierun- 
ku, jaki nadaje liczbom pojmowanie indywi- 
dualne lub cel, do którego ktoś zmierza. Nie 
będę krytykował liczb przytoczonych tu 
przez szanowną opozycyę; jest tu bowiem 
w wys. lzbie tylu gruntownych znawców bu- 
dżetu, a szanowna komisya budżetowa, ko- 
misya jawna, przez długi czas także grun- 
townie zajmowała się liczbami budżetowemi. 
Pozwalam sobis tylko poprosić wys. Izbę o 
nieco życzliwej uwagi dla liezb następują- 
cych , które od siebie przytoczę. 

Biorę pod rozwagę nasamprzód okresy: 
lata od r. 1878 do 1880 i lata 1581 i 1882. 
W pierwszym z tych okresów wydano renty 
złotej na 178,895.696 zł., asygnat skarbo- 
wych na 29,582.000 zł., razem 202,977.696 
zł. Z tych użyto na budowę dróg żelaznych 
8,460.068 zł. na zaliczki dla budowli kolejo- 
wych 2,246.571 zł, na skarbowe budowle 
pomnikowe 5,075.000 zł., razem przeto 
15,606.639 zł.; na cele okupacyjne 71,976.887 
zł, w co nie wchodzą kwoty wzięte z tak 
zwanych aktywów centralnych; na spłacenie 
reszty 25-milionowego długu administracyj- 
nego z r. 1876 użyto 10 milionów; ogółem 
przeto 97,783 526 zł. Gdy tę kwotę strącimy 
z powyższej sumy zyskanej z operacyj kre- 
dytowych, pozostanie 105,194.170 zł. Ta re- 
szta, rozdzielona na trzy lata od r. 1880, 
daje po strąceniu tych jeszcze wydatków, 
których do zwykłych administracyjnych za- 
liczyć nie można, roczny niedobór admini- 
stracyjny w ilości 85 milionów. 

Na okres drugi, na lata 1881 i 1882, 
rachunek jest następujący: Wydano renty 
papierowej na 96.620.200 zł ; z tych użyto 
na spłacenie pożyczek zaciągniętych w r. 
1878 w formie asygnat skarbowych 30.600.000 
zł.j pozostaje więc 66,020.200 zł. Niemała 
część tej reszty użyta jest, jak następuje: na 
budowle kolejowe 12,953.251 zł., na zaliczki 
dla budowli kolejowych 982.554 zł, na 
skarbowe budowle pomnikowe 3.268.806 zł., 
razem 17,204.611 zł. Dodawszy do tego wy- 


datki okupacyjne tego 


3 


okresu w ilości, strzedz się muszę przeciw podobnemu zarzu- 


17,640.838 zł., w co znów nie wchodzą kwoty | towi, jakobym twierdził, że niedobór jest u- 


wzięte z tak zwanych aktywów centralnych, 
otrzymamy jako sumę użytą z owej reszty 
84,840.444 zł. Tę tedy straciwszy z owych 
66,020.200 zł., mamy z całej sumy zyskanej 
sposobem kredytu resztę 31.174.756 zł., sta- 
nowiącą niedobory obu lat, t. j. po 15 mi- 
lionów niedoboru administracyjnego w la- 
tach 1881 i 1882. (Brawo! z prawicy). Tyle 
na dowód, że niedobór, jak przed blisko 
trzema laty z tego miejsca oświadczyć mia- 
łem zaszczyt, można, rozumie się przy po- 
mocy i za zgodą obu wysokich Izb w dwu 
latach zmniejszyć, ale zupełnie usunąć tyl- 
ko w przydłuższym okresie czasu. 

Na r. 1888 szanowna komisya budże- 
towa preliminuje właściwy niedobór admini- 
stracyjny w ilości 9,500.000 zł. Otóż proje- 
ktem, który wniosłem pierwszego dnia roz- 
praw budżetowych, złożyłem dowód, że na rok 
biężący — mówię wyraźnie na rok bieżący — 
sytuacya przedstawia się jeszcze korzystniej. 
Wysoka Izba pozwoli, że przy tej sposobno- 
ści nadmienię, iż nieraz jest się na prawdę 
w kłopocie, jak sobie postąpić, aby przy naj- 
prostszej w świecie rzeczy, jak to się dzieje 
niepoczytałnem prawem ciężkości, nie spot- 
kać się, jakby z cegłą z dachu, z zarzutem, 
którego w najlepszym wypadku wcale się 
nie rozumie. Projekt rzeczony nazwał jeden 
z mowców demonstracyą. Przeciw komu? 
Wszakże zazwyczaj demonstruje się za czemś 
lub przeciw czemuś. Gdyby minister skarbu 
rzeczywiście miał czas i ochotę, gdyby to 
zgadzało się z jego stanowiskiem wypra- 
wiać demonstracye takiemi środeczkami, nie 
nie byłoby łatwiejszego jak pozwolić panom 
wygadać się przez trzy dni na temat o nie- 
doborze roku 1883, aby nagle dnia czwar- 
tego wystąpić z projektem tym i powiedzieć: 
ależ nie tak wielki ten niedebór! ( Wesołość 
t głosy: wybornie! z prawicy). 

Że pospieszyłem, o ile to odemnie za- 
wisło, wnieść projekt ten do wys. Izby za- 
raz pierwszego dnia rozpraw budżetewych, 
stało się to — każdy byłby mógł domyślić 
się tego, w tej tylko myśli, żeby wys. Izba 
zaraz na początku dyskusyi mogła sądy swe 
oprzeć ma zupełnej świadomości sytuacyi 
(brawo e prawicy), a jeśli to ma być de- 
monstracya na rzecz państwa, tow tym du- 
chu przyjmuję zarzut z przyjemnością. (Bra- 
wo! brawo! g prawicy). 

W projekcie tym, biorąc, rozumie się, 
za punkt wyjścia tę liczbę niedoboru, która 
obliczyła szanowna komisya budżetowa, przed- 
stawiłem wys. Izbie granicę, aż do której w 
roku bieżącym myślę użyć kredytu publicz- 
nego. Nie mógłem należycie uzupełnić tego 
w projekcie, co dzisiaj wys. Izbie powiedzieć 
mam zaszczyt, t. j. że z doliczeniem kredy- 
tów dodatkowych, które po części już są 
wniesione lub będą wniesione, po części są 
przygotowywane, jak n. p. na zaradzenie 
niedostatkowi w Karyntyi, Tyrolu i kilku 
jeszcze prowincyach, a dalej niektóre kre- 
dyty dodatkowe czysto administracyjne, na- 
koniec niezbędne fundusze na budowę dróg 
bitych, mianowicie w tych krajach, które 
ostatniemi klęskami tak ciężko są dotknięte, 
cały niedobór wynosić będzie — proszę tylko 
nie brać tej liczby zbytściśle — okrągło 34 
milionów, a może 84/3 miliona. 

Oświadczam teraz wys. Izbie, ponieważ 
ziściły się przypuszczenia, od których uczy- 
niłem zawisłem moje oświadczenie z dnia 
5go grudnia r Z., że ten niedobór 34 do 
35 milionowy pokryję przy pomocy 
kredytu publicznego na 16 tylko mi- 
lionów effective, a to bez jakiegokolwiek 
osłabienia normalnych, na bieżące wydatki 
niezbędnych zasobów kasowych. (Huczne brawo! 
* prawicy). 

Rozumie się, że zawdzięcza się to nle- 
zaprzeczonemu polepszeniu sytuacyi ekono- 
micznej i większym w latach 1881 i 1882 
dochodom skarbowym z podatków, nawet Z 
ay, które nie zostały podwyższone lub 
iS. zaprowadzone. Rozumie się, że ZA” 

raki się to ofiarności obu wysokich Izb, 
wiedzą, iż w polityce wielkiego pań- 

inne jeszcze obowiązki, JA 
awicznie na ucisk podatkowy, 
ana nieprzyjemny wp a 
ń „wiązek, żeby nie łudził wy” 
take odąrnośoi, dnośi. leez żądał od niob 

Jai EO Jest nieodzowna. , y 
i WYS. Izba pozwoli przedstawić 50 
bie raz jeszeze liczby, stosunek jest nastę- 
„Arda w T. 1 883, potrzeba na budowle ko- 
jowe, jesli się nie mylę, 20,300.000 zir. 
w r. 1883 potrzeba dalej przeszło 4 milio- 
nów na zaradzenie po części niedostatkow! 
w dotkniętych klęskami prowincyach i DA 
zabezpieczenie ich od nowych klęsk podo- 
bnych, co razem czyni 24 do 25 milionów; 
a ponieważ w tym roku potrzeba nam po- 
zyczyć tylko 16 milionów, więc z tych nad- 
zwyczajnych wydatków pozostaje się tylko 9 
milionów. Czyż to więc rzeczywiście złudze- 
nie tylko, gdy mówię, że w r. 1888 nie ma 
niedoboru administracyjnego (brawo! brawo 


* prawicy), skoro pok j Z dności | i iał, jak si 
) posrywają go oszczę | dawną, a więc szanowny poseł miał, jak się | czasach normalnego stanu, to skutki podob- 


(zdaje, na myśli tylko teraźniejszego mini- 


1 wpływy z lat co dopiero ubiegłych? Dale- 
ko mi do tego, bym twierdził, i z góry za” 


sunięty. Co się tyczy r. 1888, co prawda, 
można to twierdzić; ale chodzi tu o weale 
eo innego. Chodzi o taki stan finansów, że- 
byśmy mieli prawo mówić o stanowczem i 
trwałem ich uporządkowaniu. Wobec tego 
chwilowego i mojem zdaniem bardzo pocie- 
szającego polepszenia się finansów uznano 
wprawdzie pomyślny fakt, że można z za- 
sobów kasowych wziąć 18 do 19 milionów 
bez najmniejszego nadwerężenia ich, ale za- 
raz dodano uwagę, że ten oto jest socyalny 
program rzadu — uwagę, której mimo naj- 
szezerszej chęci nie rozumiem; a dalej po- 
wiedziano, że pieniądze te są wzięte od o- 
podatkowanych. Ale od kogoż panstwo ma 
brać? (Wesołość na prawicy. Za dawnych 
czasów w państwach pogańskich były inne 
także sposoby podźwignięcia finansów, ale 
wobec terazniejszego stanu rzeczy w Kuro- 
pie, gdy mamy chrześciańskie prawo naro 
dów, nie zdaje mi się, iżby był inny sposób, 
jak brać pieniadze od opodatkowanych, t. j. 
od własnych obywateli państwa, na zaspoko- 
jenie potrzeb panstwa. 

Dążąc do stanowczego uporządkowania 
budżetu, mamy dwie tylko drogi, które nie 
wykluczają się nawzajem, lecz idą równo- 
legle obok siebie. Albo wierzy się w moż- 
ność tak wielkich oszezędności, żeby ten je- 
den sposób sam już wystarezał, albo się nie 
wierzy; a jeżeli się nie wierzy, wtedy trzeba 
isć za przykładem innych państw, które tu 
tak często wymieniano, państw, ktore po- 
niosły jeszcze większe i uciążliwsze w tym 
samym celu ofiary Włoch i Francyi; trzeba 
pomyśleć o przymnożeniu skarbowi docho- 
dów. 

Co się tyczy oszczędzeń, z wielu i 
różnych stron tej wys. Izby mówiono o ich 
konieczności. Pozwalam sobie przypomnieć 
jedną z mów moich, którą z tego miejsce 
wypowiedzieć miałem zaszczyt, a w której 
wyraźnie powiedziałem, że jak rzeczy się 
ukształtowały i jak obecnie się przedstawiaja, 
trudno będzie o tak znaczne oszczędności, 
żeby rzeczywiście jakkolwiek zaważyły wobec 
konieczności jak najrychlejszego uporządko- 
wania finansów; bo wszakże nikt nie zapro- 
ponuje, aby oszczędności działy się z naru- 
szeniem praw nabytych. (Bardzo słusznie! z 
prawicy). 

Szezególniejsza też to rzecz co do nic- 
których nawoływań do oszczędności. W ko- 
misyach wys. Izby, w których nietylko jako 
mimster, lecz przez wiele lat jako poseł 
także bywać miałem zaszczyt, często odzy- 
wają się głosy nalegające na rząd i na mi- 
nistra właściwego wydziału, aby nie zwlekał 
pewnych wydatków; uchwala się rezolucye: 
Rządzie, w Gradeu bardzo potrzeba nowego 
gmachu dla uniwersytetu! — może rzeczy- 
wiście go potrzeba, nie przeczę buduj 
natychmiast! W Ołomuńcu bardzo potrzeba 
gmachu dla władz państwowych! Petycye, 
wnoszone przez posłów w sposób jaknaj- 
grzeczniejszy, bywają usilnie popierane; do- 
magają się drogi żelaznej lub bitej. A mimo 
to— rządzie, oszczędzaj! Przypomina mi to 
słowa wypowiedziane z tego miejsca przez 
pewnego ministra -- wolno mi pewnie po- 
wtórzyć je; są to słowa zmarłego ministra 
Spraw wewnętrznych; przypominam je sobie 
dobrze — a powiedział on: „W dyskusyi 
ogólnej każdy oszczędza, w szezegółowej za- 
Zwyczaj rzecz się odwraca“. (Wesołość na 
prawicy), 


„._ Co prawda, jeden z panów posłów, je- 
Slim go dobrze zrozumiał, mówiąc o podat- 
kach, wspomniał o pewnego rodzaju OSZCZĘ- 
dności, A mianowicie spotkało ministra skar- 
bu niestety znów nieszczęście, że uczynił za- 
dość wielu i z różnych stron wys. Izby bar- 
dzo często wynurzanym życzeniom i wniósł 
do wys. Izby cztery projekta o zreformowa- 
niu poborów bezpośrednich. To nieszczęście. 
mówię, albowiem zaledwie to uczynił, aliści 
odezwało się mnóstwo zarzutów i krytyk u- 
jemnych i wyroków bezwarunkowo potępia- 
jących (Głosy: Reeczy niebywałe!) Muszę wy- 
znac, że ponieważ bywałem obecny i ile 
możności pilnie przysłuchiwałem się dysku- 
syom nad reformą poborów bezpośrednich i 
nad innemi projektami podatkowemi w tej 
wys. Izbie za czasów mojego poprzednika na 
urzędzie, bynajmniej nie jest mi to niespo- 
dzianką i bardzo chłodno przyjąłem wszyst- 
kie te zarzuty i krytyki. La critique est ai- 
sóe, lart est difficile. Ai dziś wcale nie my- 
ślę rozwodzić się szeroko o zasadzie tej re- 
formy podatków, bo obrady w komisyach 
ściślejszych, w wielkiej komisyi i w wys. 
Izbie nastręczą mi dosyć sposobności w mia- 
rę sił popracować wspólnie z wys. Izbą 0- 
koło przeprowadzenia tych projektów. Na 
dziś niech mi będzie wolno tyle tylko nad- 


| mienić: Jeden z panów posłów powiedział, 


że teraźniejsze ministerstwo skarbu zdaje 
się nie czynić nie innego, jak przerzucać 
wszelkie zagraniczne ustawy podatkowe, w 


| którychby znaleźć można jakibadź nowy po- 
| datek. Slowa te są o tyle nietrafne, że c.k. 


ministerstwo skarbu -jest instytucyą bardzo 


„Gazeta Lwowska“ z dnia 5 marca 1883. 


stra skarbu. Ten zaś ma zaszczyt odpowie- | 


dzieć, że nie zna innej drogi do przygoto- 
wania materyałów dla reformy, jak śledzić i 
badać, co gdzieindziej o tej samej rzeczy posta- 
nowiono, nie na to, aby ślepo naśladować, 
lecz aby pokazać, że chee się uczyć, ile mo- 
że. Co się tyczy atoli zarzutu, że szperamy 
za nowemi podatkami, odpowiadam, iż od 
lat 20 nie mija dzień, a co najmniej tydzień 
bez zasypywania ministerstwa skarbu — nie 
teraźniejszego ministra skarbu — projekta- 
mi finansowemi i podatkowemi ze strony 
przyjaciół i przeciwników, za wezwaniem i 
bez wezwania, z żądaniem i bez żądania 
nagrody, (wesołość ma prawicy) aż do prze- 
sytu. Gdybym chciał tem uszezęśliwić je- 
szeze wys. lzbę, dyskusye nigdyby się nie 
skończyły. 

Co się tyczy tedy reformy poborów bez- 
pośrednich, na dziś tyle tylko nadmienić mu- 
szę, że, o ile mi wiadomo — a bardzo dokła- 
dnie rozpatrzyłem się w aktach — właściwie 
nikt nie może utrzymywać, iżby, z szeragu 
projektów reformy, datujących jeszeze od r. 
1858, którakolwiek ideę mógł uważać za swo- 
ja tylko własność duchowną. Nał novi sub so- 
le! Każdej uwagi, każdego zarzutu, każdej 
poprawki znaleźlibyście ślady w aktach mi- 
nisterstwa skarbu. Od lat wielu czyni się 
usiłowania, żeby objawionym przez Izbę po- 
selska słusznym pragnieniom, albo i słusz- 
nej krytyce przedmiotowej, albo uchwałom 
jej uczynić zadosyć, i zmienia się te proje- 
kty w miarę tego, jak się mniema, że to od- 
powiadać będzie nowemu prądowi, nowym 
pojęciom lub, co jest rzeczą najwłaściwszą, 
nowym potrzebom gospodarstwa państwowe- 
go i ekonomii społecznej. O ile zaś to wszy- 
stko odpowiada tym względom, o tem dziś 
pewnie mówić nie można, bo wypadałoby 
nie powierzchownie, lecz gruntownie rzecz 
tę rozebrać. Kto atoli z góry powiada: „pro- 
jekty te są tak złe, że umywam ręce w nie- 
winności i nie myślę uezestniczyć w obra- 
dach“, ten nastręcza mi tylko sposobność do 
wynurzenia nadziei, że większość wys. Izby 
wraz z rządem może nie uzna za rzecz nic- 
podobną wytworzyć sobie bez uczestnictwa 
tych panów, którzy go odmawiają, grunto- 
wne o sprawie zdanie (Hucene brawo | z pra- 
wicy.) Pozwalam sobie tylko nadmienić — 
rozumie się pod adresem tych tylko panów, 
którzy chcą uczestniczyć w obradach — że 
już w pierwszem czytaniu tych projektów 
miałem zaszczyt wspomnieć, iż, o ile mi 
wiadomo, w państwach rządzonych konsty- 
tucyjnie żaden minister, szezególniej żaden 
minister skarbu nie może liczyć na to, żeby 
mu powiodło się ułożyć projekt podatkowy 
tak ścisły i doskonały pod względem ekono- 
mieznego stanu rzeczy i pod względem wy 
magań odnośnych, iż z grona wys. Izby nie 
możnaby mu krytyką przedmiotową udowo- 
dnić, że to lub owo zmienić należy. Wszak- 
że i szanowna opozycya, będąc jeszcze w 
większości, niejedno zmieniła w projektach 
swojego rządu. który też zgodził się na zmiany. 
Jeżeli parlament w ogóle nie jest cieniem 
tylko, nie może odmówić współdziałania, a 
przez współdziałanie nie rozumiem niczego 
innego, jak takie zmiany i poprawki. Nie 
chodzi tu jednak o szezegóły, lecz 0 zasady. 
Zoilowska krytyka zaczepia jnż ten punkt 
projektów, że 300 zł. przychodu ma już pod- 
legać podatkowi zarobkowemu, i zapytuje, dla 
czego nie 400 jub 500 zł., i niepokoi publi- 
czność obrachunkiem rzeczywiście zastrasza- 
jacym, ile to podatków opłacać będzie musiał 
tak zwany biedak. W to biją, ale co innego 
mają na myśli. Przypatrzywszy się rzeczy 
dobrze i pytając o przyczyny niejednej opo- 


zycyj — bo wszakże i minister może dowie- 
dzieć się czegoś o prawdziwej opinii publi- 
cznej — przekonamy się, że podate AF 

ore- 


towy stanowi owo niebezpieczeństwo, któr 
go się lękają, t.j niebezpieczeństwo, że nie- 
jeden znaczny dochód, który dotychczas nie 
opłaca żadnego podatku, mógłby opodatko- 
waniu uledz. W tem oto jest jądro rzeczy, 
w tem przyczyna opozycyi (Bardzo slusznie | 
z prawicy.) O tem pomówimy czasu swego 
szczegółowo. (CHIT) 


e 


SPRAWY ZAGRANICZN [E 


(Irlandczycy w pariamencie). 

Parlament angielski uchylił wszystkie 
poprawki do adresu stawiane przez Parnella 
i O'Connora, wysłuchała jednak Izba gmin 
motywów wygłoszonych przez deputowanych 
irlandzkich z tem większem jeszcze zajęciem, 
gdyż w nzasadnianiu swoich poprawek za- 
znaczyli cni jaskrawiej stanowisko swoje, a- 
niżeli Parnell w dawniejszej oględnej obro- 
nie. Purnell zabrawszy głos, uzasadniał po- 
prawkę do' adresu tyrańskiem wykonywa- 
niem środków wyjątkowych w Irlandyi, a 
równocześnie zapewniał, że jeżeli rząd kró- 
lewski nie zmieni swego  despotycznego i 
sprzecznego z duchem konstytucyi systemu 
i nie powróci do ustaw zwyczajnych jak w 


'nego postępowania będą bardzo zgubne dla 


porządku i pokoju w Irlandyi. Mowea twier- 
dził dalej na poparcie swych wywodów, iż 
po dokonanem morderstwie w parku Fenix, 
pominął rząd dogodną chwilę, w której 
można było przywrocić porządek i spokój. 
Zamiast odwołać się do sympatyj ludu ir- 
landzkiego, uciekł się do środków wyjątko- 
wych, tak surowych, jakich Irlandya „dawno 
nie pamięta. Dalej groził mowca, że sku- 
tkiem takiego postępowania będzie coraz 
większe rozjątrzenie, wśród którego jednak 
musi nakoniec ustać stan wyjątkowy. Rząd 
dopuścił się wielkiego błędu, gdy po Smierci 
Cavendisha i Bourkego nie oparł się na po- 
czuciu honoru całej Irlandyi, ażeby w ten 
sposób położyć kres występkom 1 naduży” 
ciom. Obecnie panuje w kraju tak wielkie 
rozjatrzenie, że środki zastosowane mie ZA 
ga doprowadzić do uśmierzenia ruchu Jeżeli 
kiedykolwiek utrzymywano w tych czasach, 
że cyfra nadużyć się zmniejszyła, to jr 
wypłynęło to z poczucia ludności, ale l> 

skutkiem przerażenia i grozy przed brutalną 
siłą. Parnell krytykuje następnie administra- 
cyę i zarzuca jej stronniczość w wyborze 
przysięgłych. Wszystko, mówi, zależy od ka- 
prysu lorda Spencera, który jako wicekról 
Irlandyi chce być tak niezależnym jakby 
samowładny despota wschodni. Lud irlandz- 
ki nienawidzi systemu angielskiego, repre- 
zentowanego przez Spencera. Parlament 
powinienby się gorliwiej zająć stanem Irlan- 
dyi i należałoby wytrwać naj drodze, na 
którą rząd wszedł przed dwoma laty w celu 
usunięcia krzywd, ludowi irlandzkiemu wy- 
rzadzanych. Pomiędzy członkami rządu jest 
jeden tylko p. Chamberlain, który rozumie 
sprawę irlandzką i pragnie sprawiedliwego 
jej załatwienia. Irlandya liczy wprawdzie 
tylko 5 milionów ludności, ale za Atlanty- 
kiem znajduje się druga Irlandya, która od- 
czuwa wszystkie krzywdy zadawane wyspie, 
a w tej sympatyi licznych naszych rodaków 
zamorskich posiadamy rękojmię ostatecznego 
powodzenia dla naszej sprawy. 

Na grożby powyższe odpowiedział ge- 
neralny prokurator parlamentarny Irlandyi, 
że wszystkie obwinienia Parnella są oszczer- 
stwem, gdyż deputowany nie może złożyć 
dowodów, żeby choć jedna osoba w Irlandyi 
została skazana bez dowodu, że dopuściła się 
czynów karygodnych. Deputowany nie do- 
wiódł, żeby karano niewinnych pomimo ist- 
nienia stanu wyjątkowego. Mowca nie broni 
praw wyjątkowych, ale wobec okropnych sto- 
sunków kraju, są one smutną koniecznością. 
Od tych właśnie, którzy podnoszą zarzuty, 
zawisło pojednanie pomiędzy Anglią a Ir- 
landya, byle tylko przestali poniżać ludzi, 
których zadaniem jest utrzymanie stosunków 
prawnych w Irlandyi. Niech przestaną pod- 
burzać a ustaną zbrodnie. i i 

Na nastepnem zaraz posiedzeniu wniósł 
O'Connor, także deputowany irlandzki, na- 
stępujacą poprawkę: „Należy zawiadomić Jej 
Mość Krółowę o panującej nędzy pomiędzy 
ludem;w wielu okolicach Irlandyi, o wadliwości, 
stronniezości i złych skutkach ustawy agra- 
ryjnej, szezególniej pod względem dzierżaw 
dziedzicznych i prerogatyw dzierżawców, gdy 
podejmują melioracye, jakoteż o wadliwości 
systemu w nabywaniu gruntów na własność: 
o niezadawałającem wykonywaniu prawa co 
do zaległości dzierżawnych; o stanie sądo- 
wnietwa; o wolności wyboru do parlamentu 
i gmin w Irlandyi; o stosunkach samorządu 
w tym kraju, słowem o wszystkiem, co wy- 
maga większej uwagi rządu i parlamentu, a 
nakoniec zawiadomić królowę. że jeżeli nie 
stanie się zadość uprawnionym wymaganiom 
ludności, to wzrośnie tylko niezadowolenie w 
Irlandyi i przyczyni się do większego jesz- 
cze nieładu“. Po odpowiedzi podsekretarza 
Trevelyana odrzucił parlament wszystkie po- 
prawki. 


(Zagraniczna polityka Włoch . 

W bieżącym tygodniu rozpoczną się w 
parlamencie włoskim rozprawy nad budże- 
tem ministerstwa spraw zagranicznych. Przy 
tej sposobności przyjdą pod dyskusyę bądź 
Już zapowiedziane bądź projektowane dopie- 
ro mterpelacye tak o pojedyńczych kwe- 
styach, jak i o całym kierunku włoskiej po- 
lityki zagranicznej, a minister spraw zagra- 
nicznych Manzini zamierza zażądać od Izby 
stanowezego wotum dla dotyczasowej swojej 
działalności. Łatwo zrozumieć, że koła poli- 
tyczne z wielką niecierpliwością oczekują o- 
twarcia rozpraw. Prasa włoska mniema, że 
pociski opozycyi przeciw p. Manziniemu nie 
będą ani tak gwałtowne, ani o tyle skute- 
czne, aby mogły zachwiać jego stanowisko, 
gdyż nawet wielu z dawniejszych zawzię- 
tych jego przeciwników przyszło do przeko- 
nania, że obecny minister spraw zagraniez- 
nych wywiązuje się dobrze z trudnego za- 
dania i zasługuje na poparcie Izby. Jakoż 
rzeczywiście, pisze jeden z dzienników, na- 
leży tylko uprzytomnić sobie stan zagranicz- 
nej polityki Włoch i stosunki tego państwa 
do różnych mocarstw w chwili biec przez 
Manzini l Spraw 7 iczn i 

„ANZiniego teki spraw zagranicznych i po- 
Tównać go z „obecnym stanem, aby oddać mu 
sprawiedliwość, że. umiał zręcznie i roztro- 


pnie wycofać Włochy z nader drażliwej a 
nawet niebezpiecznej sytuacyi Stosunki Włoch 
do Francyi były po zajściach w Tunisie, po 
wypadku w Marsylii tak naprężone, obopól- 
nę rozdrażnienie było tak wielkie, że lada 
drobnostka mogła była wywołać starcie gro- 
niejszego charakteru. Stosunki do Austryi, 
skutkiem bezustannego wichrzenia i zu- 
chwałych demonstracyj stronnictwa, zna- 
nego pod nazwą Italia irredenta, niemniej sku- 
tkiem zbytniej tolerancyi okazywanej agi- 
tatorom przez dawniejsze rządy, było mo- 
cno zachwiane, wobec zaś ścisłych węzłów 
przyjaźni łączących Austryę z Niemcami, 
wszystko to musiało oddziaływać ujemnie 
na stosunek Włoch do Niemiec — za czem 
poszło, że pozycya królestwa wobec obu 
środkowo-europejskich mocarstw była skom- 
promitowana, Pierwszem staraniem Manzi- 
niego po objęciu steru polityki zagranicznej 
było nawiązanie i utrzymanie serdecznych 


stosunków z Austryą i Niemcami, obudzenie | 


zaufania w energię i lojalność rządu wło- 
skiego i usuwanie trudności stojących na 
drodze porozumieniu z sąsiedniemi mocarstwa- 


mi. Popierany w tym względzie skutecznie 


przez swojego kolegę prezydenta ministrów 
Depretisa, skoncentrował wszystkie siły dla 
osiągnięcia zamierzonego celu. Że mu się to 
powiodło, świadezą obecne stosunki między 
Włochami i obudwoma Środkowo-europejskie- 
mi mocarstwami, stosuaki nader przyjazne 
iserdeczne, których osłabić nie zdołały ostat- 
nie wybryki 
wobec Francyi była za Manziniego 


mu powiodło się stosunki między obudwoma 
państwami jeśli już nie zamienić w najser- 
deczniejsze, to przynajmniej uporządkować ku 
zadowoleniu stron interesowanych. W kwe- 
styi egipskiej Manzini okazał się zręcznym, 
pełnym taktu politykiem i wytrawnym dyplo- 
matą; słusznie też powiedziały o nim Times 
„że za pokojowe i korzystne rozwiązanie 
kwestyi egipskiej Europa i Anglia winny są 
wdzięczność Manziniemu, który w całej ak- 
cyi politycznej okazał zalety pierwszorzęd- 
nego dyplomaty i radami swojemi przyczy- 
nił się niepomału do załatwienia lieznych 
trudności“. Łatwo zrozumieć, że w ta- 
kim stanie rzeczy przeciwnicy Manziniego 
w dość trudnem znajdują się położeniu, 
wątpić też trzeba, czy powiedzie sięim roz- 
prawy nad budżetem ministerstwa spraw za- 
granicznych skierować na pożądane przez 
nich tory. 


PE WETA EAN rr 


KRONIKA 


= Magistrat lwowski, podając do wia- 
domości publicznej reskrypt c. k. ministerstwa 
obrony krajowej, zarządzającej powołanie czwar- 
tej klasy popisowej do głównego poboru wojsko- 
wego w 1483 r. w Galicyi, wzywa wszystkich 
popisowych urodzonych w 1660 roku, którzy w 
trzeciej klasie w 1862 r. nie jawili się wcale 
do poboru z jakiegokolwiek tytułu, dalej tych, 
którzy powołani byli w 1882 r. w trzeciej kla- 
sie wieku i z placu poboru dla tymczasowej nie- 
zdatności do służby wojskowej odprawieni zo- 
stali, a w końcu tych, którzy w trzeciej klasie 
wieku w 1882 r. zostali assenterowani a na- 
stępnie z wojska wyłączeni, aby zgłosili się w 
pierwszej połowie marca r. b. w właściwym ko- 
misaryacie miejskim, ewentualnie w miejskim u- 
rzędzie konskrypcyjnym, najpóźniej po dzień 16 
marca r. b. i stanęli do poboru głównego. Dla 
roszczących sobie prawo do czasowego uwolnie- 
nia od poboru albo też czynnej służby wojsko- 
wej, względnie dla tych, którzy powinności woj- 
skowej w czwartej klasie wieku chcą dopełnić 
w miejscu swego pobytu, wyznacza się do 8go 
marca b. r. termin nieprzekraczalny do wnie- 
sienia przez protokół podawczy Magistratu re- 
klamacyj lub podań stemplowanych, zaopatrzo- 
nych w dowody potrzebne, a nadto dla mają- 
cych tytuł prawny do jednorocznej służby woj- 
skowej termin po dzień 16 marca b.r, do któ- 
rego to czasu wymagane ustawą wykazy osobi- 
ste Magistratowi bezwarunkowo przedłożone być 
mają. 

— Posiedzenie Rady miejskiej od- 
będzie się jutro, we wtorek i w najbliższy czwar- 
tek, każdym razem o godzinie 6 wieczorem, 
Na porządku dziennym budżet funduszu gminy 
oraz funduszów pod jej zarządem zostających. 
Pan prezydent miasta uprasza pp. radnych o 
liczne zebranie się na te posiedzenia. 

(—) Posiedzenie Rady miejskiej, 
zapowiedziane na sobotę, dnia 3 b. m., nie 
przyszło do skutku, z braku kompletu, któremu 
nie dostawało 7 radnych. 


(—) Słynny recytator profesor Ale- 
ksander Strakosch, znany już naszej publiczno- 
ści z swoich występów, które cieszyły się nie- 
pospolitem powodzeniem, przybędzie temi dniami 
do Lwowa i rozpocznie dnia 10 marca cykl 
swoich odczytów. Profesor Strakosch rozpocznie 
Urielem Acostą, a następnie czytać będzie Zbój- 
ców i Wilhelma Tella. 


— Posiedzenie towarzystwa przyrodni- 
ków imienia Kopernika odbędzie się jutro, we 


radykałów. Polityka Włoch ! 
pełną | 


godności, taktu i umiarkowania, dzięki cze- | 


| wtorek, o godzinie 6 wieczorem w uniwersyte- 
cie, w sali XV (2 piętro). Na porządku dzien- 
nym wykład prof. F. Kreutza „O arseno-piry- 
tach“; J. Żulińskiego „W sprawie człowieka 
kopalnego“ i B. Pawlewskiego „O oznaczaniu 
gęstości pary“, oraz luźne komunikacye nau- 
kowe. 

sx. Zwłoki mężezyzny znaleziono na 
śniegu w pobliżu karezmy pod Jordanowem, w 
powiecie myślenickim. W zmarłym poznano 
włościanina Błażeja Kulkę z Toporzyska, który 
dniem przedtem do późnego wieczora zapijał się 
w wspomnionej karezmie i zmarzł na śmierć, 
wracając nocą do domu. Dochodzenie sądowo- 
karne jest zarządzone. 

sę Czworaczki. Żona kowala w Trem- 
bowli, Frejda Schlekerowa, powił» czworaczki, 
mianowicie trzy dziewczynki i jednego chłopczyka. 
| Dzeci te przyszły na świat żywe, lecz w ciągu 
| 48 godzin wszystkie pomarły Matka jest zdrowa. 

+", Śmierć kłusownika. Włościanin 
Wojciech Kata z Przyszowa kameralnego, w po- 
wiecie niskim, wyszedłszy z nabitą strzelbą, 
którą ukrywał pod odzieżą, na kłusownictwo, 
upadł, przyczem broń wypaliła a nabój roztrza- 
Zmarły znany był w okolicy 


| skat mu szczęki. 
| Jako kłusownik 

+ liezne znaki pobicia znaleziono 
na zwłokach zmarłej nagłą Śmiercią na drodze 
z Jabłonowa do Utorop, w powiecie kosowskim, 
, włościanki Kudokii Boldyszowej, w skutek czego 
wdrożono śledztwo sądowo-karne. 

— Przed sądem w Czerniowcach roz- 
poczęła się w ostatnich dniach ostateczna roz- 
prawa w procesie przeciw jedenastu izraelitom 
bukowińskim o podrabianie i puszczanie w obieg 
38-rublowych banknotów rossyjskich. Szajkę tę 
| fałszerzy uwięziono przed rokiem w Czerniow- 

cach. 


— Kronika łowiecka. Na Kamczatce 
i wyspach komandorskich pewne towarzystwo 
amerykańsko-rossyjskie ubiło w siedmiu osta- 
tnich latach 15.000 bobrów, których skórki 
|sprzedano w Londynie, Jednakże w skutek tego 
i nadmiernego tępienia już tylko 820 sztuk ubito 
| w roku zeszłym. Opinia w Rossyi domaga się 
| od rządu energicznej ochrony tych zwierząt. — 
(Sławny myśliwy amerykański na stepach Mon- 
jtańskich, Vie Smith z Glendive ubił w zeszłym 
roku własną ręką 817 bawołów. 
Wynalazek. Nauczyciel ludowy z 
| okolic Parnawy wynalazł powóz poruszany 
przez siedzącą w nim osobę. Jeden z korespon- 
dentów zapewnia, że powóz taki z siedzącymi 
w nim cezterma mężczyznami i chłopezykiem 
| wyprzedzał ekwipaż zaprzężony końmi. 

— 0 nowym komecie w tych dniach 
odkrytym przez astronomów amerykańskich Swifta 
i Brooka, centralna stacya astronomiczna w Kiel 
rozesłała notatkę z następującemi szczegółami. 
Niezwykłej jasności kometa znajduje się jeszeze 
w znaku Pegaza i porusza się między gwia- 
zdami stałemi w kierunku z zachodu ku wsche- 
dowi, przyczem stwierdzono także pewną dekli- 
nacyę północną. W najkrótszym czasie szukać 
go będzie trzeba w znaku Andromedy. Grość 
ten niebieski przez cztery godziny po zachodzie 
słońca pozostaje nad horyzontem Drezna, — 
Jednocześnie wspomniona stacya donosi, że wielki 
kometa sierpniowy z roku ubiegłego odbywa 
obecnie bieg swój przez znak Zająca, poniżej 
Oryona, jednakże tak niesłychanie się oddalił 
od ziemi, iż tylko przy pomocy bardzo silnych 
dalowidów może być jeszcze dostrzeżony. Odda- 
lenie jego obecne od ziemi oceniają na trzykro- 
tną odległość tejże od słońca. 

— Testament Dorćgo. Przed kilku 
dniami otwarto w Paryżu akt ostatniej woli 
zmarłego miedawno słynnego artysty francu- 
skiego. Doré hojnie obdarzył nim rozmaite za- 
kłady dobreczynne, przeważnie w ojczyznie swo- 
jej Alzacyi. Co się tyczy pozostałości w utwo- 
rach swego pendzła i ołówka rozporządził, aže- 
by spuścizna ta przez dwa lata pozostała w 
opiece sądowej opieczętowana, poczem ma być 
sprzedano przez publiczną licytacyę, 

— (kropny zwyczaj palenia wdów 
w Indyach wschodnieh nie ustał jeszcze pomimo 
surowego zakazu ze strony władz angielskich 
w tym kraju. Itak donoszą, że niedawno temu 
w miejscowości Utarna, w Jeypore, spalono na 
stosie wraz ze zwłokami męża wdowę Sham 
Singhis po naczelniku gminy. Władze natych- 
miast zarządziły uwięzienie głównych sprawców 
tego barbarzyńskiego aktu i skazały kilku sy- 
nów oraz brata zmartego na 7-letnie więzienie, 
zaś innych, mniej winnych, na 3-letnie. 

— Połączenie telefoniczne zastoso- 
wano świeżo w Ameryce na stomilową odległość 
między Portland, w prowineyi Maine, a Provi- 
dence, w prowineyi Rhode-Island. Mimo tak 
ogromnej odległości wybornie rozumieć się mo- 
źna mówiącym na jednej stacyi i drugiej. 

— Skazany na śmierć za zbrodnię 
morderstwa w Wiedniu Karol Zeitler, którego 
wyrok nie został jeszcze zatwierdzony, usiłował 


sam się obwiesić w więzieniu, lecz został weze- | 


śnie jeszcze spostrzeżony przez towarzyszy wię- 
ziennych i przywrócony do życia. 

— Tragicznego zdarzenia widownią 
była miejscowość Matamoras w Meksyku. Mło- 
dzi kochankowie, nie mogąc od rodziców uzy- 
skać pozwolenia na pobranie się, postanowili 


umrzeć i razem skoczyli do rzeki, z której po: 


£ 


_ 


upływie godziny wydobyto ich zwłoki. Matka | kompetentny, 


' dziewczyny, ujrzawszy córkę nieżywą. skoczyła 
'również do wody i utonęła. 

! Niesłychany wypadek zdarzył się 
pw piątek w mieście Brix, Między godziną 7 
(a © rano gimnazyalista Kauer, syn wdowy, na 
ulicy przed domem swojej matki pchnięty został 
| nożem, podobno przez jednego ze swoich kole- 
(gów, tak silnie w piersi, że wnet umarł z otrzy- 
; manej rany. Wypadek wywołał w całem mie- 
| ście nieopisane wzburzenie. Kolizya w jakiejś 
| miłostce była, jak powiadają, pobudką, tej zbro- 
| dni, Sprawea jej wszakże nie został jeszcze 
| schwytany. 

| — Olbrzymi proces karny o rokosz 
(zbrojny i morderstwo zakończony został w tych 
(dniach przed sądem w Cagliari, Z oskarżonych 
| piętnastu zostało skazanych na dożywotnie ro- 
| boty przymusowe, 29 na lżejsze więzienie, a 37 
| uwolniono od oskarżenia. 

| — Wielką kradzież popełniono w tych 
| dniach na probostwie w Frankenau, pod Mitt- 
| weida w Saksonii, Złoczyńcy, dotąd nie wyśle- 
ı dzeni, włamawszy się tam nocą, ukradli całą 
| kasę żelazną, w której się znajdowała suma 
| 19.075 zł. w papierach wartościowych, oraz 
GREC drobniejsze kwoty i przedmioty. 

— Podezas koronacyi w Moskwie 
rozrzncane będą pomiędzy lud fotografie cara i 
,Carowej, które zamówione już zostały w rozma- 
itych zakładach rossyjskich za sumę 15 tysięcy 
rubli. 

ł — Sprawea katastrofy w Milwaukee, 

Scheller, dzierżawca restauracyi w hotelu, który 
|zgorzał w nocy na 10 stycznia, przyczem kil- 
SE osób zginęło w płomieniach lub zabiło 
| się zeskakując z piętr na brnk, formalnie już 
oskarżony został o zbrodnię podpalenia, 

— Fabryk w Królestwie było w roku 
ubiegłym 6.538, a zatrudniały one 70.000 ro- 
botników stałych i 20.000 niestałych. W sa- 
mej gubernii warszawskiej fabryki przy pro- 
|dukcyi 17,846 277 rubli zatrudniały 14.422 
robotników stałych i 5.336 niestałych; w gu- 

bernii piotrkowskiej zaś wartość produkcyi wy- 
ŻE 52,016.413 rubli, liczba robotników zaś 
przeszło 52.000. 

— Wielką szkodę zrządził mały ogień 
LF kantorze pewnej cukrowni morawskiej w 
Wiedniu. Z powodu przyjazdu właściciela cu- 
krowni, buchalter jego, zdając rachunek kasowy, 
położył przed nim na stoliku plik banknotów, 
z dwoma tysiączkami na wierzchu. Właściciel 
paląc cygaro, które nad biurkiem trzymał w 
ręku, zapatrzył się tak w kalendarz ścienny, 
wiszący przed nim, że nie spostrzegł iskry, 
która z cygara spadła na banknoty. Ocknął 
się dopiero, gdy te ostatnie wybuchły płomie- 
i niem. Ogień, rozumie się, ugaszono natychmiast, 
| lecz zobu tysiączek został już tylko popiół i 
szczątki przepalone bez najmniejszej wartości. 


(Z trybumalu administracyjnego). 


($ W ubiegłym miesiącu rozstrzygnął 
się przed Trybunałem administracyjnym spór 
gminy m. Lwowa z Wydziałem krajowym, 
zasługujący pod niejednym względem na u- 
wagę jako wypadek zasadniczy i ważny pre- 
cedens w judykaturze administracyjnej. 

Przedmiotem sporu było orzeczenie, 
którem Wydział krajowy uchylił wydany 
przez magistrat lwowski a zatwierdzony przez 
Radę miejską nakaz, aby dzierżawea kawiar- 
ni teatralnej p. Kwiatkowski usunał z tro- 
toaru przed kawiarnią stoliki, krzesła i wazo- 
ny z kwiatami. Gmina m. Lwowa wystąpiła 
przeciw temu orzeczeniu z zarzutami for- 
malnej i merytorycznej natury, t. j. odmó- 
wita Wydziałowi krajowemu kompetencji i 
przytoczyła na poparcie okoliezność, że wo- 
bec ożywionego ruchu przed kawiarnią tea- 
tralną ustuwione tam stoliki, krzesła i wa- 
zony mogą stać się powodem jakiego wy- 
padku nieszczęśliwego. Trybunał administra- 
cyjny uznał skargę gminy za nieuzasadnio- 
ną i skazał ją na koszta procesu administra- 
cyjnego. Motywa tego orzeczenia tak opie- 
wają w streszczeniu: 

Nakaz magistratu i zatwierdzająca go 
uchwała Rady miejskiej wydane zostały jako 
| lokalno-policyjne zarządzenie ze względu na 
bezpieczeństwo i łatwość ruchu ulicznego. 
Ponieważ według $. 30 lit. e. statutu m. 
Lwowa agendy policyi miejscowej należa do 
własnego a nie przez państwo przekazanego 
zakresu działania gminy, według $. 105 zaś 
we wszystkich sprawach tej kategoryi Wy- 
dział krajowy powołany jest do wydawania 
orzeczeń, przeto był on uprawniony wydać 
takie orzeczenie w skutek rekursu wniesio- 
| nego przez dzierżawcę kawiarni teatralnej. 

W skardze a uastępnie w przemówie- 
niu zastępcy gminy w rozprawie przed Try- 
bunałem podniesiono, że uchylona uchwała 
Rady miejskiej była niejako aktem administra- 
cyi majątku, że zatem Wydział krajowy orze- 
czeniem swojem naruszył prawo gminy do 
wolnego rozporządzenia swoim majątkiem i 
swojem dobrem, chociaż nie był do tego 


 łowego około 449.100, nafty 


gdyż uchwała Rady miejskiej 
ani nie narusza obowiązujących ustav<ani 
nie przekracza zakresu działania. Argumentu 
tego nie uznał trybunał administracyjny za 
uzasadniony, gdyż lwowski statut miejski nie 
zawiera postanowienia w tym rodzaju jak 
np. $. 92 dolno-austryackiej ustawy gmin- 
nej, który kompeteneyę Wydziału krajowego 
ogranicza do wypadków naruszenia ustawy 
lub przekroczenia granie zakresu działania. 
Statut lwowski stanowi owszem w $. 105, że 
Wydział krajowy rozstrzyga rekursy we 
wszystkich sprawach własnego zakresu dzia- 
łania gminy, że zatem jest instancyą w spra- 
wach tego rodzaju jak niniejsza. 

W rozbiór merytorycznej strony spra- 
wy nie wszedł Trybunał administracyjny, 
gdyż „ezy chodzi tuo interes bezpieczeństwa i 
łatwości ruchu czy o sprawę administracy! 
dobra gminnego, w każdym razie jestto spra- 
wa, w której władze autonomiczne do roz- 
strzygania powołane (Rada miejska w dal- 
szym toku instancyi Wydział krajowy) mogą 
postępowae według własnego uznania, która 
zatem według $. 3e. ustawy z 22 paździer- 
nika 1875 wyłączona jest z kompetencyi Try- 
bunału administracyjnego*. 


(Losowanie sędziów przysięgłych). 


(L) Na drugą zwyczajną kadencyę roków 
przysięgłych, która w lwowskim sądzie krymi- 
nalnym rozpocznie się d. 30 b. m., zostali wczo- 
raj wylosowani jako główni przysięgli pp: 

Łonicki Wiktor, buchhalter krakowskiego 
Tow. ubezpieczeń;  Szemelowski Julian, nota- 
ryusz; Jaworski Eliasz Połowczak, właś, real.; 
Fisch Jonas, właśc. real.: Dobrowolski Jan, 
kawiarz; Ried! Edmund Franciszek, kupiec; dr. 
Jamiński Dyonizy, adwokat; Stefanowicz Józef, 
dzierżawca dób- Chrustno stare; Klimek Józef, 
wł. real.; Sołdykiewicz Ludwik, wł. real.; Phi- 
lipp Aron, właśc. real.; Teicher Mechel, wł. 
real.; Kikenis Maurycy, kupiec; Onyszkiewicz 
Józef, wł. real.; dr. Marchwicki Zdzisław, dy- 
rektor gal. banku kredytowego; Tenner Marek, 
wł. real.; Viebig Franciszek Hermann, właśc, 
real.; Grodzicki Ludwik, wł. dóbr Glińsko : 
Barański Aleksander, budowniczy; dr. Zuko- 
tyński Klemens, adwokat; dr. Maly Karol, ad- 
wokat; Hoppen Jonasz, kawiarz; Strzyżowski 
Kamil, kupiec; Landau Schame Leib, właśc. 
real.; Baumann Chaim, wł. real., Hillich Mar- 
cin, wł. real.; Czarnecki Jan, wł. domu ; Plo- 
cech Józef, dzierżawca dóbr Borki dominikań- 
skie ; Silberstein Abraham, wł. real.; dr, Wsze- 
laczyński Leon, adwokat; Janiszewski Henryk, 
wł. real,; dr. Zucker Wilhelm, adwokat; dr. 
Witz Hermann, lekarz; Obertyński Feliks, wł. 
dóbr Sawezyn; Nachtsheim Aleksander. urzęd- 
nik asekuracyjny; Sprecher Salamon, wł. real 

Jako zastępcy przysięgłych zo- 
stali wyłosowani pp. dr. Krobicki Tadeusz. 
lekarz; Orzechowski Antoni, adjunkt Wydziału 
krajowego; Drescher Izrael, właśc. real : Kam 
Adolf, wł. real. ; Deszczakowski Michał, właśc. 
real.: Strómer Józef, wł real ;  Perediatkie- 
wicz Jędrzej, wł. real.; dr. Mossing Kazimierz, 
lekarz: Ehrenpreis Berisch, wł. real. 


GOSPODARSTWO 1 HANDEL 
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O Buca na kolejach galicyjskich 
zwiększył się w ubiegłym tygodniu (od 17 
do 24 lutego) w porównaniu z wynikiem 
poprzedniego tygodnia. Ceny zboża i pro- 
duktów były w ubiegłym tygodniu nastę- 
pujące: za 100 kilogramów pszenicy 7-60 
zł. do 8'85 zł, żyta 5'35 zł. do 565 Zł., 
jeczmienia browarnego 5:60 zł. do 6:10 zł., 
jęczmienia pastewnepo 440 zł. do 4:85 zt., 
owsa 5— zł. do 5'35 zł, hreczki 6 25 zł. 
do 6:65 zł., kukurudzy 5:25 zł. do 6:50 zł., 
prosa 6:25 zł. do 7'25 zł.. grochu kuchen- 
nego 650 zł. do 11:50 zł, grochu paste- 
wnego 5— zł. do 6— zł., soczewicy 15*— 
zł. do 18'— zł, fasoli 7—- zł. do 14-25 zł., 
bobiku 6— zł. do 6:50 zł, wyki 6:— zł. 
do 675 zł., koniczrny 40-— zł. do 85-— zł,, 
tymotki 34— zł. do 37:— zł. anyżu rossyj- 
skiego 27— zł. do 28-— zł., anyżu płaskiego 
A:— zł. do 29— zł, kminku 21— zł. 
do 23— zł., rzepaku zimowego 14— zł. do 
16 — zł., rzepaku letniego 12:75 zł. do 13-75 
zł.. rzepiku zimowego 13.50 zł. do do 14-— 
zł, rzepiku l-tniego 13-— zł. do 13:50 zł., 
inianki 11:25 zł. do 12:— zł., nasienia Inia- 
aego 925 zł. do 10— zł, nasienia konop- 
nego 1050 zł, do 1075 zł, chmielu 250 
zł. do 450 zł., nafty zwykłej 18-— zł. do 
19 zł. nafty sałonowej 22*— zł, do 23-— 
zł., za 10.000 Vitrostopni spirytusu gotowego 
přacvnu 2890 zł. do 29-50 zł — Ruch to- 
warowy na kolei Karola- Ludwika wy- 
nosił w ubiegłym tygodniu włączkie z trans- 
portem przewozowym ogółem około 19,960.400 
kilogramów i 8.096 sztuk bydła. Na tę ey- 
frę transportu składały się: zboża różnego 
rodzaju około 4.792 600, mąki i wyrobów 
mącznych około 126.100, nasion olejnych 
około 196.000, drzewa buduleowego i opa- 
i wosku ziem- 


nego około 79.500, spirytnsu około 190.500, 
jaj około 627.500. spodinm około 55.000, 
fosforu około 31.504, soli około 1.000.090, 
wełny około 24.800 i węgli kamiennych 
około 724.100 kilogramów, na resztę złożyły 
się różne inne towary, tudzież okolo 205 
sztuk wołów, 2.851 sztuk nierogaerzny i 40 
sztuk koni. Ruch towarowy na kolei 
Lwowsko-Czerniowieckiej wynosił 
w ubiegłym tygodnia ogółem 7,591.000 ki- 
logramów i 3.928 szsuk bydła. z czego przy- 
pada na ruch ku Zachodowi 6.755.000 kilo- 
gramów, tudzież 355 sztuk bydła rogatego, 
i 3.578 sztuk niorogacizny ne ruch zaś ku 
Wschodowi 836,000 kilogramów. Trans- 
porty składały się: ze zboża różnego rodzejn 
2,610.000, mąki i wyrobów mącziych 365.000, 
spirytusu 220.000, produktów zwierzęcych 
162.000, drzewa budulcowego. opałowego i 
desek 3,102.000, kamieni 15.000, węgli ka- 
miennych 180.000, wapna 10.000 kilogramów; 
na resztę złożyły się różne inne towary, tu- 
dzież powyżej poszczególnione bydło. — Ruch 
towarowy na kolei Arsyksięcia Albrech 
ta wynosił w ubiegłym tygodniu włącznie 
z transportem przewozowym 1 % dowiezione- 
mi przez inue koleje towarami ogółem 
3,000.949 kilogramów i 145 sztuk bydła. Uranus- 
porty składały się: zo zboża różnego rodzaju 
132,800. maki i wyrobów mącznych 35.290, 
drzewa buduleowego i opałowego 1.432,080, 
nafty i wosku ziemnego 43,120, Spirytusu 
21.500, jaj 17.880, gipsu 50,100, żelsza 5.530), 
soli 74,860, skór 7.870 kilogramów; na 
resztę złożyły się różne inae towary, tudzież 
24 sztuk wołów i 121 sztuk nierogacizny. 


OSTATNIA POCZTA 
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Pan minister rolnictwa zaasygno 
wał na niższe szkoły rolnicze w Ga- 
lieyi 8000 złr. i przyrzekł dalsze ich sub- 
wencyonowanie. 


Na sobotniem posiedzeniu Izba po- 
selska przystąpiła do 
szczegółowej nad budżetem  Spra- 
wozdanie z tego posiedzenia dla braku miej- 
sca odłożyć musimy do jutrzejszego nume- 
ru. Zaznaczamy dziś tylko, że nadzwyczaj 
gorącą, namiętną nawet dyskusyę wywołali 
deputowani opozycyi przy rozdziale „fundusz 
dyspozycyjny“, mianowicie przy tytule, w 
którym mowa o subwencyach dla prasy u- 
rzędowej i półurzędowej. Insynuacye i za- 
rzuty lewicy zmniewoliły p. prezydenta mi- 
nistrów hr. Taaffego do zabrania głosu; w 
dłuższem i częstemi oklaskami przerywanem 
przemówieniu odpierał zarzuty i insynuacye. 
Dzisiaj Izba obraduje dalej nad budżetem. 

Jutro odbędzie posiedzenie Izba pa nów. 


Przedwczoraj wieczorem komisy a pro- 
wizyjna przesłuchiwała znowu przez 
kilka godzin dr. Kamińskiego głównie 
w sprawie jego stosunku z baronem Schwar- 
zem i inżynierami. Dr. Kamiński zeznał. że 
baron Schwarz zapytywał go jakie są jego 
pretensye za liezne trudy, za dostarczony 
materyał i t. d, na co dał odpowiedź, że 
rzeczą jest inżynierów zbadać to i ocenić. 
Pozwany dopiero w kilka miesięcy później 
dowiedział się, że inżynierowie tytułem pro- 
wizyi oznaczyli 3 procent od ogólnej sumy 
oferty. Dr. Kamiński mówił dalej, że mu- 
siał inżynierom wystawić skrypta dłużne za 
ich prace. Baron Schwarz złożył całą pro- 
wizyę w Banku krajów koronnych; osób, 
które wzięły nieprawnie złożoną w banku 
sumę nie wymieni komisji, wskazał je Joż 
sędziemu śledczemu. W końcu prosił dr. Ka- 
miński, aby ze względu na toczące się śle- 
dztwo zwolniono go od dawania dalszych 
wyjaśnień i pozwolono wyjechać z Wiednia. 
Przewodniczący hr. Clam oświadczył, 4 
komisya uważa dalsze przesłuchiwanie p0- 
zwanego za zbyteczne. Na następnem posie” 
dzeniu komisya poweźmie uchwałę w spra- 
wie przesłuchania innych jeszcze osób. 


Na przedwczorajszem posiedzeniu k o- 
misyi szkolnej obradowano w obecność 
p. ministra Conrada nad uchwaloną A 
Izbę panów nowelą do ustawy o szkołac! 
ludowych. W ciągu dysknsyi oświadczył P. 


minister, że postanowienia ustawy, EL 
traktują o kwalifikacyach kierowników ck 
nie będą miały mocy wstecznej i że, e 

atko- 


nie wystąpi w obronie przepisów WJJ dyż 
wych, uchwalonych przez lzbę panów, CWA 
będzie to rzeczą tych posłów Izby P N 
wanej, którzy życzą sobie wyjąikowego 5 h 
nowiska dla swoieh krajów. Po ie 
obradach komisya uchwaliła zamknięcie 0J 
skusyi ogólnej. 


Namiestnik Czech br. Erig 
bawiące w tych dniach w Wiedniu, zda A 
ministrowi oświaty sprawę z rezultatów 4 


kiety, złożonej w sprawie czeskiego wydzia- 
łu medycznego. Br. Kraus, jak telegrafają 
dziennikom praskim, oświadezył wyraźnie, 
że otwarcie tego wydziału już w jesieni 
r. 1833 uważa za rzecz możliwą. 


Z Petersburga piszą do Pol. Cor., że 
kwestya reprezentacyi dworów na 
uroczystości koronaeyjnej nie jest 
dotychczas stanowczo rozstrzygnięta. Zdaje 
się jednak, że w obecnym wypadku zastóso- 
wany będzie zwyczaj, zachowywany w osta- 
tnich dziesiątkach lat, a mianowicie także 
na koronacyi cara Aleksandra II i Naj. Ce- 
sarza austryackiego, jako króla Węgier. 
Wówczas wysłano nadzwyczajne misye, na 
których czele stały osobistości, zajmujące 
w swoich państwach wybitne stanowiska. 


W sprawie pobytu księcia Ka- 
radżordżewicza na dworze czarno- 
górskim donosi korespondent petersbur- 
ski Pol. Cor., że ze strony rossyjskiej po- 
czyniono w Cetynii przedstawienia. które 
nie pozwalają powątpiewać, że gabinetowi 
rossyjskiemu wiele na tem zależy, aby 
| Czarnogóra unikała wszystkiego, coby mogło 
obudzie nieufność i dać powód do zażaleń. 
Zarazem zwrócono w Cetynii na to uwagę, 
że Rossya w dobrych stosunkach pozostaje 
z państwami, których niemiłe musiały dot- 
knąć okoliczności towarzyszące pobytowi 
Karadżordżewicza na dworze książęcym. 


Wielka rada w Zurychu zajmo- 
wała się na ostatniem posiedzeniu wnio- 
skiem zaprowadzenia kary śmier- 
ci. Rząd oświadczył się przeciw wnioskowi. 
Opinia rządu odniosła zwycięztwo, gdyż 
wielka rada oświadczyła się 148 głosami na 
177 głosujących przeciw zaprowadzeniu kary 
śmierci. 


Wedlug telegramu przesłanego do Ti- 
mes z Madrytu, śledztwo w sprawie taj- 
nych stowarzyszeń w Hiszpanii 


dyskusyi | stwierdziło, że liczba spiskowców jest bardzo 


znaczna, i że sprzysiężeni zostawali w sto- 
sunkach z internacyonałem. Więzienia w 
Xeres i Arcos są przepełnione. Władze za- 
żądały posiłków i pomocy gwardyi obywa- 
telskiej, aby mogły przeprowadzić areszto- 
wania na prowincyi. Naczelnika tak zwanej 
„bandy czarnej ręki“ uwięziono w Arcos. 
Miał on poczynić zeznania, które naprowa- 
dziły na ślad nadzwyczaj rozgałęzionej pro- 
pagandy i stwierdziły istnienie tajnych try- 
bunałów. Sędziowie w Barcelonie i Madry- 
cie otrzymali listy z pogróżkami. 


Francuskiej Izbie deputowa- 
nych przedłożył minister finansów Tirard 
budżet zwyczajny na rok bieżący. Legitymi- 
styczna część prawicy postanowiła nie brać 
udziału w głosowaniu nad rewizyą konsty- 
tucyi. W sprawie rewizyi ostrzega Repub. 
Franę. Izbę, ażeby się nie zabierała zbyt go- 
rączkowo do dzieła, gdyż idzie tu nie 0 ma- 
nifestacyę, których było dosyć, ale o powa- 
zną pracę. Toż samo i Temps, Puris i Na- 
tional radzą depi towanym liczyć się z uspo- 
sobieniem senatu i nie narażać gabinetu, do- 
póki nie posiada stanowczej większości. 

Książęta Orleańsey manifestują 
ponownie w Nouvelliste przychylność swoją 
dla republiki. 


„_ Z Dublinu donoszą, że podczas po- 
zaru w jednym domu przy ulicy Pill-Lane, 
gdy policyą zajęta była ratowaniem, odkry- 
ła przypadkiem cały skład rewolwerów, a- 
munieyi, torbę z przekazami amerykańskie- 
mi do kas londyńskich, tudzież inne ważne 


Taa spiskowe, W Hawrze aresztowa- 
l agenci policyi angielskiej organizato- 


ra irlandzkich spisków Walsha, u którego 
znaleziono całą paczkę korespondencyj z 
Byrnem i statut związku tajnego w Irlan- 
dyi. Według informacyj Neue fr. Presse z 
Londynu, wątpliwą jest rzeczą, czy rząd 
francuski wyda rządowi angielskiemu Sheri- 
dana, Walsha i Byrne'a. 


„  Rumuńska Izba deputowanych uchwa- 
liła nagłość dla wniosku dep. Lacustcanu, 
który upoważnia rząd wobec dzisiejszej sy- 
tuacyi do emitowania 15 milionowej pięć- 
proeentowej renty. Z pożyczki tej użył- 
by rząd 10 milionów na fortyfikacye a 5 
milionów na uzupełnienie uzbrojeń w armii. 


Według doniesień z Kairn, położenie 
w Sudanie ma hyć tak krytyczne, iż rząd 
kedywa stracił już niemal wszelką otuchę 


| Prorok Mahdi odnosi ciagle zwycięztwa i 


znosi jeden po drugim korpusy egipskie. 


TELEGRAMY GAZETY LWOWSKIEJ 


ei mmea e sz r A e 


Praga, 5 marca. (Tel. pr) Na- 
rodmi Listy donoszą, że przed rozpo- 
częciem obrad nad nowellą do usta- 
wy szkolnej w pełnej Izbie dep. 
Rieger złoży imieniem czeskiego 
klubu nastepujace oswiadczenie : Czeski 
klub wyznawał i wyznaje zawsze za- 
sadę, że wszystkie sprawy szkół pu- 
blicznych należą do kompetencyi 
sejmow ej, jeżeli zaś klub czeski 
mimo to głosuje za wejściem w obra- 
dy szczegółowe, to czyni to dlatego, 
że wielka część ludności Austryi pra- 
gnie skrócenia ośmioletniego obo- 
wiązku szkolnego z przyczyn polity- 
cznych. Czeski klub pragnie, aby rząd 
już w najbliższym czasie przedłożył 
projekt ustawy szkolnej, według której 
przysługiwałoby Radzie państwa tylko 
prawo stanowienia zasad ogólnych, 
podczas gdy sejiny regulowałyby same 
zakres działania szkół ludowych. 

Rzy m, 5 marca. (Tel. pryw.) Mini- 
strowie Depretis i Manzini złożyli wi- 
zytę austryackiemu ambasado- 
rowi hr. Ludolfowi i wyrazili 
ubolewanie włoskiego gabinetu z po- 
wodu ostatniego zamachu przez rzu- 
cenie bomb, upraszając go zarazem, 
aby był tłómaczem tych uezuć także 
wobec ambasadora przy Stolicy Apo- 
stolskiej hr. Paara. 

U aresztowanego Cavalierego zna- 
leziono kompromitujące pisma. 

Londyn, 5 marca. Times dono- 
Szą, że najbliższe posiedzenie kon- 
ferencyi odbędzie się w środe. 
Przedstawiciel Anglii przedłoży wnio- 
sek zmierzający do załatwienia prac 
w sposób który zadowoli niezawodnie 
Rossyę. 

Nowy York, 4 marca. Dawniej- 
szy wiceprezydent konfederacyi państw 
południowych Stephens umarł 
dzisiaj. 

Wiedeń, 5 marca. Izba depu- 
towanych obradowała dzisiaj dalej 
nad budżetem ministerstwa spraw we- 
wnętrznych. Przy rozdziale „zarząd 
centralny“ zapytywał się dep. Schó- 
nerer z jakiego powodu odjęto debit 
w Austryi wychodzącemu w Presz- 
burgu dziennikowi Westung. Grenz- 
boten. Dep. Kołaczkowski wy- 
stąpił w imieniu posłów ruskich z 
licznemi zażaleniami. Posiedzenie trwa 
dalej. 


Telegrafowany kurs wiedeński. 


Wiedeń, 3 marca 165%, godzina |, 
min. 40, Losy kredytowe 171—, Węg. akcye 
kredyt. 316 25, Akey» anglo-austr. 128.—, Akcye 
banku Uniou 11970, Akcye «olei Karola Ùn- 
dwika 30925, Akcye kolei północnej ¿79 —, 
Akcya kolei południowej *40—, Akcye kole 
Altóld. 17125, Akere »lei Elżbiety 214 —, 
Akcye kolei Lwowsko=* zernio rieckiej 7]-25 
Akcye kolei węg. péso io- wschodniej 19450, 
Wiedeńskie losy 175775 Akcye kolei Rudolfa 
Akcye kolei Albrechta —.—, Wepierskie 
obligacye państw. , miocie 85:50, Galicyjskie 
ubiigacye indemnizacyjne 68:—. Los; reralacy 
Cisy 11020, Losy tureckie 27:50, Węgiersk:. 
renta 120—, Akeye bank: związkowego 14:25, 
Akcye banku obrotowego — — Akcye kolei wẹ- 
giersko-galicyjskiej —— Akcye kolei państwo- 
we Rubel papierowy ''20, Węgierskie 
losy 11780, Marka niemiecka —-.—, Usposo- 
bienie mdłe. 


EZ nn LZ naa EO 


Wiedeń, 3 marea 1883, godzina 5: 


min. 30. Akcye kredytowe 317—, Anglo-Austr. 
, Akcye banku Union —'—, Kolej Karola 
Lud. : 05:75, Południowa ——., Renta papierowa 
78'45, Galicyjskie listy zastawu 108—, Gali- 
cyjskie obligacye indemnizacyjue —'—, Galicyj- 
ski bank rustykalny 10050, L sy z roku 1860 
——, Napoleondor 9-46'/,, Ruhelpap. —*—, 
Usposcbienie — 

Wiedeń, 3 marca 1853, godzina 10. 
min. 36. Akcye kredytewe 316*80, Anglo-Austr. 
14250, Unionbzuk 11910. Kolej Tarola Ludw. 
309 —, Poludniowa 14660, Remta papierowa. 
——, Galieyjskie listy zastawne „ Gali- 
cyjskie obligacye indemnizacyjne —*—, Galicyj- 
ski bank rustykalny ——, Losy z roku 1850 

"—, Napoleondor 9:49— Rubel papierowy 
1:20 '/4. Usposobienie silne. | 


! Telegramy zbożowe z d. 3 marca. 
Wiedeń: Pszenica za 100 kilogram. 10 do 


11:-— zł, żyto —— do — — zł., jęczmień 
—_ do —— gł, kukurudza —*— do = — 
Zo owies —— do —a> zł., okowita per 


10.000 liter procent 82'— do 32:25 zł. Buda- 
Peszt: Pszenica 100 kilogr. (na wiosnę) 9.50 
do 952 zł., rzepak (sierpień wrzesień — *—. 
do 1378 zł. Berlin: Pszenica żółta (maj— 
czerwiec) 18450 m, żyto —'— m., spiritus 
53:40, olej rzepakowy 8060 m. Szczecin: 
Pszenica —'—, rzepik ——. Paryż: mąki 
159 kilogr. 57:50 fr., olej rzepakowy 106-50 fr., 


spiritus —'— fr. Wrocław: Pszenica — — 
żyto —'—, owies — —, spiritus ——, kuku- 
radza -———. Kolonia: Pszenica ——. 


Odpowiedzialny redaktor Władysław Łoziński 
zi Przyjechali do Lwowa 
dnia 5 marca 1883. 
Hotel Georgea. 

Pp. J. kr. Drohojowski z Drohojowa. M. 
Urbański z Dobrosina. 

Hotel Langa. | 

Pp. H. Schlotterbeck z Wiednia J. Vogl 
z Insbrucka. E. Hanold z Wiednia. J. Eberle 
z Wiednia. 

Hotel Angielski. 

Pp. K. Leszczyński z Sanoka, W, Petry- 
ka z Przemyśla. E, Hohenaner z Brzeżan. Dr. 
S. Tokarz z Taruowa. Ks. T Oleksiński z Ja- 
rosławia. W. Wolański z Dupiisk. 

Hotel Krakowski. 

Pp. W. Turczyński z Laszek. Z. Świej- 
kowski z Tarnopola 1, Rybczyński z Biały. E. 
Adjukiewiez z Witkowie. I Korlatowicz z Głę- 
boki. 


Pociągi kolejowe 
Qdchodzą ze Lwowa. 
(podług zegaru lwowskiego) 

Do Krakowa: o godz. 10 min. 50 prze- 
północą pociąg pospieszny, 0 godz. 4 
miu. 58 rano pociąg osobowy. o godi. 
Ə min. 9 po południu pociąg mięszany. 

Do Podwołoczysk: z dworca w Pod- 
zamczu, o godz. 6 min. 10 rano po- 
ciąg pospieszny, o godz. 12 in.m 5% po 
południu i o godz. 11 min. 1 wieczór 
pociag mięszany. 

Do Czerniowiec: o godz. 6 min. 30 rano 
pociąg pospieszny, o godz. 12 min. 10 
po południu i o godz. 11 min. 10 w 
nocy pociąg mięszany. 

Do Stanisławowa: na Stryj, rano o godz 
7 min. 5 pociąg mięszany; wieczor o 
godz. 5 min. 45 pociąg omnibusowy. 

Do Podwołoczysk: z głównego dworca: 
o godz. 6 rano pociąg pospieszny, o godz. 
12 min. 30 pa południu i o godz. 10. 
win. 35 wieczór pociąg mieszany. 


Spostrzeżenia meieorologiczne. 

(Z obserwatoryum c. k. Uniwersytetu we Lwowie’) 
z dnia 5 marca 1888 o godzinie 7 rano. 

Barometr 146.52mm. przy tenip. 0°C. Psychro- 
metr suchy —9.8*C. Psychrometr wilgotny — 9 5°C, 
Prężność pary 1.9mm. Wilgoć 84°. Zachwurzenie 
1. Wiatr 51. Ozon 9. 

Temperatura powietrza — 7.4'R. 
Barometr opada. 


Stan narometru pad poziom worza 774.12mm. 
zz AA 


Spostrzeżenia meteorologiczne. 


(Z obserwatoryun e. k. Szkoły politechnicznej wa 
Lwowie.) 
A = 41041? 
Dla 6 marca 
E. = 11m 29,5 Oo —22h 55m 14,575. 
Zachód słońca 5go marca BR 46m.,6.. wschód o 18h. 
35m., 4. 
Ostatnia kwadra księżyca nastąpi 1 marca 1d o 19h 
2,mg; nów 8d 18h /m ,, pierwsza kwadra 154 10h 
7, m; pełnia 284 7h 40,; ostatnia kwadra 314 
h 57,m 4 
Księżyc będzie w punkcie przyziemnym |, Perigeum 
9d 12,b „; w punkcie odziemnym (Apogeum) 24a Gn : 
Słońce wstępuje w znak równonocy wiosennej 
w konstelacyi ryb 20 marca o 12h 26m w nocy. Czas 
gwiadozwy zrówna się z czasem średnim dnia 22go 
marca o 10h 11m w nocy. 


q = 49°50 W. = 340" 5 


4 marca 1883. 2h yh gh 

Stan barometru w milimetr, || 747,95 146g, | T42,00 
Stan termometru suchego 

w st. Cels. —2.s = dg —10.5 
Stan termometru wilgotnego 

w st. Cels. —385| —8 |-115 
Prężność pary w powietrzu EPY 

w milimetr, 2,9 10 |t 
Wilgotność powietrza wzgle- 

dna w o. 76 76 
Stan nieba. 10 0 
Kierunek wiatru. nne. | sw. 

Moe wiatru 1 dl 


Ilość opadu mierzona o 2h 0,,mm, śnieg. 


Naje yiii temperatura w ciągu dnia, odezytana 
o 3h. 


ge 


a temperatura w ciągu dnia, odczytana 
o 9b- 


27: 


n 


W Krakowie opuściło świeżo prase dzie: 
ło pod tytułem: Skarbiee Odkryty, bozncta sie 
kności i wszystkich prawideł zasadniczych mo- 
wy i pisowni polskiej, 


zebrał w elegu dwunastu lat i najściślej opr 
Bożydar Ożęński L. Czerpał ze wszystnich T 
dzieł wydanych od r. 1440 do 1882. Zawiera to dzie- 
ło wszystkie Części mowy polskiej ustala iloczas pol- 
ski, uzupełnią abecadło, wykazuje liczbami boga 
| ctwo tej mowy w porównaniu z obcemi i podaje obfi- 
| ty materyał w celu zaprowadzenia jednostajnej pigo* 
wal potskiej. (W wielkiej See str. 351 r. 1888. 


Cennik lwowskiej Izby handlowej i przemysłowej. 
Lwów dnia 3 marea 1863, 


| płacą - żądają 
walutą anstr. 
1. Akcye za sztukę. złr. et, _złr. at. 
Kol. g. Kar. Lud. po 200 zł. m.k. 5|3u8 50 312 
Kol. Iwow.-cezer.-jas. po200zł. w.a. 24170 75 173 50 
Banku hip. galie. po 200 zł. w. a. 1305 BO 309 50 
Banku kred. gal. po 200 zł. w. a. $ |250 — 255 —- 
2. Lixt. zast, za 100 zł. 
Tow. kredyt. galic. 5 pr: w. a. 9760 98 60 
5 n »  4Ppr. wa 89 50 91 -- 
» n „ 5 pr. okresowe e] 97 60 98 60 
Tow. kred. gal. 4,pr,w.a.los41"/41. ©] 86 75 66 — 
Banku hip. galie, 6 pr. w. a. 101 40 102 40 
- Ą „ 5Pr w. a. 9685 97 85 
n a n 5pr. W. a. wy- 
losowane z 10 y premią . 100 — 101 — 
Listy dłużne g. Z. kr.wł.ópr.w.a.  |100 — 102 — 
5 p > p D PENE A 98 95 
3. Listy dłużne za 100 zł. 
Ogóln. roln. kred. Zakład dla Gal: 
i Bukow. 6. pr, los. w 15 lat. —_—— —— 
4. Obligi za 100 zł. 
Indemniz. galic. 5 pre. m. E. 27 65 98 90 
Oblig. Komunalne gal. Zakł. kred. 
włościańskiego 6 proc. w. a. . [100 -— 101 50 
Pożyczki kr. zr. 1873 po 6 pr. w.a. |101 — 103 — 
5. Losy miasta Krakowa Isen a = 
„ Stanisławowa 22 — 2% — 
6. Monety, 
Dukat holenderski . . . 5 53 5 63 
Dukat cesarski F 5 56 5 66 
Napoleondor 9 44 9 54 
Półimperyał . . . . 9 73 9 83 
Rubel rossyjski srebrny 1 55 1 65 
5 z papierowy . 1 194 1 2.1g 
100 marek niemieckieh . 58 25 58 90 
Srebro. Š SĘ — 


Kupony w grebrra 


Wyroki prasowe. 


L 1420. (749) 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości! 
C k. sąd krajowy dla spraw karnych 


stycznia 1588 pod napisem: „Perwaja 
| dowszczyzna” w ustępie od słów: 
į propadsjet“ do słów: „ruskoj prawdy“ i pod i łudniem z tem, że na pierwszych dwóch ter- 
į tytułem: „austrijskoja myśl derżawnaja* w | minach realność ta za cenę szacunkową lub 
justępie od słów: „w takim dusi* do słów: 
' „borbi o  suszczestwowanie* 


Kurs giełdy wiedeńskiej 


z deia 1 marca 1388 


1. Dług puństwa. płacą żądają 


Jednolity dług państwa w banknot. 


maj-listopad . » P 73.40 78.55 

luty-sierpień . . . . . . 78.40 78.60 
Jednolity dług państwa w srebrze 

styczeń-lipiec : =. 78.65 78.80 

kwiecień-październik . . . 19.65 18.85 


Losy z roku 1854 po 250 zł. m.k. 4pr. 118.40 118,90 
1860 po 500 zł.w.a. 5pr. 139.6) 130.90 
1860 po 100 zł. 5 pr. 1386.75 137.25 
1864 po 100 zł. à = — 
n „ 1864 po 50 zł. 
Renty Com. po 42 lir austr. 5 
Listy zastaw. domen. państw. po 120 
AR. dd e o 0 o ae a 2 EEO NUELGU 
Austr. Asyg. skarb. zwrotne 1882 5 pr. — sari 
Renta papierowa 59, z r. 1681 93.30 93.45 
Austr. renta zł. wolna od podatku 4 pr. 97.50 97.65 


+ n 
n 


n n 


ae 


2. Obligacye indemn. 5 pr. (zu 100 zł. m. k.) 


Czech . . . e « « « 1. « e 106.— 107— 

Bukowiny. . 5.6 w a 6 94.50 98.50 

Galicyi AR 00» AB 6 97.90 98.30 

Niższej Austryi . . 105.— 106.50 

Siedmiogrodu a 97.80 98.50 

Wegler ooo a 5 © S . 98.75 99.25 
3 Akeyo. 


Bank Anglo-aust. 200 zł. omit. zł. 120 143 — 123.50 
Inst. kred. dla handlu po 160 zł. 31y.50 320:— 
Niższo-austr. tow. eskomt. po 500 zł. 845.— 855,— 
Gal. banku hip. po 200 zł.. . . . 
Gal. bank. d. han. i prz.a 200 zł. wpł. 40 pr.—— —.— 
Gal. zakł. kred. ziemski a 200 złr. 
Bank dla krajów koronnych a 200 zi. 
wpłobÓRDm a » „a. —.— 
Banku austro-węgiersk. a G00 złr. . 837.— 829.— 
Kol. Albrechta a 20) zł. w srebrze . 
Aust. Tow. żeglugi par. dun, po 500 zł, m. 609,— 610.— 
Kol. Cesarzowej Elżbiety po 200 zł. 1u. 214.— 214,50 
Kol. Preszow-Tarn. (w. e.) a 200 zł. 
Północna kolej po 1000 sèr, m. k 4797 -= 


„ZAWLTA, 


zawiera ZinAa- 


orzekł na mocy $. $. 489 i 493 pk. i $. 87, miona występku z $. 305 i zbrodni z $ 65 
up. że treść artykułu umieszeżonego w Nr. uk. zatem usprawiedliwioną Jest zarządzona 


5 czasopisma: „Słowo“ z dnia 15 
18w8 pod napisem: „Lwów 15|27 januarya* 


w ustępie od słow: „Prawosławie jest dy- 
stwytelno* do słów: „sredy ruskoho na- 
roda“ zawiera znamiona występku z $. 302 


uk zatem usprawiedliwioną jest zarzadzona 
przez e. k. Prokuratora rządowego konfiskata 
tego czasopisma. 
Wskutek tej ue 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszczony. 
Lwów, dnia 8lgo stycznia 18883. 


L. 2402. (909) 

C. k. sąd krajowy karny jako pra- 
sowy w Krakowie podaje do wiadomości, 1% 
na mocy uchwały e. k. sądu krajowego wyż- 
szego w Krakowie z 80 stycznia 1888 l. 
1840 zatwierdza się zarządzoną konfiskatę 
broszury dod tytułem: „Rozprawa w pro- 
cesie karnym Jana Matejki 
L. E. o praestępstwo obrazy czci, 
wadzona w c. k. sądzie karnym w Krakowie 
dnia 2 grudnia 1882 Kraków, nakładem 
Jana Matejki w drukarni W. Koraeckiego 
w Krakowie 1883, powodu iż ta w in- 
kryminowanych ustępach na  stronnicach 
14, 15, 17, 18, 19, 21, 23, 25, 26, 28 i 29 
ze względu na treść swą, mieści w sobie 
znamiona występku z $. 308 k. k. tudzież 
zabrania się dalszego rozpowszechniania tej 
broszury a nakład zabrany ma być w swoim 
czasie zniszczony. 

C. k. sąd krajowy karny 
Kraków, 7 lutego 1883. 


L. 2176. 

W Imieniu Jego Cesarskiej Mości ! 

C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
we Lwowie orzekł na mocy $. 489 i 498 sp, k. 
i $. 37 up. że treść artykułów umioszczo- 
nych w Nr. 8 czasopisma „Praca” z dnia 8go 
lutego 1883 pod napisem: „Słowo o szkołach 
i nauce“ dalej pod napisem: „Nowy zamach 
na robotników“ w ustępie od słów: „Na- 
stępnie mają" do słów: „austyackie finanse“ 
dalej pod napisem: „Korespondeneye Pracy, 
Rzeszów“ w ustępie od słów: „Łatwo to“ 


do słów: „o pracę cięzko” i pod tytułem: 
„Bruksela, dnia 21 stycznia 1883“ zawiera 
znamiona występku z $. $ 300, 302 i 805 


uk zatem usprawiedliwoną jest zarządzona 
przez c. k. Prokuratora rządowego 
skata tego czasopisma”. 

Wskutek tej uchwały wzbronione jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu a 
zabrany nakład ma być zniszezony. 

Lwów, dnia l3go lutego 1583. 


L. 1814. (906) 
W Imieniu Jego Cesarskiej Mości | 
C. k. sąd krajowy dla spraw karnych 
orzekł na mocy $. $. 489 i 493 p. k.i $. 37 
up. że treść artykułów umieszczonych w Nr. 
6 czasopisma „Nowyj Prołom* z dnia 22/3 


hwały wzbronione at | 


rzeciw p. dr. | werthe verduger. 4 i 
, przepro- | fónnen in piergerichtlicher Regiftratur eingejehen 


konfi- | 


107 stycznia | przez e. k. Prokuratora rządowego konfiskata 


tego czasopiśma. 


Wskutek tej uchwały wzbroniong jest 
dalsze rozpowszechnianie tego artykułu a 
| zabrany nakład ma być zniszczony. 
Lwów, dnia 7go lutego 1833. 
l inytsnyc 
Licytacye. 
BL 18816 (1150 1—3) 


Adm 18 April 1823 um 10 Ugr Bormite 
tagś, wird im Diejigen Gerichtalofale die nen- 
erliche erefutive Feilbietung ber sub. CNr. 
363/94 in Ozukiew, Samborer Bezirteż gele- 
genen, feinen Tabularfórper bildenben, bem Pe- 
ter Burda gehórigen Realität abgehalten. Der 
Gńhóagungapicis beträgt 727 Gulben 5. W, 
dag Badium 72 Gulden 70 fr. Dieje Realität 
wird an biejem Tage and unter bem Shügung- 
Die Übrigen Bedingungen 


werden i 
R. f. ftädt. delegirtes Bezirtagericht. 
Sambor, am 30 Ðftober 1882. 


BL 19400. _ 0e 1—3) 
Bon Seiten des f. f jtódtijdj delegirten 
Bezirtsgerichteś in Kolomea wirb in der Ere- 


futionsjache beg Kisig Scharf gegen Leisor 
Dulberg pto. 140 ft. 5. W. | G pie 
mit funbgemacht, bag zur Bornume der egefu- 
tiven eilbietung der fiix Leisor Dulberg auf 
der Realität deg Leib Hiesler sub CN. 326 
in Kolomea fant Dom. III. pag. 502 n. !2 
on. intabulirten ©akpoft der Summe pr. 400 
A. und 121 M ü. W NO. zu Gunften des 
Kisig Scharf benilligt und zur Bornane der- 
felben dret Termine und gwar auf den 20ten 
Mórz, Z0tue April und 23 Wai 1883, jedes- 
mal um 10 Uhr B WŁ mit bem beftimmt 
wurde, daj] bei den erften zwei Terminen die- 
fe Sagpojt nur iiber oder um ben Ausrujt- 
preis bein Dritten Termine auh unter demjel= 


i ben an ben Wijftbietenben verdugert wecden. 


Muśrufspris 521 f. 16 te. 

Babium 5% fl. 

Die übrigen Lizitationsbebingnifje und 
der Tabularaugzug fównen in ber hg. Regi- 
ftratur eingefehen werden 

R. E jtädt. del. Bezirfagerichł 

Kolomea, 30 Dezember 1882. 


i GS dos? =s) 

| W dniach 12 marca, 25 kwietnia i 23 
,maja 1883 odbędzie się w sądzie niżej wy- 
(rażonym przymusowa sprzedaż w drodze li- 
| eytacyi realności tabularnej pod Nk. 46 sub. 
i rep, J6 w Cucułowcach położonej, wykazem 
bip. L. 78 i posiadłości wykazem L 79 
objętych, a dłużnika Hrynia Junklewieza 
własnych, na rzecz Zukładu kredytowego 
włościańskiego ma zaspokojenie dłużnych 
piętnastu rat pożyczkowych po 9 złr. w. a. 


W 


Ə- j i resztującego 


Kol Kar. Ludw. po 200 zł. m. k. 310.25 310.45 
Lwow.-Cz.rn. kolej vo 200 zł. wa. w sr 171.50 172.25 
Tow. kol. żel. pańs.w. po 200 zł. m.k. 345.15 341.35 
Potud. kol. państw, po 200 złr. w.a. 144.25 144,50 
I. kol. węg. gal. a 200zł. wsrebrze 16250 168. — 


4. Listy zastawne losowane. 


Ogólny rolniezo-kredytowy Zakdad dla 
Galicyi i Bukowiny w 15 1. 6 pr. 
Powsz. austr. zak. kr. ziem. 5 pr. wsr. 95.50 96.— 
n p premiowe po 8%, 97.50 98.— 
m. Krak. los w 12 1. 6 pr. 10%.— 103.— 

w 2U l. ?pr. 105.50 10650 


n m 
Gal. zak. kr. zie 


n NE) n 


ża: w 36 l. 5'js pr. — —— 
dał. Tow. kred. w, ». po 4 proct. 20,— 91.— 
` ` z n pPpOoŠ proet. 18.— 39.— 
= 4 „ po 5 proegt, w 

37 latach zwrotne . . . 98— 99.— 
Gul. banku hip, po 6 prow. . 101.40 101.30 
Gal. Zakł. kred. włość. po 6 proe, . 10050 — — 
Banku austro-węgiersk. po 5 pr. . 10080 401.— 
Węg. Tow. ziem. ake. po 5*|ą prog, —.— —, — 

» Zakł, kr. ziems. po 5tja proc. 101.— 102 25 


5. Obligacye z prawem pierwszeństwa (za 100 zł.) 


Kol. Albrechta a 300 zł. 5 pr. w. a 93.70 94.— 
Tow. kol. żel. Preszów-farnów (w. ez.) 


a 300 zł. 5 proce. w srebrze 92.50 93.— 
Kol. pół. po 100 zł. m. k.. „ 104.75 105. — 
„ po 100 zł, w. a. . 100.50 11 1.50 

Kol. gal. Kar. Lud. amisya z r. 1881 
po 4'js pr. . . . 488.40 98,70 


Kol. Lwow.-Czer.-Jass. IHI. omis. » 300 


złr. ð proc. w srebrze z r. 1865 93.30 93,60 Jednolity dług państwa w banknotach 
z r. 18067 48 25 48.75 W srebrze 7 
z r. 1868 93.50 94,— | Renta w złocie |. 
f zr. 1872 93.— 9250 | poj, austr. renta marcowa . 
Weg. gai. kol, a 200 z4.5 pr. w. 2. 4150 9180 Akcye banku wiedeńskiego 
à „ kredytowego . 
6. Losy. Londyn 3 ` . 
Srebro š 
Inst. kr. dla hav. ipr. po100 t.w. a. 171.23 i717 Napoleondor å 
Glarego pa 40 ał. m. k. . . * . (8750 38.25 | Dukat cesarski men. . j 3 
Tow, bowl. par, pa Dunzjun po Tura, w w. 103 — 109 — | 100 mareg niessirebink 


kapitału 89 zł. 92 ct. w. a 
4 pn. każdym razem o godz. 10 przed po- 


wyżej niej, na trzecim także niżej tejże 
sprzedana będzie. 

Cena szacunkowa 250 zł. wadyum 10°. 

Resztę waranków i wyciąg hipoteczny 
przejrzeć można w registraturze sądu. 

Dla tych, którzyby po doiu 14 lutego 
1852 prawo zastawu lub inne prawa rzeczo- 
we na sprzedać się mającej realuości nabyli, 
lub którymby uchwała licytacyę dozwalajaca 
lub późwejsze z jakiegokoiwiskbądź powodu 
daręczoue być nie mogły, ustanuwiono sur- 
torem- p. Władysława Manasterskiego w Zy- 
daczowie. 

C. k. sąd powiatowy. 

Żydarzów, 20 grudnia 1882. 


L 1596. (864 1—3) 

C. k sąd krajowy w Krakowie rozpi- 
suje celem zaspokojenia wierzytelności gali- 
cyjskiego Zakładu kredytowego ziemskiego w 
Krakowie w kwotach 55 złr, 240 złr., 240 
złr, 240 złr., 240 złr., 240 złr., 240 złr., 
240 złr., 240 zèr, 5.394 złr, 50 et, w. a. 
z pn. egzekucyjną publiczną sprzedaż dóbr 
Zatoka z przyr Wola w powiecie Bocheń- 
skim położonych p. Mayera Tannenbuuma 
własnych w dwóch terminach a mianowicie : 
dnia 10 kwietnia i 9 maja 18838, każdym 
razem o godzinie 10 przed południem pod na- 
stępującemi warunkami: 

Przedmiotem egzekucyjnej sprzedaży są 
dobra Zatoka z przyległ Wola w powiecie 
Bocheńskim w Gwlicyi położone, wedle dom 
407 pag. 440 n. 21 haer i dom. 407 pag. 
444 n. 22 haer. Mayera Tannenbauma wła- 
sne ze wszystkiemi przynależytwściam ipra- 
wami jednak ryczałtem bez wszelkiej ewi- 
keyi, tak jak je dytychrzasowy właściciel 
posiaduł i posiadać miał prawo. 

Cenę wywołania stanowi suma 40.000 
złr. w. a. jako wartość tych dóbr przyjęta 
przez galic. Zakład kredytowy ziemski przy 
udzieleniu pożyczki. 

W pierwszym i drugim termiuie sprze- 
daż nie nastąpi poniżej ceny wywoławczej. 

Każdy chęć kupna mający winien przed 
rozpoczęciem licytacyi złożyć do rąk komi- 
syi licytucyjnej jako wadyum dziesiątą część 
ceny wywołania w sumie 4.000 złr w, a. 
w gotówce, w książeczkuch kas wkładkowych 
galicyjskiego Zakładu kredytowego ziemskie- 
po w Krakowie lnb kasy odszezędności mia- 
sta Krakowa lub galicyjskiej kasy oszezę- 
dnoświ, albo w inuych papierach wartościo- 
wych, które według obowiązujących przepi- 
sów użyte być mogą na lokacye majątków 
sierocinskich. 

Obowiazany będzie nabywca w prze- 
ciągu dni 30tu po duręczeniu uchwały sądo- 
wej zatwierdzającej akt lieytacyi wykazać 
się przed sądem, że albo na powyższych do- 
brach pod poz. 64 on. zabezpieczoną wierzy- 
telność austro- węgierskiego Banku w sumie 
20.000 złr. w. a. z pn. tudzież wierzytelno- 
ści galicyjskiego Zakłwdu kredytow ego ziem- 
skiego ze wszystkiemi przynależytościami w 
zupełności bezposrednie zapłacił, lub też, że 
po bezpośredniem zapłaceniu wszelkich ra- 
talnych zaległości i kosztów sądowych i egze- 


płasą żądają | 


płacą 14daj4 


Keglevicha po 10 zł. m k. . . 19.50 20.50 
Losy miasta Krakowa po 20zł. w. a. 19.55 20.3) 
Po rezka miusta Lublany po 20 zë. 28.25 2375 
Pożyczka miasta Budy po 40 zł. w.a.  349.— c 
Balfiego po 40 zł maike . . . . (86:50 37, — 
Fundacya szpitala Arcyks, Rudolfa 

po 10 zł. w. a. . 20.50 —— 
Salma po 40 zł. m. k. . 51— 58.-— 
St. Genois po 40 zł. m. k. . . . 45.25 45.75 
Pożycz. m. Stanisławowa (po 20 zł, w. a.) 22.50 23.50 
Poż. Tryestu po 100 zł. m. k. 127.— 127.59 
s A po 50. zł, w. a. —.— =. 
Waldstoina po 20 zł. m. k 28.25 29 — 
Windischgratza po 20 zł. m, k. 37.50 3350 

7. Weksle (na 3 riosiące) 
Augsburg na 100 zł. w. p. u. —— —— 
Berlin za 100 mark w. p. m. . —— - — 
Fruukfurt za 100 mark w. p n. —— —— 
Hamburg za 100 mark w. p. n. —— —— 
Londyn za 10 ft. sat. 119.75 120. — 
Paryż za 100 fr. 47,50.— 47,50. — 
Kurs złota. 

Dukat cesarski men. 5.65.—  5.67.— 

» pełnej wagi 5.68.—  b.65.— 
Korona ... —, mm, m -_ 
20-frankówka i 9.43.50 9.4) — 
Rossyjski imperyaż 3.16,— 9.78 — 


——e> LM ran 


Talar związkowy i 
Srebro - a a o 3 


Z iwowsktłej Izby handlowej I przemysłowej. 
Telegrafowany kurs wiedeński 
z dnia 3 marca 1883 


WE EW W WRZ W WE Ww ME DO VYY W. 


kucyjnych uzyskał przyzwolenie tychze za- 
kładów na pozostawienie reszty ich wierzy- 
teluości przy hipotece dóbr. 

Resztę ceny kupna? winien nabywca 
złożyć w dniach 30tu po prawomocności ta- 
beli płatniczej porządek zaspokojenia wierzy- 
cieli hipotecznych stanowiącej, bądź do de- 
pozytu sądowego, bądź do rąk przekazanych 
na cenę kupna prawomocnie wierzycieli 
hipotecznych i dawniejszych właścicieli. tym - 
czasem zaś od tej reszty ceny kupna 6 pre. 
półrocznie z góry począwszy od dnia obję- 
cia dóbr w fizyczne posiadanie do depozy- 
tu sadowego składać. 

W razie niedopełnienia któregokolwiek 
z powyższych warunków nabywca utraci wa- 
dyum, które ns rzscz hipotecznych wierzy- 
cieli przepadnie. 

Resztę warunków licytacyjnych i wy- 


ciąg tabularny przejrzana być mogą w 
t. s. rogistraturze 
Kraków, 26 stycznia 1883. 
991 WOW dież 1-3 


C. k. sąd powiatowy w Brzeżanach o- 
głasza, że w sprawie egzekucyjnej Salamona 
Rubina przeciw  Gitli Nauschillerowej a 
względnie jej masie nieobjętej pto. 200 złr. 
z pn. dozwolił przymusową publiczną sprze- 
daż realności pod l. 145/178 w Brzeżanach 
mieście położonej, wedla Dom. IV. pars. I 
pag. 347 Dom IV. pars. II pag. 233 n. 6 
haer. Gitli Neuschiilerowaj własnej, w jednym 
ustatecznym terminie dnia 21 marca 188%, 
o godzinie 10 rano w zabudowanłu sądowem 
na którym to terminie wspomniana rerln"ść 
także aiżej ceny szacunkowej 8298 zł. 80 ct. 
zn jarabądź cauę sprzedaną będzie, 

Resztę warunków licytacyjnych jakoteż 
wyciąg tabularuy można przejrzeć w tutej- 
szym sądzie. 

O tem zawiadamia się strony intere- 
sowane, zaś wierzycieli, którzyby po dniu 
15 stycznia 188] do tabuli weszli, lub któ- 
rymby postanowienie licytacyjne wcześnie 
lub wcale doręczonem być nie mogło, do rąk 
kuratora adw. kraj. dra. H  Finkelsteina 
w Brzeżanach. 


Brzeżany, 80 listopada 1882. 


L. 3855. (1002 1—3) 
C k. sąd powiatowy w Rohatynie po- 
daje do publicznej wiadomości, że w celu 
zaspokojenia kwoty 30 zł. z pn. odbędzie 
się w tutejszym sądzie w dniach 15 marca, 
19 kwietuia I 16 maja 1883 o godzinie 9 
przymusowa Sprzedaż realności pod lk. 34 
i 17 w Babincach położonych, do leżącej 
masy po Janie Wilmaun należących, na rze*ż 
Wigtora Schleicher pod następującemi wa- 
ruakami: 

1) Ceuę wywołania stanowi wartość 
szacunkowa 630 zł. 30 et.; 

2) Wadyum wynosi 63 zł. 

3) Na pierwszych dwóch terminach 
sprzedaną będzie rzeczona realność tylko 
powyżej lub za cenę szacunkową, na trze- 
cim za$ nawet poniżej takowej z uwzglę- 
dnieniem $. 433 ust. sąd. 

Resztę warunków można przejrzeć w tu- 
teszej registraturze. 

C k. sąd powiatowy. 

Rohatyn, dnia 28 grudnia 1882. 


Licytacye. 


L. 11036. l (942 2—-3) 
W e. k. sądzie powiatowym w Białej, 
odbędzie się w dniu 15 marca i 19 kwietnia 
1888 o godzinie 10 przed” południem celem 
zaspokojenia wierzytelności Jakóba Barbera 
w ilości 30 złr. przymusowa sprzedaż */, 
części realności pod Nr. 823 w Wilkowicach 
w powiecie Bialskim położonych Szymona 
i Reginy Dutków własnością będących. 
Cenę wywołania stanowi kwota 371 zł. 
12 ct. poniżej której częśći te na powyższych 
terminach sprzedane nie będą. Wadyum wy- 
nosi 28 zł. Maty. e 
Resztę warunków licytacyi i akt OSZACO- 
wania można przejrzeć lub odpisać w regi- 
straturze sądowej. i = 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych, którzyby rezolucyi dozwalającej 
licytacyi przed pierwszym terminem nie o- 
trzymali, ustanowiony adwokat tutejszy dr. 


Po pała dnia 12 grndnia 158%. 


L. 17062. (940 2—8) 

C. k. sąd powiatowy delego wany miejski 
w Kołomyi w sprawie egzekucyjnej Leona 
Hryhorezuka i masy leżącej Franciszki 
Krassowskiej przeciw Ilkowi Pańczukowi 
peto. 10 zł. i 78zł. w. a. Z pa. ogłasza, iż 
przedsięweżmie publiczńą przymusową sprze- 
daż pod lk. 24 w Chlebiczynie leśnyin po- 
łożonej wedle wykazu hipotecznego L. 222 
dłużnika Ilka Pańczuka własnej, realności 
w trzech terminach a to dnia 19 marca, 20 
kwietnia i 28 maja 1883 każdym razem o 
godzinie 10 rano w sądzie tutejszym z tem, 
iż realność ta przy pierwszych dwóch ter- 
minach tylko za lub wyżej ceny szacunkowej, 
zaś przy trzecim i poniżej takowej sprzedaną 
będzie. "A f 8 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
ustanowiono adwokata dra. Rascha. 

Cena wywołania 200 zł. 

Zakład 20 zł. 3 

Resztę warunków przejrzeć można w tu- 
sądowej registraturze. 

Kołomyja, 3 grudnia 1882. 


L. 6849. (962 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Wieliczce za- 
wiadamia, że w dniach 9 kwietnia, 11 maja 
i 11 czerwca 1883 sprzedaną będzie w sadzie 
tutejszym w drodze egzekucyi każdym razem 
o godzinie 10 rano, realność Judy Perlber- 
gera pod L. 54 w Klaśnie położona w celu 
zaspokojenia wierzytelności Zakładu kredy- 
towego włościańskiego we Lwowie w kwo- 
tach 71 zł, 50. ct. z odsietkami po 10°% 
od dnia 1 lutego 1881, 71 zł. 50 et. z od- 
setkami po 10%/, od dnia 1 sierpnia 1881, 
7i zł 50 et. z odsetkami po 10°% od dnia 
1 lutego 1882, 71 zł. 50 st. z odsetkami 
po 10%, od dnia 1 sierpnia 188%, reszty 
kapitału 1031 zł. 21 et. z odsetkami po 
10%, od dnia 1 sierpnia 1882. F 

Cenę wywołania stanowi wartość sza- 
cunkowa 2600 zł. Zakład wynosi 260 złr. 
Realność ta sprzedaną będzie na pierwszych 
dwóch terminach tylko za tenę szacunkową 
lub wyźszą, na trzecim terminie zaś także 
za cenę równającą Się wysokości wierzytel- 
ności hipotecznych. Dla wierzycieli niezna- 
nych, tych którymby rezolucya licytaeyjna 
doręczoną być nie mogła lub utórzyby po 
dniu 6 lutego 1583 do hipoteki wyszli, usta- 
nowiono kuratorem €. notaryusza Przy- 
chockiego. Wyciąg hipoteczny I reszię Wa- 
runków sprzedaży przeglądnąć wolno w re- 
gistraturze sądu. A 

Ć. k. sąd powiatowy. 3 
Wieliczka, dnia 25 stycznia 1888 


L. 11062. (1401 2—3) 
W c. k. sądzie powiatowym w _Biadej 
odbędzie się w dniu 19 kwietnia 23 maju 


1883, o godzinie 10 przed południem, celem 
zaspokojenia wierzytelności Jnkóha i Leo- 
polda Poperów w ilości 77 zł. 32 ct. z przy- 
należytościami przymusowa sprzedaż połowy 
realności pod l. 81 w Salnopolu, w powiecie 
Bialskim połozonej, a masy spadkowej Jana 
Cieslara własnością będącej. JE 
80 „Oene wywołania stanowi kwota 260 zł. 
Ry dala os 4 a We 
dyum grynos 27 „WL nie będzie. 
deszię warunków lieytacyi i akt 0828- 
cowania można przejrzeć © Re w re- 
gistraturze sądowej. = 
Kuratorem niewiadomych wierzycieli, 
oraz tych, którzyby rezolueyi dozwalają”e) 
licytacyę przed pierwszym terminem 9 
otrzymali ustanowiony adwokat tutejszy 0" 
Ehrler. 


Biała, dnia 18 grudnia 1882. 


L. 297. (1406 2—8) - 
C. k sąd powiatowy w  Mościskach 
hi ów ogólnej wiadomości, że dnia: 1089 
wietnia, dnia 22go maja i dnia Ż6go czerwca 
1888, każdym razem o litej godzinie przed 
południem, odbędzie się w sądzie publiczna 
sprzedaż realności pod 1. k. 8: w Rado- 
choweach położonej, Fedka  Dyskielewicza 
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własnej, na zaspokojenie pretensyi Mayera 

Ebrenfelda z dołożeniem, że na pierwszych 

dwócu terminach realność ta tylko powyżej 

lub za cenę szacunkową, przy trzecim ter- 

minie za jakąbądź cenę sprzedaną zostanie. 
Mościska, 17 lutego 1883. 


L. 992. (1411 3—3) 

Q. k. sąd obwodowy w Kołomyi prze- 
prowadzi nw rekwizycyę e. k. sądu krajo- 
wego we Lwowie z dnia 30 grudnia 1882 
l. 55881 w trzech terminach, a to na dniu 
9 kwietnia, O maja i £ czerwca 1883, ka- 
żdym razem o godz. 8 po południu w biurze 
IV przymusową sprzedaż licytacyjna real- 
ności pod l. kons. 108 a 1 kat. 498 w Ko- 
łomyi położonej, ciało tabularne stanowiącej 
a Herscha Leiby Blitzera własnej, celem 
ściągnięcia należących się c. k. uprzyw. 
alic. akeyjnemu bankowi hipotecznemu we 
GENE sum 56 zł, 70 et. 96 zł. 70 et. i 
905 zł. 4 et. w. a. z pn. 

Jako cenę wywołania ustanawia się 
wartość realności przy udzieleniu pożyczki 
bankowej w sumie 2400 zł. przyjęta, zaś 
wadyum 10 pr. takowej, t. j. 240 zł. w. a. 

Gdyby realność przy powyższych trzech 
terminach ga lub powyżej ceny  szacunko- 
wej sprzedaną nie została, wyznacza się do 
ułożenia ułatwiających warunkow  lieytacyj- 
nych termin na dzień £l czerwca 1833 o 
9 godz. z rana z tem oznajmieniem, że nie- 
stawający na takowym wierzycieie jako do 
większości głosów siawających  przysiępu- 
jący uznani będą 

Resztę warunków lieytacyjnych jakoteż 
wyciąg hipoteczny przejrzeć można w tusą- 
dowej tegistraturze. 

Kuratorem nieznanych i tych wierzy- 
cieli, którymby dotyczące uchwały nie mo- 
gły być doręczone, ustanowiono p. adw. 
dra Herdliczkę z subsytucyą p. adw. dra Rascha. 

Kołomyja, dnia 8 lutego 1883. 


L. 3671. (1407 2—3) 

C. k. sad powiatowy rozpisuje celem 
zaspokojenia części pożyczki 150 zł. w. a. 
z e. k. uprzywil. galic. Zakładu kredyto- 
wego włość. podniesionej, publiczną egze- 
kucyjną sprzedaż realności pod 1. kons. 63 
subr. 26 w Dubiu położonej, Dmytra Ba- 
biaka wedle wyk. hip. l. 300 karta B. poz. 
n. haer. własnej. 

Celem uskutecznienia tej licytacyi roz- 
pisuje się trzy termina licytacyjna a to na 
dzień: 2 kwietnia, © maja idzień 4 czerwca 
1888. każdym razem o godzinie 1 przed 
południem. na pierwszych dwóch terminach 
realność ta za cenę wywołania lub wyżej 
tejże, zaś na trzecim terminie także i niżej 
ceny wywołania sprzedaną zostanie. 

Cenę wywołania stanowi suma 250 zł. 
a wadyum wynosi 25 zł. w. a. 

Resztę warunków  licytacyjnych wolno 
w sądzie tutejszym przejrzeć. Kuratorem nie- 
wiadomych wierzycieli mianowany Pawło 
Babiak, wóji z Dubia. 

Olesko, dnia 25 września 1882. 


l 

L 10391. (941 2—3) 
We k sądzie powiatowym w Białej 
odbędzie się w dniu 15 marea i 19 kwiet- 
tuia 1883 o godzinie 10 przed południem 
celem zaspokojenia wierzytelności Ostylji 


Mortek w ilości 1500 złr. z pn. przymuso- | 
wa sprzedaż realności pod l. 53 w Mikuszo- L. 7066. 
wieach w powierie Bialskim położonej, Fran- | 


ciszki Kralowej własnością będącej. 

Cenę wywołania stanowi kwota 1850 
zdr. 15 et, poniżej której realność ta na po- 
wyźszych terminach sprzedaną nie będzie. 

Wadyum wynosi 186 złr. 

Resztę warunków licytacyi i akt osza- 
Cowanla można przejrzeć lub odpisać w re- 
gistraturze sądowej, 

Kuratorem niewiadomych wierzycieli 
oraz tych którzyby rezolucyi dozwalającej li- 
cyiacyi przed pierwszym terminem nie otrzy- 
aa ustanowiony adwokat tutejszy Dr. 

'ler. 


Biała, dnia 28 grudnia 1882. 


L. 19198, (8 28) 

C. k. miejs. deleg. sąd powiatowy w 
Przemyślu rozpisuje celem zaspokojenia wie- 
rzytelności Antoniego Nakonecznego w kwo- 
cie 220 złr. 51'/, ct. w a. z pn. egzekucyj- 
ną sprzedaż gospodarstwa włościańskiego pod 
|. k. 57 w Hurku położonego wedle wykazu 
hipot*cznego dla tejże gminy |. 173 na imię 
dłużnika Walentego Nakorecznego zapisane- 
o w drodze publicznej licytacyi na dniu 9 
marca 18838 o 10tej godzinie przed połu- 
dniem w gmachu sądowym odbyć się 
mającą. 

(enę wywołania stanowi >69 złr. 

Wadyum wynosi 43 złr.; na tym ter- 
minie powyższa realność za jakąkolwiek ce- 
nę będzie sprzedaną. DA 

Resztę warunków, akt opisania, 052a- 


cowania i wyciąg hipoteczny można prze- 
jądnąć w registraturze 
* Przemyśl, 26 grudnia 1882. 
L. 11769. (920 2—3) 
C. k. sąd powiatowy w Bochni ogła- 


sza, że celem zaspokojenia pretensji spad- 
a 5 marca 1888. 


kobierców Roży Herstein przeciw Józefowi 
Hantschlowi i innym pto 6.000 złr odbędzie 
się w gmachu sądowym w Bochni w dniu 2 
kwietnia 1883 r. o godzinie L0 przed połu- 
dniem licytacya, na którym sprzedane 20- 
staną realności pod i. kons. 435/513 w Boch- 
ni i pod i kons. 64 w Hodenicach położo- 
ne, pierwsza oszacowana egzekucyjnie na 
18936 złr. 80 ct., druga na 4190 zły. pod 
warunkami tutejszo-sadowemi edyktami z 
dnia 1 sierpnia 1880 |. 7386 i z dnia 28go 
lipca 1882 l. 3165 publ kowanemi, z tą je- 
dynie zmianą, że sprzedaną będzie każda z 
tych realności odrębnie nawet poniżej ceny 
szacunkowej, i że wadyum wynosić bę- 


dzie jedynie 5 pre. „ceny szacunkowej 
lecz nabywca uzupełnić je musi zaraz 
po ukończeniu licytacyi do rąk komi- 


sji sądowej aż do wysokości 10 pre. ceny, 
za którą odnośna realność nabytą zostanie. 
Ekstrakty hipoteczne, oraz akty osza- 
cowania i warunki licztacyjne mogą być 
przeglądnięte w tutejszo - sądowej registra- 
turze 
Bochnia, duia 20 stycznia 1888. 


L. 14544. l (815 2 -3) 

Dnia 1ógo kwietnia 1888 i 15go 
maja 1883 o godzinie 10tej rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publicz- 
na sprzedaż połowy reżlneści pod l. k. 24 
w Brzegach w powiecie Szmborskim położo- 
nej etała tabularnego niestanowiącej w spra- 
wie Kalmana Herzberga przeciw Piotrowi 
Kustrzyckiemu pto 70 «r. z pn. 

Cena szaęu kowa wywołania 
1147 złr. 50 ct. w. a. 

Wadyum 115 zdr. 

Przy owyższych terminach realność 
tylko za lub wyżej ceny Sprzedaną będzie. 

Gdyby zaś na tych dwóch terminach 
połowa realności pomienionej sprzedaną nie 
została rozpisuje się trzeci termin na dzień 
19 czerwca 1883 do ułatwienia warunków li- 
cytacyjnych. 

Resztę warunków licytacyjnych wolno 
w tutejszosądowej registraturze przejrzeć. 

Z e. k. sądu powiatowego m. del. 

Sambor, d. 28 grudnia 1882, 


wynosi 


L. 6947. (819 2 -8) 
O. k. sąd powiatowy w Mikołajowie o- 
głasza, że w sądzie tutejszym na zaspokoje- 
nie pretensyl e. k. uprzyw. Zakłądu kredy- 
towego włościańkiego w kwocie 146 złr. 6 
et. w. a. z pn. odbędzie się dnia 3 kwietnia 
1883, 8 maja 1883 i 8 czerwca 1888 o go- 
d inie 10 rano przymusowa leytacya real- 
ności pod l. k. 163 w Mikołajowie połażo- 
nej, Jana Dobuszowskiego własnej, na pierw- 
szych dwóch terminach realność ta tylko wyżej 
ceny wywołania lubzatakową na trzecim zaś 
nawet niżej ceny wywołania 500 złr. sprze- 
daną zostanie, że jako 
złr. złrzoną być ma, akt zastawnego opisa- 
bia i warunki licytacyi w sądzia tutejszym 
przejrzeć wolno i że dla niewiadomy:hb wie- 
rzycieli którzyby nabyli prawo zastawu na 
tej realności lub którymby uchwały niniej- 
szej sprawy egzekucyjnej dotyczące dorę- 
czone być nie mogły Jan Mickiewicz w Mi- 
kołajowie kuratorem ustanowiony został 
Mikołajów, 31 grudnia 1882. 


(695 2—3) 

C. k. sąd powiatowy w Przeworsku po- 
daje do publicznej wiadomości, że celem za- 
spokojenia pretensyi Hersza Zwanzigera ja- 
ko cesyonaryusza Jana Gmyrka w resztują- 
cej kwocie 20 złr. w. a. z pn.odbędzie się 
egzekucyjna publiezaa sprzedaż realności |. 
w. h. 77 ksiąg gruntowych dla gminy Za- 
górze objętej, Katarzyny Dubas własnej, w 
trzech terminach a mianowicie, dnia 3 kwie- 
tnia . dnia 8 maja wreszcie dnia 7 czerwca 
1883 każdym razem o godzinie 10, rano w 
tutejszym sądzie, na których pierwszych 
dwóch terminach realn«ść powyższa sprze- 
dana zostanie tylko przynajmniej za cenę 
szacunkową, na trzecim terminie także ni- 
żej ceny szacunkowej lecz przynajmniej za 
taką cenę któraby się równała wszystkim na 
egzekwowanej realności cięzącym  długom, 
gdyby zaś realność ta na trzecim terminie 
nie mogła być sprzedaną natedy do usta- 
nowienia warunków ułatwiających wyznacza 
się 4 termin na dzień 21 czerwca 1883 

Cenę wywołania stanowi suma 60 złr. 

Wadyum 10 pre. ceny wywołania to 
jest suma 6 złr. w. a. 

Ekstrakt tabularny i akt oszacowania 
można przejrzeć w tutejszo-sądowej registra- 
turze, 

Dla wierzycieli niewiadomych tudzież 
dla wierzycieli którzy dopiero po rozpisaniu 
lieytacyi ze swemi wierzytelnościami do hi- 
potexi egzekwowanej realności wejdą ustana- 
wia się kuratorem adw. dr. Gaberlego. 

Przeworsk, 6 listopada 1883. 


L. 5053 (1123 2—3) 

C. k. sąd powiatowy ogłasza, że celem 
zaspokojenia pretensyi Berla Hornika w kwo- 
cie 303 zdr. z przynależytościami odbędzie 
się w sądzie tutejszym publiczna sprzedaż 
realności pod n.k. 114w Gaci położonej, Ja- 


> 


a. 


wadyum kwota 50. 


na Lenara własnej, ciała tabularnego niesta- 
nowiącej, dnia 29 marca, dnia 30 kwietnia 
i dnia 31 maja 1883 zawsze o 10 rano. 

Ceną wywołania jest suma 2.900 złr. 

Wadyum 290 złr. | | 

Akt zajęcia i oszacowania oraz 1 wa- 
runki lieytacyjne można przejrzeć w regis- 
traturze-sądowej , dla wierzycieli którymby 
uchwała licyiacyjna przed pierwszym termi- 
tem licytacyjnym doręczoną być nie mogła 
lub którzy po rozpisaniu licytacyi prawo za- 
stawu na egzekwowanej realności nabędą, usta- 
nawia się kuratoroimi adw. dr. Gaberlego w 


Jarosławiu. 
i Przeworsk, 28 sierpnia 1882. 

. 15930. (975 2—3) 
s W dniach 24 kwietnia, 28 maja i 25 


czerwca 1883, o godzinie 10 rano odbędzie 
się w tutejszym sądzie przymusowa publicz 
na sprzedarz realności pod l. k. 144109 w 
Kulczycach powiecie Samborskim położonej, 
ciała tabularnego nie stanowiącej w sprawie 
c. k. uprzyw. Zakłada kredytowego Wi 
skiego przeciw Pawłowi popielowi pto 5 ra 
po 65 złr. i sumy 940 zł. 16 ct. w.a. Z pn. 
Cena szacunkowa i wywołania wynosi 
2.000 złr. 
Wadyum 200 złr. , j 
Na pierwszych dwóch terminach real- 
ność tylko za lub wyżej ceny wywołania na 
trzecim nawet poniżej takowej sprzedaną 
będzie. 
Resztę warunków  lieytacyjnych wolno 
w tutejszo-sądowe| registraturze przejrzeć. 
Dla wierzycieli, którymby uchwała licy- 
tacyjna nie mogła być doręczona, ustano- 
wiono kuratora w osobie adw. dr Budzy- 
nowskiego z substytucyą adw. dr. Kobna. 
Z c k. sądu powiatowego m. del. 
Sambor, d. 18 grudnia 1882. 


L. 88 (981 2—3) 

Dnia 30 marca, 27 kwietnia 1883 ka- 
żdym razem o godzinie 10 rano odbędzie 
się w sądzie tutejszym egzekucyjna publiczna 
licytacya realności lk. 72 w Dobczycach, e- 
gzekuta Gabryela Schornsteina własnej, ciała 
tabularnego niestanowiącej, na pokrycie pre- 
tensyi Abrahama Klingera w kwocie 200 
zł, w. a. Z pn. 

Cena wywołania wynosi 354 zł. 80 et. 
wadyum 35 zł. 50 et. w. a. 

W razie nieuzyskania ceny wywołania 
na powyższych terminach, wyznacza się do 
ułożenia lżejszych warunków licytacyjnych 
termin na dzień 25 maja 1883 o godzinie 
9 rano, na który się wszystkich interesowa- 
nych wzywa. 

Resztę warunków licytacyjnych i pro- 
tokoła egzekucyjne można przejrzeć w tusą- 
dowej registraturze. l 

C. k. sad powiatowy. 

Dobczyce, 11 stycznia 1688. 


L. 10875. (1195 %—3) 
W dniu 15 marca i 16 kwietnia 1888 
o 10 godzinie rano w sądzie tutejszym od- 
będzie się przymusowa licytacyjna sprzedaż 
jednej trzeciej nierozdzielnej części realności 
gruntowej w Starobrodach pod l. konsk 18 
: położonej, wykazem hipotecznym 132 Staro- 
brodów objętej, małoletnim: Zacharkowi i 
| Warwarce Kowalczukom oraz Parańce zam. 
Sirko w równych częściach między sobą na- 
leżącej, na zaspokojenie Dawida Oleskera 
pto 55 zł. 90 et. w. a. z pn. przy których 
takowa za lub wyżej ceny szacunkomej, 699 
zł. 97et najwięcej ofiarującemu będzie sprze- 
daną. Wadyum wynosi 70 zł. 
| W razis niemożności sprzedaży tej 
„realności jest termin do ułatwiających wa- 
.runków na dzień 16 kwietnia 1688 o 4 go= 
i dzinie po południu wyznaczony. 
j Akt oszacowania i bliższe warunki li- 
'cytacyjne można w sądzie przejrzeć. 
Brody, dnia 27 grudnia 1882. 


L. 4250. (1058 2—3) 

„ W dniach: 28 marca, 25 kwietnia i 23 
imaja 1883, każdym razem o godzinie 9 
z rana, odbędzie się w sądzie niżej wyra- 
żonym przymusowa sprzedaż w drodze licy- 
tacyi posiadłości tabularnej w Cueułoweach 
położonej, wykazem hip. 1. 80 objętej, a dłu- 
żników Jana i Wasyla Janklewiczów wła- 
snej, na rzecz Zakładu kredytowego wło- 
ściańskiego na za pokojenie dłużnych 126 zł. 
81 et. w. a. z pn. z tem, że na pierwszych 


dwóch terminach realność ta za cenę sza- 
cunkową lub wyżej niej, na trzecim także 
niżej tejże sprzedana będzie. 

Cena szacunkowa 500 zł. w. a. Wa- 


dyum 10 pr. 
i Resztę warunków, wyciąg hipoteczny 
i akt oszacowania przejrzeć można w regi- 
straturze sądu. 
Dla tych, którzyby po dniu 14 |] 
, ute 

1882, prawo zastawu lub inne prawa v 
czowe na sprzedać się mającej realności na- 
byli, lub którymby uchwała licytacyę dozwa- 
lająca lub późniejsze z Jakiegokolwiekbądź 
powodu doręczone być nie mogły, ustano- 
wiono kuratorem p. Władysława Manaster- 
skiego w Żydaczowie. 

c. k. sądu powiatowego 


Źydaczów, dnia 28 grudnia 1882. 


L. 4041. 943 2—8) 

W dniach 29 marca 1883, 1 maja 1583 
i 30 maja 1883 o godzinie 10 przed połu- 
dniem, odbędzie się w sądzie licytacya trzech 
kawałków gruntu do realuości Wasyla Il- 
czyszyn należących, pod nk. 3 w Sokoli 
leżących, nieintabulowanych, celem zaspoko- 
jenia sumy 17 zł. 36'/, et. i18 zł. 257/, ct. 
w. a. Z pn. na rzecz Srula Belzera. 

Cena wywołania 320 zł. w. a. wa- 
dyum 10'/ę. 

Na pierwszych dwóch terminach real- 
ność ta tylko za lub wyżej ceny szacunko- 
wej. zaś na trzecim także i niżej ceny wy- 
wołania sprzedaną zostanie. 

Reszta warunków w tus. registraturze. 

Z e. k. sądu powiatowego 

Busk, dnia 20 listopada 1882. 


L. 9097. (1108 2—3) 
C. k. sąd powiatowy ogłasza, że celem 
zaspokojenia resztującej kwoty 31 zł. 66 ct 
w. a. z pn. odbędzie się na rzecz Jakóba 
Tenetra przymusowa publiczna sprzedaż re- 
alności pod Nr. 45 w Kawęczynie należącej 
do dłużnika Jana Pondy dnia 2 kwietnia, 


7 maja i 1L czerwca 1883 każdego razu o: 


godz 10 rano w sądzie tutejszym. 

Cena wywołania wynosi 90 zł. a wa- 
dyum 18 złr. w. a. 

Reszta warunków licytacyjnych i pro- 
t'kół opisania i oszacowania realności tej 
są w registraturze do przejrzenia. 

Ropczyce 30 grudnia 1882. 


L. 8574 (1375 3—3) 

C. k sąd powiatowy w Leżajsku ogła- 
sza, że w celu wydobycia przyznanych Wy- 
gokiemu Skarbowi nałezytości 89 złr. 25 et. 
14 złr 8%'/, et. w. a z. pn. odbędzie się w 
tutejszym sądzie, dnia 27 lutego 1883 i 
dnia 30 marca 1853 r zawsze o godzinie 10 
rano egzekucyjna sprzedaż realności grunto- 
wej pod l. k. 106 w Kuryłówce położonej, 


ciała tabularnego niestanowiącej, Wojciecha 


Baja własnej, na 600 złr. oszacowanej. 

Realność ta w tych terninach tylko za 
lub wyżej ceny szacunkowej sprzedaną zosta- 
nie, gdyby sprzedaną być nie mogła, do ułożenia 
warunków ułatwiających wyznacza się termin 
na dzień 11 kwietnia 1883 poczem takowa 
na trzecim terminie w dniu 1go maja 1883 
o godzinie 10 rano za jakąkolwiek cenę 
sprzedaną zostanie. 

Wadyum wynosi 60 złr. w. a. 

Dalsze warunki , protokoła opisania i 
oszacowania są do przejrzenia w sądzie. 

Leżajsk, dnia 30 grudnia 1882 r. 


L. 6163. : 
C. k sąd powiatowy w Komarnie po- 


daje do powszechnej wiadomości, że celem 


zaspokojenia pretensyi Zakładu kredytowego 


włościańskiego w kwocie 95 złr. 12 ct. w. 
a. z pn. od Jana Zembeli się należącej, odbę- 
dzie się licytacya realności pod l. 29 w 


Klicku, wykazem hip. l. 65 i połowy 95 księ- 


i gruntowej gminy £lirka objętej, na trzech 
TA s z dia 14 marca, 18 kwiet- 
nia i 21 maja 1883, każdego razu o 10 go- 
dzinie przed południem w sądzie tutejszym. 

Termin ułatwiających warunków dnia 
25 czerwca 1888. 

Cena wywołania 400 złr, wadyum 10 
pre. ceny wywołania w gotówce. 

Reszta warunków lieytacyjnych, tudzież 
wyciąg tabularny można przejrzeć w tusądo- 
wej registraturze. "A 

Dla wierzycieli hipotecznych niewiado- 
mych, lub którymby uchwały nie mogły być 
doręczone, ustanowiony kuratorem p. Łusz- 
piński c k. notaryusz w Komarnie z substy- 
tucyą p. Jana Wierzbiekiego w Komarnie. 

Z e. k. sądu powiatowego. 

Komarno, dnia 15 grudnia 1882. 

L. 192. (1384 3-—3) 

C. k. sąd powiatowy w Bóbrce w spra- 
wie egzekucyjnej Leiby Krattera przeciw 
spadkobiercom Mojżesza Jankla adw. im. 
i Feinera o zapłacenie 226 złr. z pn. rozpi- 
suje przymusową sprzedaż w drodze publi- 
eznego przetargu 
Wybranówce położonej wyk. hip. 1.21 obję- 


tej dłużnika Mojżesza Jankla Feinera włas- 
nej, w trzech na dzień: 5 kwietnia, 11 ma- 
1883 o godzinie 10 rano, 
każdym razem w zabudowaniu tegoż sądu w 


ja i 15 czerwca 


wyznaczonych terminach z tem, że cenę wy- 
wołania stanowi cena szacunkowa 3'0 złr. 
w. a,, poręczne 30 złr. w, a., że realność 
powyższa w pierwszych dwóch terminach tyl- 
ko za cenę wywołania lub wyżej takowej 
przy trzecim terminie tylko za taką canę 
cenę sprzedaną zostanie, któraby na pokry- 
cie wszelkich należytości rządowych i ubez- 
pieczonych wierzytelności wystarczała, że dla 
wierzycieli którymby uchwała sprzedaż doz- 
walająca doręczoną być nie mogła lub któ- 
rzyby po dniu 3 stycznia 1883 prawa zasta- 
wu lub inne prawa rzeczowe do sprzedać się 
mającej realności nabyli, kurator w osobie e. 
k. notaryusza Pana Teofila Waydowskiego 
ustanowionym został, że nakoniec wyciąg hi- 
poteczny akt oszacowania i inne warunki w 
registraturze sądowej przeglądnąć, zaś o sta- 
nie tabularnym w urzędzie hipotecznym a o 


(1372 3—3) 


realności pod l. d, 12 w 


i 
i 
| 


8 


zaległych podatkach w e. k. urzędzie podat- 
kowym w Bóbree przekonać się można. 
C. k. sąd powiatowy. 
Bóbrka, 17 stycznia 1888. 


L. 7165. (1373 3—3) 

C. k sąd powiatowy w Komarnie, po 
daje do wiadomości, że celem zaspokojenia 
pretensyi Jerefa Freilicha w kwocie 37  złr. 
50 ct. w. a. z pn odbędzie się licylacya re- 
alności pod l. k. 41 st. Ż1 now. w 
Czułowicach wykazem hip. |. 39 księgi grun- 
towej gminy Czułowice objętej, na trzech 
terminach dnia 12 marca 1888 12 kwiet- 
nia 1883 i 9 maja 1883, każdym razem o 
10 godzinie przed południem w biurach te- 
goż sądu 

Termin do ułatwiających warunków 
dnia 31 maja 1888 tamże. Cena wywołania 
358 złr. 50 ct. w. a. 

Wadyum 10 pre. 
gotówce. 

Resztę warunków licytacyjnych, tudzież 
wyciąg tabularny, protokół zastawniczego 0- 
pisania i protokół oszacowania można przej- 
rzeć w tutejszo sądowej registraturze. 

Dla wierzycieli hipotecznych niewiado- 
mych, lub którymby uchwały niemogły być 
doręczone, ustanowione kuratorem c. k. no- 
taryusza p. Łuszpińskiego w Komarnie ze 
substytucyą Jana Wierzbiekiego. 

Komarno, dnia 31 grudnia 1882. 


ceny wywołania w 


L. 8839. (1422 3—3) 
Odnośnie do sądowego edyktu z dnia 
25 lutego 18821. 1285 ogłasza się, że na ter- 
minie 13 marca 1883 o 10 godz rano, od- 
będzie się w tutejszym sądzie przymusowa 
sprzedsż lieytacyjna realności dłużnika Me- 
chla Kizika Zieglera pod l. k. 122 w Sta- 
rym Jażowie położonej, na rzecz Karola hr. 
Lanckorońskiego pto 135 zł. i 187 zł,50 et. 
w. a. z pn. pod warunkami w  tusądowej 
uchwale z dnią 25go lutego 1882 1. 1285 
ustanowionemi, jednak także i niżej ceny 
wywołania 200 zł. w. a. i za jaśąkolwiek- 
bądź cenę. 
Ze k. sądu powiatowego 
Jaworów, dnia 80go grudnia 1882. 


L. 2728. (13552 3—3) 
C. k. sąd powiatowy w Brzeżanach wia- 
domo czyni, że w skutek prośby Dyrekcyi e. 


w Tarnobrzegu położonych; według ustawy 
krajowej z 20 marca 1874 1. 29 dz. ust. 
kraj. wygotowane za nowe księgi gruntowe, 
poczynając od dnia ! marca 1888 uważane 
będą, w od tegoż dnia wolno takowe prze- 
glądnąć w tyeh sądach powiatowych, w któ- 
rych okręgu dotyczące gminy katastralne 
są położone, jak również że od tegoż dnia 
wszelkie nowe prawa, czy to własności czy 
zastawu, czy jakiebądź inne prawo hipoteczne 
odnoszące się do nieruchomości księga gru- 
tową objętej, jedynie przez wpisanie do tej 
księgi może być nabyte, ograniczone, prze- 
niesione lub wykreślone, 

Wprowadzając zarazem postępowanie 
celem ustalenia powyżej wymienionych ksiąg 
gruntowych, sąd krajowy wyższy wzywa: 

a) wszystkich, którzyby na podstawie ja- 
kiego prawa przed otwarciem tych no- 
wych  ksiag gruntowych  nakytego, 
chcieli uzyskać jaką zmianę wpisów 
hipotecznych, odnoszących się do sto- 
sunków własności lub posiadania, a to 
bez różnicy, czyby ta zmiana przez 
dopisanie, odpisanie lub przepisanie, 
przez sprostowanie oznaczenia nieru- 
chomości lub połączenie ciał hipote- 
cznych. lub w jakibądź inny sposób 
nastąpić miała ; 
wszystkich, którzyby już przed otwar- 
ciem tych nowych ksiąg gruntowych 
nabyli do jakiej nieruchomości wpisa- 
nej w te księgi lub do jej części jakie 
prawo zastawu, służebności, lub w o- 
góle jakie inne prawa do wpisu hipo- 
tecznego uprzymiotnione, o ile te pra- 
wa jako do dawnego stanu biernego 
należące wpisane być mają, a już przy 
założeniu nowej księgi gruntowej tamże 
wpisane nie zostały, aby z temi pra- 
wami zgłosili się do tego sądu powiato- 
wego, w którego okręgu dotycząca 
gmina katastralna jest położona naj- 
dalej do dnia 1go kwietnia 1884, gdyż 
prawnym skutkiem zaniedbania lub u- 
chybienia tego terminu jest utrata 
prawa do poszukiwania zgłosić się ma- 
jącej pretensyi, przeciw osobom, które 
prawo hipoteczne na podstawie wpisów, 
w nowych księgach gruntowych zamie- 
szczonych a niezaprzeczonych, w do- 
brej wierze nabyły. 

Ostrzega się, że termin powyższy nie 


k. uprzyw. gal. Zakładu kredytowego włość. | może być dla stron pojedynczych ani prze- 


dozwolony została w celu ściągnienia 16 rat 
po 12 złr- tudzież resztę kapitału 80 zł. 90 
ct. w. a. z pn. egzekucyjna sprzedaż realno- 
ści i gruntów pod |. k 256w Narajowie po- 
łożonych, dłużników nieletnich spadkobier- 
ców po ś. p. Matwiju Hrycyk, a to Stefana 
Hrycyk, Justyny, Handzi, Paśki i Piotra Hry- 
cyków, tudzież Hanny Hrycyk własnych. 


Do przeprowadzenia tej licytacyi wy-! 


znacza się trzy termina na 22 marca 1883 
na 26 kwietnia 1883 i na 23go maja 1888 
każdym razem o godzinie 10 rano w zabu- 
dowaniu sądu, przyczem się nadmienia, że 
realność wzmiankowana wraz z przynależą- 
cemi doń gruntami na pierwszych dwóch ter- 
minach tylko za lub wyżej ceny szacunko- 
wej sprzedaną zostanie. tg 

Cena wzwołania wynosi 350 złr. a wa- 
dyum 35 złr. 

Resztę warunków można w tut, sądzie 
przejrzeć. 

Brzeżany. 20 kwietnia 1882, 


Księgi gruntowe. 


L. 21899. , (1236 2—3) 

Sąd krajowy wyższy w Krakowie po- 
daje do wiadomości, że projekty nowych 
ksiąg gruntowych dla gmin  katastralnych 
następujących : 

Stryszów, w okręgu sądu powiatowego 
w Kalwary!; 

Dobczyce, w okręgu sądu powiatowego 
w Dobczycach; 

Wietrzychowice i Miechowice małe, 
w okręgu sądu powiatowego w Radłowie; 

Janowice, Krzyszkowice, w okręgu sądu 
powiatowego w Wieliczce; 


Cholerzyn, w okręgu sądu powiatowego , 


w Liszkach ; , f 
Niewiarów I część z miejscowością 
Swidówka; 


Niewiarów II część z miejscowościami 


Jaroszówka i Podgrodzie, W okręgu sądu 
powiatowego w Niepołomieach ; 

Zawadka, Gruszowiec, w okręgu sądu 
powiatowego w Limanowy; 

Białawoda, w okręgu sądu powiato- 
wego delegowanego miejskiego w Nowym 
Sączu; 


Juraszowa I część, w okręgu sądu po- 
wiatowego w Starym Sączn: 

Bińczarowa, Banica, w okręgu 
powiatowego w Grybowie; 

Nowawieś, Grwoździanka, Niebylec, w o- 
kręgu sądu powiatowego w Strzyżowie; 


sądu 


Brzezówka, Błędowa, w okręgu sądu 
powiatowego w Tyczynie; 

Gać, w okręgu sądu powiatowego 
w Przeworsku; 

Sobów, w okręgu sądu powiatowego 


| 


dłużonym, ani tez w razie zaniedbania go, 
,do pierwotnego stanu przywróconym, a od 
obowiązku zgłoszenia się w tym terminie 
z pomienionemi prawami lub roszczeniami 
nie uwalnia okoliczność, iż zgłosić się ma- 
jące prawo już było zapisane w dawniej- 
szych księgach hipotecznych, w miejsce 
ktorych nowe księgi gruntowe wstępują, było 


lub skargi przed sąd wniesionej. 
Kraków, 30 grudnia 1882 


L I7. 
Komisya hipoteczna zawiadamia, 
posiadania dla gminy katastraluej Grądy z 


(1471) 
=z Bór grądzki złożone zostały w 


iż arkusze 


sądzie powiatowym w Dąbrowie do przej- 
rzenia. 

Zarzuty przeciwko prawdziwości tychże 
wnoszone być mogą w sądzie a na dniu 10 
marca 1883 i przed komisyę hipoteczną. 

Dąbrowa, dnia 1 marca 1883. 

L. 25. (1460) 

C. k. komisya hipoteczna w Dobezy- 
cach zawiadamia, iż wyłożyła do powszech- 
nego przejrzenia arkusze posiadania i inne 
akta służyć mające do założenia księgi grun- 
towej dla gmin katastralnych Nowa-wieś i 
Sieraków. 

Zarzuty przeciwko prawdziwości arku- 
szów posiadania wnoszone być mogą do dnia 
10 marca '883, w którem to dniu na zarzu- 
7 n dalsze dochodzenia prowadzone 

gaa. 

Dobczyce, 28 lutego 1883, 


| L. 19. k hip. (1500) 

Komisya hipoteczna c. k. sądu powia- 
towego w Wiśniczu zawiadamia, iż dochodze- 
nia miejscowe celem założenia księgi grun- 
towej dla gminy katastralnej „Kobyle“ dnia 
7 marca 1888 rozpoczyna. 


Bliższe szczegóły zawierają ogłoszenia | 


Ww urzędach gminnych. 
Wiśniez, dnia 2 marca 1888. 


Rozmaite obwieszczenia. 
L. 212. (1049 2—3) 


C. k. sąd powiatowy ustanawia dla 
z miejsca pobytu niewiadomego Jakóba Su 
latyckiego z Berezowa wyżnego w sprawie 


egzekucyjnej Mendla Fingerla przeciw pierw- | 


szemu pto 150 ał. Wasyla Sulatyckiego Jur- 
kow z Berezowa wyżnego, kuratorem ud 
actum i poleca mu, aby swego kuratora su- 
miennie i gorliwie zastępował. 

Peczeniżyn, 24 stycznia 1883. 


woli rozporządzenia w Tryńczy 
| 


wiadome z jakiej rezolucyi sądowej, lub jest | s a 
przedmiotem dochodzenia, wskutek podania | nych we Lwowie wzywa posiadaczy ksią- 


L. 1508. (1445 2—38) 

W skatek wniesionego do tutejszego 
sądu na dniu 3i stycznia 18-3 l. 1598 i 
do rorprawy ustnej na dzień 21 marca 1883 
godz. 9 przed południem zadekretowanego 
pozwu Rozalii Siibermann przeciw niewia- 
domemu z życią i miejsca pobytu Piotrowi 
Zukowskiemu o uznanie trzyletniego prawa 
mie-zkania w stanie biernym realności wyk. 
hip. l. 43 księgi gruutowej gminy katastr. 
Stare Brody objętej pod poz. | on. zainta- 
bulowanego za zgasłe i wykreślić się mające 
ustanowiono dla niewiadomego z życia i 
miejsca zamieszkania pozwanego Piotra Zu- 
kowskiego kuratorem ad actum adwokata 
dra Ornsteina z Brodów. 

O czem się zawiadamia pozwanego z 
wezwaniem, azeby na powyższym terminie 
stanął bądź osobiście bądź przez pełnomoe- 
nika, lub ustanowionemu kuratorowi środków 
obrony udzielił, 

Brody, 8 lutego 1888. 


L. 6228. (748 2—3) 
Ze strony c k. sądu powiatowego w 
Przeworsku podaje się do putlicznej wiado- 
mości że, miejsee pobytu Jana Lisa ustano- 
wionego spadkobiercy ś. p. Katarzyny Słysz 
w dniu 9 marca 1870 bez pozostawienia 


zmarłej, sądowi nie jest znanem, wskutek 
czego zostaje Jan Lis zawezwanym, aby 
w ciągu roku, od dnia dzisiejszego rachująe 
wtutejszym sądzie się zgłosił i deklaracyę 
do spadku wniósł, gdyż w przeciwnym razie 
spadek Ś. p. Katarzyny Słysz ze spadkobier- 
cami, którzy się do spadku zgłosili, jak ró- 
wnież z turatorem dl. Jana Lisa w osubie 
pana adw. dr. Gaberlego z Jarosławia usta- 
nowionym przeprowadzonym zostanie 
Przeworsk, 5 grudnia 1882- 


L. 7636 (1237 3—3) 

C. k. sąd obwodowy wzywa niniejszem 
edyktem posiadacza zaginionego wekslu z 
daty Przeworsk 16 lipca 1875 na 70 zł. 
opiewającego w sześć miesięcy od daty 
płatnego przez Franciszka Kowala do za- 
płaty przyjętego a przez Izaaka Läwenbrauna 
w drodze żyra na własność nabytego a pod 
dniem 21 lutego 1676 1. 1290 w tutejszym 
sądzie zaskarzonego, by weksel ien do dni 
45 od dnia ogłoszenia niniejszego edyktu 
w urzędowej Gazecie Lwowskiej c. b. sądowi 
obwodowemu przedłożył, ile że w przeci- 
wnym razie weksel ten za umorzony i nie- 
obowiązujący uznanym będzie. 

Rzesżów, 28 grudnia 1882. 


| L. 56519. (1353 8—?) 


C. k. sąd krajowy w sprawach cywil- 


żeczki gal. kasy oszczędności we Lwowie 
jl} 10773 na imię Marcina Wasa wystawio- 
| nej, której stan wkładek wynosi łączną 
kwotę 101 zł. 56 et. w. a., aby takowa w 
przeciągu sześciu miesięcy tntejszemu są- 
dowi tem pewniej przedłożyli, że po upły- 
wie tego terminu takowa za amortyzowana 
uznana będzie. i 
j Lwów, dnia 30 grudnia 1882. 


L. 86. (745 3—3) 

Niewiadomego z ży ia i miejsca po- 
bytu Jana Dubskiego zawiadamia się, że 
w sprawie tabularnej Katarayny Hrycaj de 
praes 30 sierpnia 1882 l. 9520 o sprosto- 
wanie wpisu prawa własności do połowy 
ciała hipotecznego pod l. wyk. 150 w gmi- 
nie katastralnej Dobraczyn, dotąd na rzecz 
Maryny Hrycaj zapisanego, ustanowiono dlań 
jako współwłaściciela drugiej połowy tego 
ciała hipotecznego kuratorem Pawła Lewie- 
, kiego z Dobraczyna, któremu doręczono 
iw tej sprawie zapadłą uchwałę z dnia 7 
października 1882 I. 10665. 


| Zarazem wzywa się Jana Dubskiego, 
| aby udzielił potrzebną informacyę w tej 
sprawie ustanowionemu  kuratorowi, albo 
sam osobiście swych praw bronił. 
Z e. k. sadu powiatowego 
Sokal, dnia 24 stycznia 1883, 
L. 945. (1871 3—3) 

Edykt amortyzacyjny. 

Złoczowski e. k sąd obwodowy jako 
handlowy „na skutek prośby Maksymiliana 
Dobrzańskiego z dnia 3lgo stycznia 1883 
1. 945 ogłasza, że weksel z daty Raj 1 sty- 
cznia 1862 na sumę 731 zł. 41'/, ct. w. a. 
opiewający, za rok od daty płatny, przez 
Stanisława hr. Potockiego na jego własne 
| zlecenie wystawiony, przez dra Eustachego 
l Praweckiego akceptowany, i żyrem in blanco 
| Stanisława hr. Potockiego zaopatrzony, według 
podunia proszącego zagubiony został. 

Wzywa się przeto niniejszem posia- 
dacza tego zagubionego wekslu, by takowy 
do dni 45 od ogłoszenia tego edyktn tem 
(pewniej w sądzie tutejszym przedłożył, gdyż 
(inaczej weksel ten po upływie tego terminu 
jako amortyzowany uznany zostanie. 

Złoczów, dnia 3 lutego 1883. 


| 


x 


« 


L. 4116 (924 3—3) 
C. k. Sąd powiatowy w Lutowiskach 
ogłasza, iż Fedio Mulik, gospodurz gruntowy 
w Chrewcie, zmarł w grudniu 1878 w Bo- 
rysławiu bez pozostawienia ostatniej woli 
rozporządzenia. | 
Gdy sądowi miejsce pobytu żony tegoż 
Matrony Mulik i siostry Maryi Mulik, do 
spadku niniejszego z ustawy powołanych nie 
jest wiadome, wzywa się Je, aby w ciągu roku 
od poniższej daty zgłosiły się w tutejszym 
sądzie i deklaracye spadkowe wniosły, gdyż 
inaczej pertraktucya spadkowa ze zgłaszają- 
cymi się spadkobiercami IZ kuratorami. a to 
dla pierwszej w osobie Piotra Goreckiego a 
dla drugiej w osobie Hrycia Terlecsiego 
ustanowionymi przeprowadzoną zostanie. 
Lutowiska, d. 24 grudnia 1882. 


L. 28602. (1404 —3) 
C. k. sąd powiatowy w Drohobyczu 
zawiadamia z życia I miejsca pobytu nie- 
znanych Teklę z Grabaniów . Popławską i 
Antoniego Penthera, względnie jeh z na- 
zwiska, życia 1 miejsca pobytu nieznanych 
spadkobierców, że Berl Segal i Lieon  Brokl 
przeciw nim tudzież przeciw Katarzynie 
z Broklów Strzemeckiej pozew de praes. 
31 grudnia 1882 l. 28603 o uznanie pre- 
tensyi 1875 mon. konw. w stanie biernym 
realności pod l. k. 5 miasto w Drohobyczu 
n. 9 on. zaintabulowanej, za, zadawuioną i 
do ekstabulacyi sposobną, tudzież że Tzeczo- 
nym z życa i miejsca pohytu nieznanym po- 
zwanym ustanowiono kuratora w osobie adw 
dra Wobllernera w Drohobyczu zamieszka- 
ł-go, któremu dotyczące rubra pozwu udzielono. 
Do rozprawy wedle postępowania Ust- 
nego wyznaczono termin DA dzień 10go 
kwietnia 1883 godzinę 9 runo w B. N. 6. 
Poleca się zatem powyżej wWSpomelo- 
nym z» życia i miejsca pobytu nieznanym 
pozwanym. użeby w tut. sądzie wczesnk SIĘ 
zgłosili, sobie w rzeczonej sprawie wsp | 
lego pełnomocnika ustanowili lub ustano- 
wionemu kuraterowi potrzebnej 
udzielili, inaczej bowiem złe skutki ztąd 
powstać mogące, Sam sobie przypisać będa 
musieli. h 
C. k sad powiatowy 
Drohobycz, £go stycznia 1883. 


Upadłości 
L. 6490. (1896) 
| C E sąd krajowy we Lwowie ogłasza, 
że na podstawie wyboru przez wierzycieli 
masy konkursowej ficmy bandlowej „J. Ja- 
skólski* i Karoliny -laskólskiej dnia 13 lute- 
go 1883 dokonanego, stałym zarządcą tej ma 
sy adw. dr. Dzinbinski, jego zastępcą adw. 
dr. Krzyżanowski, zaś członkami wydziału 
Aleksander Julinsz 


Mianowani zostali 
Lwów, dnia 17 lutego 1888. 


L. 54410. (1509) 

Podaję niniejszem do wiadomości wie- 
rzycieli masy konkursowej Miebała Jollesa, 
że złożony przez zarządcę masy adw. dr. 
Landesbergera rachunek do 10 grudnia 185% 
z administracyi, u adw. dro Raabego jako 
jednego z członków wydziału wierzycieli 
przejrzany być może, a zaram :_ ; 

1) do zarzutów wierzycieli przeciw ra- 
chunkowi i , 

2) do powzięcia W myśl $. 144 Ke 
uchwały nad projektem zarządcy masy wzg t 
dem sprzedazy z wolnej reki 1j, części reat- 
ności pod nr. 5123 do masy należącej wzy- 
wam ogół wierzycieli na dzień lðgo marca 
1858 o godzinie 10 przed południem do sali 
rozpraw sądu krajowego i 

Lwów, dnia 26 lutego 1583. 


Radea c. k. sądu krajowego Jako komisarz 
ionkursowy Ramskt. 
L. 2380. (14 4) 


O. k sąd obwodowy w Przemyślu ogła- 
sza, iż po przeprowadzeniu wyboru na Zgro” 
madzeniu wierzycieli masy rozbiorowej Efre 
ima Matznera onia 12 lutego 1853 przed” 
sięwziętego, zatwierdzono tymczasowego %87 
rządcę pana adw. dr. Fryderyka. Smutnego 
ua tym urzędzie, mianując Aschera Markusa 


Aschkenazego tegoż zastępcą, obu w Prze- 
myślu zamieszkałych. l 
Przemyśl, 2? lutego 1683. 
L. 2829. (1412) 


©. k. sąd obwodowy w Pizemyślu 07 
głusza, że na wniosek wierzycieli masy kon- 
kursowej Jakóba Reisnera w miejsce dotyeh- 
czasowego zarządcy masy pana adw. darzy 
deryką Śmutnego z Przemyśla ustanowiono 
Uhaima Wolfa zarządcą tejże masy konkur- 
sowej, a Borucha Taubenschlaga tegoz Za- 
stępcą, obu w Przemyślu zamieszkałych. 

Z c. k. sądu obwodowego. 

Przemyśl, 22 lutego 1888. 


i. formacyi | 


Doniesienia prywatne. 


DWZERIE Z ZZA TOWOMĘTE | 
Beg” Zakupuję Siarzypce 
stare w jaknukolwiek stanie, po cenach 


najwyższych, 7 wyłączeniem skrzy- 
piec roboty fabrycznej. A. NADWODZEI, 
we Lwowie, Rynek I. 27. (1427 2-5) 


(uzy USE ZIK SPAN "| 
J. PADEWSKI 
LWÓW, RYNEK I. 30 


poleca swój nowo otworzony wyłączny 


SKLAD HERBATY. 


Cenniki na żądanie franko, 
(448 34 —7) 


Ogier 


kary, z hiałą grzywą, 5- 


- letni, 15%, miary, rasy 
WAS oryentalno-besarabskiej 
+ h nadzwyczaj silnie zbado- 
, 7 wany, dotąd nieużywany 
do stanowienia, przydatny szczególnie do produkeyi 
silnych koni de pracy, jest pod bardzo umiarkowane- 
mi warunkami do nabycia u właściciela, 
ANTONI KRALL w Janowie pod 
Lwowen. (543i 3—8) 


5 ZA Tw. TUR F 
Na Swieta! 


M W A 


z najsławniejszych piwnic 
białe i czerwone 
węgierskie, austryackie, reń- 
skie. bordeaux szampańskie, 
hiszpańskie i różne deserowe do 
święconego szczególnie odpowiedne 


| 


| 


Zieleninki po 8° ct., złr. 1, złr. 1.20 flaszka 
Maszlacze po złr. 1.40, złu. 1.60 i 1.80 
Tokajxkie po zł”. 2.40, 3.50 i zdr. 4 5 


MIODY staropolski 


po 60, 80 ct, l zł. i 1.20 flaszka. 


PORTER angielski 


poleca handel 


OSs. Markiewicza 


we Ewowie, w Ryunżu I. 42. 
| (476 1-4 


„ Ô rome powouzenie tego środka zależy 
od jego własności sprowadzania na powierzch- 
nię lala zapaleń i ro draznienia, ktore dotknęły 
najżywotniejsze organy: tym sposobem prze- 
Gląga on chorobe na czesci ciała mniej deli- 
katus i daje większą łatwość uleczenia takowej. 
Najznakomitsi lekarze zwiecają go przeciw kata- 
rom, ikasziomn, nieżyżtowi oskrzeli, 
chorobom gardianym, grypie, 
gośćcowi, bolom w krzyżach it. p. 
U Zele tego papieru bardzo prosta, jedynie przy- 
toženie wystarczą i pozostawia tylko lekkie 
świorzbianie, - Cena pudełka 1 fr. 50 e. w 
Paryża. 


„We Lwowie w aptekach pp. Mikolaseha 
Nahlika i Krzyżanowźkiego. $ 


(7587 13 - 18) 


Ogłoszenie. 


Walne Zgromadzenie 


członków Towarzystwa zaliczkowego, 
zarejestrowenego z ograniczoną poręką 
w iBełzie , 
odbędzie się dnia 12 marca 1883 r. 
o godzinie Bciej po połud. 
Porządek dzienny: 

1. Sprawozdanie Rady zawiadoweżej Z 
rewizyj "amkuięć rachunków i bilansu ża 
rok 1882. s 

2. Sprawozdanie Dyrekeyi z czynności 
za rok 1602. 

8. Wnioski eo do rozdziału zysku za v. 
1552. l 

4. Wybór Rady zawiadowczej. 

5. Wybór członków Dyrekcyi na przy- 
złe trzy lata. | f 
i 6. Wnioski samoistne. 

7 Redy zawiadowczej Tow. zaliczko- 
wego, zarej. z ogr. poręką w Bełzie. 
js. Fr. Dr. semenetz w r. 

i prezes. 


Mikołaj Dudy kiewicz. w. r. 
sekretarz. 


148 


| po 60 duża a po 38 ct. mała flaszka | 


9 


Świeże powietrze! 


Położenie nad wodą Stryj, blisko Żyda- 
czewa, mila od stacyi kolejowej Chodorów, po- 
mieszkanie suche, składa się z 3ch pokoi od 1go 
kwietnia do wynajęcia, a nawet i prędzej, 
letne zimne Łapiele ete., porozumienie sie listownie 
pod adresem $. BK. poste restante Żydaczów. 

(1465) 


E Ar w 11 Aa 00 008 

l (1457) 

Bank Galic. dla Hand i Przemysht 
w Krakowie, Ryuek 25 

MA SSE przyj 


LOSÓW 


premiowych rossyjskich 
z r. 1864 i 1866 
w terminach losowania a mianowicie 
najpóźniej: 
10 stycznia 
10 marca 
10 lipca 
10 września 
Kraków, d. | marca 1883. 


(480) 
Ogłoszenie. 


Dnia 11 marca 1583 r. odbędzie 
sę o godz. 2 po południu w sali Ra- 


dy powiatowej Jaworowskiej walne n, dzień 11 marca b. r. 


Zgromadzenie członków Towa- 
rzystwa zaliczkowogo W alawewo- 


ną poręką. 
Na porządku dziennym: 


na 


L 20127. (1356 2—2) 


Ogłoszenie licytacji. 


Dnia 13 marca 1853, we wtorek, 
odbędzie się w Illeim departamencie Magistra- 
tu o godzinie i2tej w południe publiczna licy- 
tacra ofertowa celem oddania w przedsiębiorstwo 
oświetlenia naftą przedmieść miasta Lwowa na 
lat 8 a to od | czerwca 18*8 do 81 maja 
1856. 

Wadyum 2800 zł. względnie 700 zł je- 
żeli oferta opiewa nx oświetlenie jednego przed- 
mieścia, Bliższe warunki w 1Il departamencie 
Magistratu. 

Magistrat król. stoł. miasta, 

We Lwowie, dnia 22 lutego 1888. 


L. 31 (938) 


| Zaproszenie 
Walne Zgromadzenie, 
Towarzystwa ZaliczkO WOS 


w Stryju, 


| Stowarzyszenia zarejestrowanego Z nie- 
| ograniczoną poręką, które dnia 11g0 
marca b. r. o godzinie 3 po połud- 
pia w sali Radnej odbyć się ma. 


Ponieważ Walne zgromadzenie 


'w dniu 4 marca b. r. dla braku kompletu 


nie przyszło do skutku, przeto w myśl $. 
46 statutu zaprasza się szanownych 
Członków na 


Walne Zgromadzenie 


z nieztoien- 


inem porządkiem dziennym, który 

A : A | opiewa: 

wie, stowarzyszenia z nieograniczo- | 
| 


1. Sprawozdanie z czynności za 
rok 1852. 


2. Sprawozdanie komisyi kontro- 


1. Odczytanie protokołu z ostat- | lującej i wniosek o udzielenie Dyrek- 


niego Walnego Zgromadzenia, 
2. Sprawozdanie Dyrekcyi ze swej 
czynności w roku 1882. 
3. Wniosek komisyi kontrolującej 
o udzielenie absoluteryum  Dyrekevi 
za rok 1882. i i 
4. Rozdział czystego zysku z 
roku 1882. 
5. Wnioski członków Towarzystwa. 
Z Rady Zawiadowczej 
Tow. zaliczkowego w Jaworowie, 28. 
lutego 1883. 


(Jan Konopka Ferdynand Krischke 
Prezes. Sekretarz. m 
L. 507 (1511) 


Ogłoszenie. 


| —_ "MESA 

| W gminie miasta Sniatyna jest 
| opróżnione miejsce kominiarza który 
stałej płacy za czyszezenie kominów 
budynków miejskich 44 złr. roczule 
pobiera. 

Człowiek w tym zawodzie uzdol- 
niony, pracowity i dbały, z powodu 
znacznej ilości domów z kominam!, mo- 
że znaleźć bardzo przyzwoite utrzymanie. 

Podania zaopatrzone świadectwa- 
mi uzdolnienia i porządnego prowa- 
dzenia się, mogą być podawane do 
końca marca r. b. 

Sniatyn, dnia 28 lutego 1888. 

Burmistrz 
Niementowski. 
i ; 1434 3—8) 
Obwieszczenie, 


Dyrekcja galicyjskiego Towarzy- 
stwa kredytowego ziemskiego obwie- 
szcza niniejszem, że na podstawie $. 63 
ustaw kapitał 19.245 zł. 28 ct. w. a. 
listami zastawnemi z większej sumy 
20.000 złr. w. a. na hipotekę dóbr 
Rusin w powiecie Sokalskim położo- 
nych, Michała i Wandy Janiszewskich 
własnych, z tego Towarzystwa wypo- 
życzonej, z dniem 1 stycznia 1880 
jeszcze pozostały, wraz z odsetkami i 
należytościamii podrzędnenni, właścicie - 
lom tych dóbr wypowiedziany zosta- 
je, z tym dodatkiem, ażeby w prze- 
ciągu sześciu miesięcy takowe pod ry- 
gorem egzekucyi, mianowicie licyta- 
cyi dóbr hipotece podległych do kasy 
galic. Towarzystwa kredytowego ziem- 
skiego był złożony. 

We Lwowie, d..28 lutego 1883. 


L '794. 


— 


cyi absolutoryum z czynności i ra- 
chunków. 

3. Rozdział zysków. 

4. Zmiana statutu 8. 24, 74, 77. 

5. Wybór dwóch członków do 
Rady zawiadowczej w miejsce ustę- 
pujących, w myśl $. 24 statutu. 

6. Wybór komisyi kontrolującej 
na rok 1883. 

4. Wnioski członków. 

W dniu 11 marca b. r. odbędzie się 
Walne zgromadzenie już bez wzglę- 
du na ilość obecnych Członków. 

Stryj, dnia 4 marca 1883. 
RADA ZAWIADOWOZA Towarzystwa 
zaliczkowego w Stryju, Stowarzysze- 
nia zarejestrowanego z nieograniczoną 

poręką. 


Dr. Antoni Papieski w. r. 
Sekretarz. 


Władysław Kempner w. r. 
Prezes 


L. 27%. (1456 


Ogłoszenie. 


W myśl $. 300 ust. Rep. powiat. 
podaje się niniejszem do wiadomości 
opodatkowanych w powiecie Tłumac- 
kim, iż rachuwki z przychodów i wy- 
datków Rady powiat. Tłumackiej za 
r. 1882 wyłożone zostały na dni 14 
w kancelaryi Wydziału powiat., gdzie 
w godzinach urzędowych przejrzane 


być mogą. 


Szematyzm 


Królestwa Galicyi i Lodomeryi 
> z Wielkiem Księst. Krakowskiem 


na rok 
X 


NE” 1883 -J 
ZOKAOOKOKIDIOKOIOKOJOK 


nabyć możn: po cenie 2 zł. 60 ct, 
w EKkspedycyi 
„GAZETY LWOWSKIEJ“ 
Zamiejseowi zechcą przesłać 2 zł. 
70 ct., z których przypada 10 ct. 
na opakowanie i list frachtowy, 


SG" Szematyzm 4 
przesyła 
tylko za niszczeniem leży 
ED A ni Za pobraniem nale- 

e przes a 
o asy Pp yłamy Szema 


kal... E EEI 


Podziękowanie. 


Komitet zawiązany z ineyatywy Prześ. ck. Sta- 
rostwa w Łańcucie dla niesienia pomocy pogorzeleom 
w Grodzisku, zebrał od łgo stycznia 1882 do końca 
lipca tegoż roku w gotówce 1732 zł. 61 ct. w a. w 
naturaliach zaś 103 korce. Zaraz na pierwszą wieść 
o nieszczęściu pospieszyli z ofńaramis W. Pani Ame- 
lia Kellermann ze Liwowa z kwotą 50 zł. W. Pani 
Drohojowska z Tapina z kwotą 25 zł , Gal. kasa o 
szczędności we Lwowie za łaskawym w pływem swe- 
go dyrektora Wgo. Pana Mecenasa Malinowskiego z 
kwotą 400 zł. Główniejsze następnie datki wpłynęło 
od Łańcuckiego Towarzystwa zaliczkowego z ineya- 
tywy W. Pana Józefa Kellermana 250 zł., z wieczor- 
ku deklamacyjno muzycznego w Łańcucie urządzone- 
go staraniem Wgo. Pana starosty Szediwego i W. 
Pana komisarza Kwiatkowskiego 187 zł. z wieczorku 
muzycznego w Leżajsku 40 zł, od Pp. członków ra- 
dy powiatowej z inceyatywy W. Pana Bzowskiego 
30 zł. od W. Pani baronowej Banhidy i za Jej 
czynnem staraniem 212 złr. reszta jak i naturalia 
wpłynęły od zwierzchności gminnych powiatu Łańcu- 
ckiego a w części i kolbuszowskiego. Dzięki hojneji 
doraźnej ofiarności wspaniałomyslnych Dobrodzie'ów 
mogli nieszczęściem dotknięci jeszcze przed zimą pod 
własną strzechą zamieszkać. Wszystkim Pp. P. T. ła- 
skawym dawcom jak i W. Panu Staroacie Szadiwe- 
mu, którego gorliwym zabiegom i energicznemu sta- 
raniu zawdzięczyć należy liczne ofiary od zwierz- 
chności gminnych, komitet składa w imieniu dct- 
kniętych nieszczęściem stokrotne „”óg zapłać". 

Grodzisko, 1 marca 1888. 
Komitet: 


Kazimiera Banhidy. Mateusz Baran. 
Ksiądz Feliks Swierczyński. Tomasz Szpila, 
Wojciech Rydzik. 


NAJ a i jest do nabycia we 
wszystkich księgarniach: 
Dy a. r Cou 
Zbiór Pieśni 
ruskich, ukraińskich i kołomyjek 
ułożonych na fortspian 
przez W. Riechlinga 


eena 80 cnt. 


Zbiór ten ułożony na wzór po- 
przednio już wydanego zbiorn uln- 


bionych krakowiaków (cena 1 zł.) 
odznacza się tąż samą starannością 


wyboru jak i samego wydania. 
Zamówienia za przekazem usku- 
teczniam franko. (1255 2—3) 


Juliusz WILDE 


w Krakowie, ul. Grodzka l. 36. 


Antoni Mis. 
wójt. 
64 


Dra Karola Mi 


Główny skład dla Galieyi 
PORCELANY, SZKŁA I TOWAROW MIĘSZANYCH 


we Lwowie ulica Trybunalska L 
założony w roku 1846. 


Zgubiony weksel. 
Weksel z daty Czajkowa, dnia 15 lutego 
1883 na 1000 złr. w. a. przez Zalela 


Katza z Czajkowy akceptowany, został | LANGRENIFR w PARYŻU, uznane zostały za 


przed zaciągnięciem pożyczki ma niego 
zgubionym i takowy zatem jest nieważny 
i mie ma waloru. 


1507 Łalel Katz. 


Mwieże, wyborne, nie solone 


maa i $H«P 
rozsyłam po 5 klgr. 'za poprzednie przesła- 
niem 5 złr. 30 cent. franco z opakowaniem. 
KAROL FUCZEK, Nvwesioło pod 
Stryjem (1508 1-3) 


Eibenschitzer Riesen-5pargel 
Die im Jahre 1840 gegriniete 


Spar rę|- Handing 


des 


Anton W oerell. 
k. k. Hof- i Lieferanten 


und Apothekers in Eibenschitz 
Mähren, 


primiirt mit Ehren, Geselisthafts und 
siibermem Medaillen und Ehren- 
Dipiomem bei den Weliaussteilun- 
gen in Wiem 1873 und Paris 1878, 
bei den Gartenbau- Aussżeliungem 
in Brün, Wien, Graz, Linz und Prag, versen- 
det wie in fruheren Jahren auch im beuri= 
gen Friihjahre bei Eintritt einer gün- 
stigen Witterung aus egenen Anlagem 
schon ausgesuchte ein, zwei, und drei- 
jäbrige Riesen Spærgel-Setzlinge 
(Ptianzen) bester Qualität, wo das Ge- 
deilen jeder einzelnen Prance ga- 
wzistirt wird, uud in den Monaton Mai 
und Juni Spargel in Gebiudem von 
2 f. 50 kr. bis 5 f. per Bund a 3 bis 5 Kilo 
im Gewichte. Jeder Bestellung wird eine aus- 
fuhrliche jAmłeitnnzy über Spargelcul- 
tur gratis beigegeben. 

ü Alle Besicllungen 
Adresse : 


ANTON WORELL in Eibenschitz, 


(Miihrem: geschehen. 
(1466 1—3) 


„i 


wollen unter dor 


kolascha 


Wody lecznicze gazowe., 


Alkalic nä Smaku bardzo przyjemnego, zasiçpuje nader korzystnie szczawy rodzime jak n. p. 
í l Z Mim Szezawnieką, Selcerską i t. p., od których jest o wiele skuteczniejszą Używa się 


bądź sama 
Gorzka. 
Jodowa i Bromawa. 


rzez się, bądź też pół na pół zmieszana z zwykłą wodą. Oona 16 ct. 
Ź powodu, wcale nieprzykrego smaku i energiczniejszego cehocinż nie drażniącego skutku, 
przewyższa wszystkie wedy naturalne przeczyszczające. Cena 16 et. 
Należy używać według przepisu lekarskiego tam, gdzie Jed luv 
Brom są wskszane. Różni się od zwykle używanych rozczynów soli 


jodowych lub bromowych tem, ił jest przyjemną do użycia i skuteczniejszą z powodu padniecania 


czynsości narzędzi przeistaczających, Cena 18 et r 
Przeciw cierpieniem pęcherza i t. p. według ordynacyi 
znacznie większej jak którakslwiek woda mineralna. Cena 16 et. i 

Przeciw zgadze, kwasom żołądkowym nadmiernym 1 ztąd pochodzącym dolegliwościow. 
Bez przechwały w smaku i skutku nieprześciguiona. Cena 16 et. b 

Nie ma środka, żelazo zawierającego, któryby byd tak przyjemny do użycia, tak sku- 
teszny, oraz tak tani, jak ta woda. Żelazo w tem pułączeniu ustrój ludzki przyswaja 


Litowa. 
Magnowa. 
Żelazista. 


niemal bezpośrednio. Cena 16 et. 


Salicylowa 


lekarskiej. Zawiera lit w ilości 


zawiera salicylan sodowy, obecnie tak ważną w lecznictwie odgrywający rolę w eier- 
pieniach reumatycznych, (gośćcowych) artrytycznych, nerwowych, w migrenie i t. p. 


Salieylan sodowy w tej postaci podany, uchyla towarzyszące temu środkowi skutki ujemne, jak dra- 
pania w gardle, nudności, utratę apetytu, gdy przeciwnie po użyciu wody salicylowej tylko skutki 


dodatnie występują spotęgowane. Cena 15 et. 


Lemoniada 


angielska gazowa. Jest to bardzo łagodny, sunezny i przyjemny środek prze- 
czyszcający dla niewiast i dla dzieci. Cena 3a ct. 


Niebywała taniość tych środków leczniczyen czyni je dla każdego przyst”pnemi, a skuteczność tych- 
że wprowadza niemal w podziw, osobliwie lekarza, obzuajomionego dokladnie ze skutkami pojedynczych 


tych wód składników. 


Skuteczność ta polega na szezęśliwej kombinacyi dodatków 


przesyceniu tych wód bezwodnikiem węglowym. 


nader pojedynczych. osobliwie zaś na 


Skład chemiczny każdej wody leczniczej uwidoczniony jest na etykiecie i broszurce, którą się na 


żądanie dodaje. 


Za próżne flaszki z etykietami płacę po 6 ct., tak iż woda sama tylko 10, względnie 1% centów 


kosztuje. 


Wysałam pocztą lub koleją i liczę za opakowanie 


Mniej 10 filaszek nie wysełam. 
Strzedz się należy wód 


od 10 — ż6 -— 30 — 40 — 5i flaszek 
40 — 60 — 60 —- 30 —— 10V centów. 


odrabianych i naśladowanych tem szkodliwszych, jeżeli fałszerze nie są fa- 


chowymi. Najlepiej jest udawać się wprost do składu głównego lub też do składów w aptekach reno- 


mowanych się znajdujących. 


Każda flaszka opatrzona jest kapslą, na której nazwisko: „Mikołasch* 


jest uwidocznione, na 


korku zaś nazwisko to wypalone. Na etykiecie znajduje się znak ochronny: „Gwiazda* po za którą wido- 


cznym jest wąż, wijący się na lasce Merkurego. 


Sklad główny w aptece pod gwiazdą 


PIOTRA MIKOLASCHA we Lwowie. 


Pe O A 


pe 


Z drukarni Wł. Łozińskiego ul. Czarneckiego 1. 12 dom Wernera. 


„(7880 40—(? 


| 


= 


urneczki na róże lub fiolki, żardynierki — 
e  |nitury na kwiaty i bukiety, 


a 


ej mirżytnmi, suchotami, katarami i wporczywemi knaszlami należy nżywać 
A SYROPU Z PODFOSFORANU WAPNA 
| 


poleca: 


KAZIMIERZ LEWICKI doniczki na kwiaty, urny i wazony na bukiety, 


gar- 
z poreelawy, szkla dekorux a- 
nego, z terakoty i majoliki, 


w obfitym wyborze tanie także i kosztowne. 


AA 


pog 


PRZECI Katarom, Grypie, 


Zapaleniom gardła, 
oddechowych PASTA i SIROP NAFÉ P. DE- 


W Instytocię nank, wojskowym 


uł. Piekarska l. 21 


rozpoczyna się mowy kurs dnia 1 marca 
r. b. Ci zatem, którzy w r. 1884 kończą rok 
20ty, a nie mają szkół przepisanych do zosta- 
nia jednorocznymi ochotnikami, 
zechcą się zgłosić w Dyrekcyi zakładu, 

Z uwagi, że w ostatnich czasach egzami- 
na te zostały znacznie obostrzone, winien każ- 
dy we własnym inieresie zgłosić się zawcza- 
su, gdyż później zgłaszającym się Dyrekcya 
nie może ręczyć za dobry skutek egzaminu. 

Instytut przyjmuje także kandydatów io 
szkół kadeekich i do wszystkich e. k Zakła- 
dów i Akademij wojskowyca, tak dochodzących 
jako też do peusyonatu na mieszkanie z wiktem 
etc. — Zgłaszać się można codzień od 5—7 
godziny wie zorem. 


E. H oOoestlich 
Dyrektor Zakładu. 


poananaaaązaaamamaA! 


piersi i w ogóle Kanałów 


najskuteczniejsze. 


„Nie zawierają ani Opium, ani morfiny, ani k - 
deiny i mogą być przepisywane bez obawy dzie 
ciom cierpiącym na koklusz. (Unikać fałszerstw i na- 
śladownietwa.) 

We Lwowie w aptekach pp. Mikolascha, Nahli- 
ka i Krzyżanowskiego. 181706 10) 


m = i i z= 5 < 
Dla Pp. rzeźników! 
4 dobrze opasione WOŁY 

są do sprzedania w ODNOWIE pod ) 
8 


Kulikowem, 2 mił od Lwowa 
114:6 2—3) 


EZ NERO NL SPRZ JJ PPP PJ PO 
Z Va 
COCO OCOCOOOOOOCE2 


A Nr ml Nat "Be ma” wał cz” VR, 
4 
ts 


CHOROBY PIERSI. ) 

Osobom dotkniętym chorobami piersi, kanałów oddechowych albo płuc, jako to: so 
A 

PK 


s t5 


el 
s dzało 
and 


4 ry przyjmuje pokarm jak należy przychodzi wkrótce 


PP. GRIMAULT I Ko a] 
Lekarstwo to od wielu lat przez lekarzy całego Świata zapisywane, wprowa- te) 
zawsze zadziwiające uzdrowienia. (5 
Pod jego wpływem ustaje kaszel znikają nocne poty i stan gorączkowy, cho- bad 


o) 


do dawnego zdrowia i tuszy. 


Sg Żądać podpisu GRIMAULT i Ko i pieczęci francuskiego rządu. kas 
S SKŁAD W PARYŻU, 6, ULICA VIVIENNE I W GŁÓWNYCH APTEKACH 4 
OB R We Lwowie w aptekach PP. Mikolascha, Ruekera, Nahlika, Krzyżanowskiego, M 
a i Beisera, (5520 6-9) © 


A 
W TZT ZRT ZY ZOT ZRYZYZZY Z WH AXALA AA 
K | ~ k Va aTa 


OOCOPOCE 
Dj pk zł 


Odszczególnione pięcioma medalami zasługi i listem pochwalnym 
Sirod Nz. 


a un Èe WW NATU WMA” 
mianowicie : 


Antilenttilia 


usuwa piegi, opalenie słoneczne, plamy wątrobiane, 
delikatność i przejrzystość (ena 3 zł. 


nadaje twarzy białość, 


Sf RY (OWA KW ENEI GW A 
| nieporównany środek, usuwa s twarzy pryszcze, liszaje, trędziki, pierzchnienie i łuszczenie się 
| skóry i wygładza zmarszczki i pory. Twarz odświeża i nadaje nieporównana delikatność. Cena I zł. . 


| T | ji 

| WODA LILJOWA 

Mi Plamy żółte, brunatne i ostudy z twarzy, szyi i piersi pod wpływem tej endownej woły no kilka- 
krotnem użyciu «upełnie nikna. ©ema I 2%. 5% et. 


W A NN 
3 M aGINO©LEIN A | 
$ jedyny środek odświeżający płeć, skóra sucha, szorstka i zgrzybisła pod wpływem Magnoliny | 

staje się miękką, przejrzystą i delikatną. Magnolima usuwa czerwoność nosa, niszczy i 
j waągry t. | czarne punkoiki, które najwiecej osiadają w okolicy uos Oena tara znakomitego i 
i środka I zł. 50 et. h 


Orientalina czyli Pudr w płynie 


| aadaje twarzy prawdziwie naturalną, piękną i przyjemną białośś, «dówieka i konserwuje. Cenal zł. 


NE a 
| PUDR KSIĄŻĘCY BIAŁY a 
jest prawdzi vym anikażem w sztuoc Ke moyczasj, nie zawiera bowiem w swym składzie ani bizmutu 
ani oławiu, ani też żadnych metaliga P b pierwiastków szkodhwyeh zdrowiu, pomimo tego przy- , 
jemnie przylega la twarzy, nadaje sliwuą, naturalną i bardzo przyjemną białość i desikatność. 
Cena pudełka | zir. 


PUDRE KSIĄŻĘCY 


4 cielisio-różowy dla blondynek i cielisio-żóttewy dla szatynek i brunetek po :0 cent 


| 
Izire Wet i l alr. 30 et H 
LR. N | 
GREM ORYENTALNY BIALY | 


eieliste-różewy dlu blondynek i cieliste-żółtawy dla szatynek, 

Kremy te czynią zadośs wsaelkiw wymaganiom, sadaja bewiem twarsy naturalną bisłość, dolikste | 
, ność i przejrzystość, są uieszkodliwś i dla ska niewidzialna. Twarz warta. pokryta bruzdami, nie- | 

równo-szerstka, zostaja eałkiem odświeżena i odtředzena. — “ena | zir, 20 et. à i 
| PILIP T 0 
| włosom siwym i wypłowiałym po kilkukroinam użyciu przywraca piękny, kolor. Pilipiem nie 
| farbuja, lecz tylko odmładza włosy, które pod wpływem tego znakomitego środka odzyskują pier- 

wotną barwę. Cena fiakonu 1 zł. 59 et, l z 


, najsilniejsze wypadanie włosów w przeciągu dwóch tygodni wstrzymuje, eebulki włosowe wzmaenia 
i do wytwarusnia i porostu włosów pobudza. Miejsea wytysiałe nieprzedawnione pod działaniem 
tego środka pokrywają sie pieknym włosem. 


l [i 

| | 
| i | 
| Cały fłakon 3 zł. Pół fiakonu I zł, 60 et, | | 
INNI — SIWE a w | 
| NIGRETINA | 
a l 
| Po długiem doświadczeniu udało się mi wynaleźć wyborny środek do natychmiastowego farbowania | 
tA 


| włosów na trwały i piękny kolor czarny lub ciemny ; jest on zupełnie nieszkodliwy i w zastosowa- 
niu bardzo prosty. Cena 1 zł. 


| J IHNATOWICZ 


magister farm. i chemik sądowy. 


Fabryka we Lwowie ulica Kopernika 1. 3, Filia w Krakowie, | 
Sukiennice l. 20. 


{283 8—%) | 
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Papier z e. k. uprzyw. i. i papieru „Schlóglmihi.* 7 
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